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C i, <• krajowa djrekcya skarbu zamia- 
°ficyała rachunkowego, Zenona Jana 
o r s k i e g o ,  rewidentem rachunko- 
Nsystenta rachunkowego, Eugeniusza  

‘ f p a ,  oflcyalem rachunkowym, a 
,, ^auta rachunkowego, Antoniego Trom

r a , asystentem  rachunkowym.

to k. Rada szkolna krajowa zamiano- 
1̂  ^Uczyciela tymczasowego, Z a c h a -  
,(j 52,a S t a ń c z a k a ,  w Św iątkow ;e wiel- 
K.^eczywistym nauczycielem szkoły eta- 

Nei Świątkowie w ielk iej; a nauczyciela 
l ic o w e g o  szkoły etatowej w Horodłu- 

reN, J a n a  S z u m s k i e g o ,  rzeczj 
nauczycielem tejże szkoły.

L  ^d dnia 17 do 26 maja b. r. spraw­
ia kraju z chorób zaraźliwych zw ie­

l i  ^ a r a ,z j  w ą g l i k o w ą :  w Dydiaty- 
fljf .(pow. mościski) i w Uhrynowie (pow.

Wj,® w i e r z b  u k o n i :  w Wielopolu
V ‘ dąbrowski) i w Szjpoweach (pow. 

do lsk i,.
j ^ o s a c i z n ę  u k o n i :  w Kocow.e 

(pow. gródecki).
% powyższym okresie czasu z cho­

d l iw y c h  zwierzęcych wygasły:
8 ń  r z a w ą g l  i k o w a : w Trofanów- 
ilJto - kołomyjski) i w Woli zdakowf.kiej 

• mielecki), 
w. Ś w i e r z b  u k o n i :  w Ostrówku (pow. 
^ecki)-

N o s a c i z n a  u k o n i :  w mieście 
i w Szypowcach (powiat tarno-

Z c. k. Namiestnictwa.

Iapówą 1 czerwca.

Koalicyjny gabinet włoski ma 
szczęście. Takby można powiedzieć, 
sądząc tylko z faktów dokonanych, 
z trudności przełamanych, i zażegna­
nej w ciągu kilku posiedzeń burzy, 
która była przygotowaną w kraju 
przez agitacyę kiikutygodir ową. Na 
horyzoncie parlamentarnym ukazywa­
ły się rzeczywiście chmury. Przede- 
wszystkiem komisya budżetowa mo­
gła stworzyć trudności opozycyą, na 
którą się zanosiło. Groźne chwile 
minęły tymczasem nadspoch icwanie 
prędko. Ale stało się to nie przy po­
mocy jedynie zręczności członków 
gabinetu. Przyszło do tego raczei na 
podstawie rozumnego dobrania ży 
wiołów, z których gabinet się składa. 
Energia i sumienność jednych, a bez­
stronność innych ministrów otworzy 
ła  oczy nawet opozycyi, że ma do 
czynienia z ludźmi, którzy po nad 
wszystko stawią dobro całego pań­
stwa Z kilku oświadczeń przekonano 
się, że niesprawiedliwe były podej­
rzenia, jakoby jeden z ministrów dla 
tego, że jest (osłem  palennńańskira, 
popierał tylko sprawy Sycylii, a inny 
miał na oku przedewszystkiera inte- 
resa Piemontu, ponieważ tam się 
urodził. Podejrzenia podobne, chociaż 
dziś bezpodstawne, wynikły z charak­
teru dziejów i me są nienaturalne. 
W pewnych sferach mogą jeszcze 
potrwać czas jakiś we Włoszech. Sa­
mo przez się nie stwarzałoby to tru­
dności, jeżeliby pewne warstwy , nie 
umiejące wznieść się po nad hory­
zont swego powiatu lub prow incyi, 
osądzały m m istrów według sieb ie ,

gdyby nie wyzyskiwanie tego obsku­
rantyzm u przez kółka Judzi skrajnych, 
Deputowani i w ogóle ludzie krańco­
wych przekonań z inteligencyi wie­
dzą, że odpowiedzialni ministrowie 
obowiązani są równą m iarą odmie­
rzać i uwzględniać interesa wszyst­
kich prowincyj; ale żeby zdobyć pod­
stawę dla opozycyi, często podtrzy­
mują błędne zapatryw ań1 a lub uprze­
dzenia w arstw  ciemnych. Tak było 
ze sprawcą utrzymań a na dłuższy 
czas dodatków" do podatków , tak sa­
mo w sprawach kolejowych. Rady­
kalni nie mówili swym wyborcom, że 
interes państwa wymaga pewnych 
ofiar, ale tw ierdzili, że interesa pre- 
wincyi, jednej przed drugą, główną 
odgrywają rolę. Tym razem wszakże 
Izba była regulatorem opinii i pa- 
tryotyzmu. Gdy bowjem m inister ro ­
bót publicznych, Saracco, oświadezył, 
że zaniedbana dotychczas komun: ka- 
cya kolejowa Włoch południowych, 
zajmuje w to chwili rząd , który po­
stara się brakom tym jak  najprędzej 
zapobiedz, zrobiło to w ciągu obrad 
nad budżetem wrażenie bardzo pożą­
dane. Opozycyi ostygła, gdyż wię­
kszość Izby przyjęła zapowiedź okla­
skami. Nadmienić w ypada, że p. Sa­
racco jest Piemontczykiem i był po- 
dejrzywany, że nadewszystko tę pro- 
wineyę będzie protegował. Co do 
spraw  wojskowych, kwre Izba uchwa­
liła , twierdzić można niemal na pe­
wno, że nie zapatrywano się na nie 
ze stanowiska finansowego, gdyz rze­
czy takie traktują Włosi jako punkt 
hunoru i patryotyzmu, a w takim ra ­
zie skrupuły finansowe milkną. Ale 
w innych także sprawcach odniósł ga­
binet pp. D epretisa i Crispiego zwy- 
cięztwo. W szystkie in łerpelacye m i­
nęły spokojnie, a komisya budżetowa 
wobec zawotowania ogromną wię­

kszością przez Izbę reorgamzacyi a r­
mii i kosztów potrzebnych, nie ośmieli 
się obecnie wystąpić z ponowną pro- 
pozycyą przedwczesnego znoszenia 
niektórych podatków. Skoro bowiem 
uchwala się wy datki, musi rząd mieć 
i pokrycie na nie. W ten sposób, 
w części zręczną taktyką, a w części 
energią, pi Konywa gabinet włosKi 
dość znaczne trudności.

Przygotowania ni  przyjęt 3 Najd. 
Cesarzewicza Ruoolfa.

Komitet festynowy we Lwowie, celem  
dokładnego obmyślenia i wykonania po- 
szczególnyeń punktów programu, podzielił 
się na 5 kemisyj. a m ianow icie: 1) kierma­
szową , 2) weselną, 3) kopcową, 4) ogrodo­
wą, 5) wjazdową. Każda z ty vh koimsyj ma 
obmyśleć szczegółowe wykonanie swego za­
dania.

Zarazem uchwalono, by przewodniczą­
cy komisyj porozumiewali się codziennie o 
postępie prac komisyj.

Komitet programowy projektuje ude­
korowanie ogrodu , oświetlenie lampionami 
i odgraniczenie poszczególnych klombów 
za pomocą kul świetlanych. Dostawca w ie­
deński, Gutterm ann. zaproponował komite­
towi oświetlenie kopca Unn pochodniami 
cynkowemi i magnezyowemi o sile 6U0 
świec woskowych. Pochodnia taka może się 
jednakże palić tylko przez 20 minut, wo­
bec czego w chwili wjazdu Nfv dost. Arcy- 
księcia Rudolfa na ulicę Gródecką musia- 
noby dać sygnał urządzającym tę illumina- 
cyę na kopcu, aby właśnie w danej chwili 
rzeczone pochodnie zajaśniały.

Komitet uchwalił na próbę sprowa­
dzić takich pochodni 20 , aby się przeko­
nać, czy można ich należycie użyć do wspo 
m nianego celu.

Centralny komitet Redy miejskiej u- 
chw alił utworzyć komisyę kwaterunkową, 
dla umieszczenia gości, któizy przyjadą z 
prowincyi. W tym celu właściciele domów, 
mający pomieszkania próżne a urządzone, 
będą wezwari, aby podali swe adresy *v pre-

B ł ę d n e  k o ł o
P O W I E Ś Ć

przez

H  A  T  O  T  Ę .

(C iąg dalszy.)

j IIL
/flą f e n  sk o ń c z o n y  o p o r tu n is ta ,  id e a ł 
PW ^N ikarskiego m ach iaw elizm u , m ia ł w 

1 k a ry e rz e  je d n ę  p ra w d z iw ie  szczy t - 
ł j ' uwilę. — G d y  p o  b u r z y ,  ja k a  n ad  

p rz e h u c z a ła , n a s tą p iły  c iężk ie  la ta  
‘if. JU, „D zień ; dz is ie jszy ", w ie lk im  na- 
^  em p ro w a d z o n y , zach w ia ł się  w  sw ym  
t- i1 y a ln y m  b y c ie , D a k o ń sk i m ó g ł b y ł  

fclKjf co fn ąć  z w y d a w n ic tw a  sw ój ka- 
i z a m k n ą ć  p ism o  bez szk o d y  d la  

Ciy?Bńi i szw an k u  n a  o p in ii. O n  prze- 
nie z a w a h a ł się  a n i n a  m om en t, 

^ k ^ ję c ił w te d y  c a ły  sw ój m a ją te k  i po- 
. S g o  p ra w ie  n a  p rz e p a d łe , ab y  je- 

u ra to w a ć , to  chociaż  p rz e d łu ż y ć  
e U koch an eg o  D z ie n n ik a . Że w y p ły -  

te j t o n i , b y ł  to  ty lk o  szczęśliw y  
'.a le  rz u c a ł s ię  w  n ią , z g o ła  n a  n ie- 

licząc  i to  b y ło  p ię k n e . Z ro b ił 
z ro b ił o jc iec  d la  sy n a , a  n ie  po- 

°W ał się  n a  n ik o g o  o g lą d a ć , b o  b y ł  
^ c e m  i b ezd z ie tn y m , 

j* A le p o m im o , że c a łą  sw o ją  egzy- 
Ó%cyę z a m k n ą ł w  e g z y s te n c y i „D n ia  
V 6N e g o “, n ie p o d o b n a  mu b jd o z a p e ł-  

Pńsma w ła sn e m i a r ty k u ła m i ; b y ć  
^ t j j ^ i s t ą ,  p o li ty k ie m , p o w ie śc io p isa -  

k ry ty k ie m  w  je d n e j o so b ie , to  i c a ły  
sp ry t  la w ira to r s k i  n a  n ie w ie le  b y

m u się  p r z y d a ł , g d j^b y  n ie  p o s ia d a ł w 
ró w n ie  w y so k im  s to p n iu  ta le n tu  u r a ­
b ia n ia  lu d z i n a  sw ój o b raz  i p o d o p o - 
d o b ie ń s tw o . U m ia ł o n  szan o w ać  in d y ­
w id u a ln o ść  sw o ich  w sp ó łp ra c o w n ik ó w , o 
ile  ta  n ie  z a g ra ż a ła  in te re so m  p ism a ; w 
p rz e c iw n y m  raz ie  p o tra f ił  ją  ta k  n iezn acz ­
n ie  a  sk u te c z n ie  w y ja ło w ić , że żad en  p r a ­
w ie z ty c h  lu d z i, k tó rz y  w u s łu g i 
„D n iuw i D zisie jszem u" p ió ra  sw o je  o d ­
d a li ,  an i sp o s trz e g ł, ja k  m ając  się  za s a ­
m o d z ie ln eg o  ś p ie w a k a , s ta w a ł się  b ie r ­
ną  w  m is trz o w sk ic h  rę k a c h  h a rm o n ijk ą .

P o tr z e b a  z re sz tą  p rz y z n a ć  D akoń- 
sk iem u , że n ie  zan ied b y  w ał n iczeg o , a b y  
sw o im  k re a tu ro m  o sło d z ić  los, ja k i im  
g o to w a ł. H o n o ra ry a  p ła c i ł  tak  w y so k ie , 
ja k  żad n e  p ism o , n ie  o d m aw ia ł n ig d y  za ­
lic z k i, a c h o ry  czy p rz y c iś n ię ty  p o tr z e ­
b ą  w sp ó łp ra c o w n ik  m ó g ł b]tć zaw sze 
p ew n y m  b e z in te re so w n e j p o m o c y . W re s z ­
cie w iad o m o  b y ło  p o w szech n ie , ip. D a­
k o ń sk i z ro b ił  te s ta m e n t, w k tó ry m  p o ło ­
w ę sw ej znacznej fo r tu n y  z a p isa ł ja k o  
fu n d u sz  że lazn y  w y d a w n ic tw u  „ D n ia D z i-  
s ie jszeg d j', a  d ru g ą  p o ło w ę , w raz  z do 
c h o d am i p rz e z n a cz y ł n a  k a sę  e m e ry ta l ­
ną, z ap o m o g i d la  w dów  i s ty p e n d y a  d la  
d z iec i w sp ó łp ra c o w n ik ó w . T o  d z ia ła ło  
zn iew ala jąco .

W  s to su n k a c h  'o s o b is ty c h  b y ł  d o ­
sy ć  n ie ró w n y m , i p rz y  je g o  m o za jk o w y m  
c h a ra k te rz e  n ie  m o g ło  b y ć  inaczej ; cza ­
sem  o p ry s k liw y  i z rzęd n y , czasem  po  
g o d n y  i s ło d k i ja k  m ajo w y  r a n e k ,  cza ­
sem  tw a rd y  ja k  żelazo, czasem  m ięk k i 
ja k  m asło , m ia ł w  ty c h  w sz y s tk ic h  o b ­
ja w a c h  ja k ą ś  s tro n ę  s y m p a ty c z n ą , k tó ­
re j n ie  p o d o b n a  się  b y ło  o p r z e ć !

K o le d z y  re d a k to ro w ie , p o m im o , że 
m u sk ry c ie  zazd ro śc ili p o w o d z e n ia , b y li 
z n im  bez w y ją tk u  n a  s to p ie  se rd e c z n o ­

śc i ; p o s ia d a ł te ż  D a k o ń sk i ro z le g łe  w p ły ­
w y  i g d z ie  m ó g ł k o m u  d o p u m ó d z  bez  
szk o d y  d la  s ieb ie , n ig d y  się  n ie  w a h a ł

J e g o  p ro te k e y a  z n a czy ła  b a rd zo  
w ie le . O njto  p ie rw sz y  w y ro b ił  m ilczącem u  
K a rz e ń s k ie m u , k tó re g o śm y  w  redakc.y i 
„ D n ia  D z is ie jszeg o "  p o z n a l i  o p in ię  w ie l­
k ie g o  e s te ty k a , z n a k o m ite g o  zn a w c y  li­
te ra tu ry , z ja k ą  c z ło w iek  te n  o d  la t  k il­
k u n a s tu  ch odz ił ja k  b ó s tw o  in d y jsk ie  w 
ta jem n icze j a u re o li, nic.zem jei n ie  u s p ra ­
w ied liw ia jąc , c h y b a  tern , że s ię  s trz e g ł 
c z em k o lw iek  je j z a p rz e c z y ć ! — D a k o ń ­
sk i p o w ie rz y ł m u w „D niu" d z .a ł k r y ­
ty czn y , co b y ło  w g ru n c ie  sy n e k u rą , b c  
K a rz e ń s k i za led w ie  raz  n a  ro k  zd o b y ł 
się  na  ' j a k i ś  a r ty k u ł ;  u ro k  n iem nie j 
t r w a ł : l i te ra c k ie  sp ra w o z d a n ia , p isyw anie 
na jczęśc ie j b ez im ien m e  p rzez  K o n ra d a  
lu b  p rz y g o d n y c h  re c e n z e n tó w , c z y ty w a ­
n e  b y ły  z u s z a n o w a n ie m , ja k  g d y b y  się  
u n o s ił n a d  n iem i dueh_ te g o  w ie lk ie g o  
m ęża. — O n ty m czasem  p ra c o w a ł p o d o ­
b n o  iictd ja k ie m ś  d z ie łem , k tó re  m iało  
d o k o n a ć  p rz e w ro tu  w d o ty cn czaso w ej 
e s te tjm e , i n a d  ja k im ś  d ra m a te m , k tó ry  
m ia ł się s ta ć  n o w ą  e rą  d la  p o lsk ie j s c e ­
ny , i n a d  ja k ą ś  p o w ieśc ią , k tó ra^  sam a  
p rzez  ęię m o g ła  m u już  zap e w n ić  n ie ­
śm ie r te ln o ść . -  D a k o ń s k ’ m ia ł do n ie g o  
szczeg ó ln ą  s łab o ść , ró żn ie  n a w e t ją  s o ­
b ie  t łó m a c z o n o ; m ó w iąc  o n !,n zn iża ł 
g ło s  i p rz y m ru ż a ł oczy, co ro b iło  g łę b o ­
k ie  w ra ż e n ie  n a  u m y słach .

N a jtru d n ie j m oże p rz y c h o d z iło  D a ­
lto ń sk ie m u  rad z ić  so b ie  z K o n ra d e m , B y ł  
to  k o ń  ju ż  o s io d łan y , a1 e  je szcze  n ie  zu ­
p e łn ie  u jeżdżony . — O d  chw ili, g d y  d o ­
tk n ię ty  p a ra liżem  s ta r y  r e d a k to r  fa k ty c z ­
n e  k ie ro w n ic tw o  p ism a  w  je g o  rę c e  p o ­
w ie rz y ł, p rz y c h o d z iło  p o m ięd zy  n im i do 
n iep o ro zu m ień  i s ta rć , w  k tó ry c h  K o n ­

ra d  zaw sze  u le g a ł. S ta w a ły  s ię  też  o n e  
c o raz  rzadsze .

W ie ń c z  czu ł się u p o k o rz o n y m  tem  
m a io w an em  re d a k to rs tw e m . D u m a  n ie  
p o z w a la ła  m u  o k azy w ać , do  ja k ie g o  s to ­
p n ia  m ia ł s k rę p o w a n e  rę c e , a  to  s k r jn e  
m o co w an ie  się  z ja rzm em  te m  b o le śn ie j-  
szem  je  czy n iło . D o p o k i b y ł  t jd k o  fe lie ­
to n is tą  „D n ia  D z is ie jszeg o ", m niej go  
d uch  p ism a  o b ch o d z ił. S taw sz jr się  w rze- 
k o in y m  je g o  p rz e d s ta w ic ie le m , b o ia ł  n a d  
u s ta w ic z n y m  rczd źw iek iem  p o m ię d z y  tem , 
co b y ło  je g o  p rz e k o n a n ie m , a  t e m , co 
p o zo rn ie  uzn aw ać  m usia ł.

G d y b y  n ie  w z g lę d y  m a te ry a ln e ; g d y ­
b y  r i e  żo n a  i n ie  d z ieck o , to  d z ieck o  
z w ła s z c z a , k tó re g o  leczen ie  k o sz to w a ło  
g o  ju ż  ty le , ile  in n y c h  ro d z ic ó w  ca łe  
w y c h o w a n ie  s y n a  n a  c z ło w ie k a ; g d y b y  
nie m y ś l , że te m u  b ie d a c tw u  b y t  n ieza ­
leżn y  k o n ie c z n ie  za p e w n ić  p o trz e b a , K o n ­
ra d  b y łb y  ju ż  n ie raz  w  chw ili ro z d ra ż ­
n ie n ia  c isn ą ł „D zień  D z isie jszy" na  cz te ­
ry  w ia try .

A le  w idzia ł ja sn o , że n ig d z ie  ty le  
co w nim  z a ro b ić  n ie  zdoła , i tc  m u  k a ­
zało  zac isn ąć  z ę b y  i d a le j w d e p ta k a  
ch o d z ić . L e k c y e  w n a jle p sz y c h  czasach  
n ie  p rz y n o s iły  m u p o ło w y  te g o  d o c h o ­
du, ja k i  m ia ł w  re d a k e y i, w z g lę d n ie  ao  
ilości g o d z in  p ra c y . „D zień  D zisie jszy" w y ­
cho d z ił raz  na dzień  ra n o , w y jąw szy  p o ­
n ied z ia łk u . Z a jęc ia  re d a k c y jn e  trz y m a ły  
K o n ra d a  o d  czw arte j do  ósm ej lu b  d z ie ­
w ią te j n a jd łu że j, p o ło w ę  d n ia  za tem  i 
w ieczo ry  m iew ał w o ln e  i m ó g ł je  p r a ­
cy  tw ó rcze j p o św ięc ić . — N a jc z ę śc irj j e ­
d n a k  w c h o d z ił m u  w d ro g ę  ja k iś  a r t y ­
k u ł b ieżący ; m y śli s ię  ro z p ra s z a ły , w y o ­
b ra ź n ia  m ę c z y ła  i d z ięk i te m u  p ię k n y  
b r j l a n t  je g o  p o e ty c z n e g o  ta le n tu  k ru sz y ł 
się  n a  d ro b n e  o d ła m k i, k tó re m i od  cza-



zydyum i cenę najm u. Zjazd bowiem oby­
w atelstw a obiecuje być bardzo liczny.

Uchwalono również pryw atnym  przed­
siębiorcom ułatw ić budowę trybun na W y­
sokim Zam ku podczas festynu.

W końcu poruszono myśl należytego 
podjęcia w szystkich dziennikarzy, którzy w 
czasie podróży N ajd. A rcyksięcia przybędą 
do Lwowa.

K om itet straży obyw atelskiej p rzed ło ­
żył swój projekt uśw ietnienia uroczystości, 
m ianowicie uchw alił urządzić korowód z po­
chodniam i, złożony z 3000 pochodni i 300 
lampionów. K om itet straży obyw atelskiej na 
koszta tejże i na urządzenie korowodu po- 
chodniowego zażądał kwoty 5000 zł.

Kada Państwa.
( X X X V I  posiedzenie Izb y  wyższej.)

*t* W iedeń, 20 m aja. (Koresponden- 
cya G azety Lw ow skiej). Prezes h r. T r  a u 1 1- 
m a n s d o r f f  zagaja posiedzenie o godz 11 
m in. 30. Izba nielicznie z e b ra n a ; z Pola­
ków obecny tylko ks. Konst. Czartoryski. 
Na ław ie rządowej wszyscy członkowie ga­
b inetu  z w yjątkiem  M inistrów oświecenia i 
obrony krajow ej. Loże i galerya prawie 
puste.

P r e z e s  poświęca bardzo krótkie wspo­
m nienie pośm iertne razem  św. p. Zyblikie- 
wiczowi i hr. Goessowi, w ym ieniając jako 
zasługę ich, że zajm owali a n a l giczne w 
życiu publicznem  stanow iska, bo jeden  był 
m arszałkiem  krajowym  w Galicyi, drugi 
m arszałkiem  krajow ym  w K aryntyi. — Izba 
czci pam ięć zm arłych przei, pow stanie z 
miejsc.

Przystąpiw szy do porządku dziennego, 
Izba uchw ala bez dyskusyi w drugiem  i za­
raz także w trzeciem  czytaniu, zgodnie z u- 
chw ałam i Izby poselskiej, projekty ustaw  o 
przedłużeniu  prowizoryum  budżetowego do 
końca czerwca i o sprzedaży części gruntów , 
należących do skarbowej drogi żelaznej przy 
dworcu w Lincu.

N astępuje drugie czytanie projektu u- 
stawy o podwyższeniu kredytu 4 l/a-m iliono­
wego na koszta regulaeyi rzeki N aretw y w 
Dalm acyi, przyzwolonego w roku 1875, o
1,600.000 zł., z której to kwoty część pewna 
ma być wydana już na  rachunek  roku b ie­
żącego. — Komisya wnosi przyjąć projekt 
zgodnie z uchwałą Izby poselskiej.

W dyskusyi ogólnej zabiera g łcs po­
se ł D u m  b a :  Jak  co do w szystkich budo­
wli tego rodzaju, tak i co do regulaeyi 
N aretw y , uchwalona m aksym alna suma 
kosztów okazuje się niedostateczną. P ro jek t 
regulacyjny był ja k  n a jg o rsz y ; naocznie też 
przekonałem  się, że trudno będzie zrobić 
z ujścia N aretw y port handlow y dla Bośni i 
i H ercegow iny. N ere tw a, aż do M ostaru, 
je s t  ogrom nie bystrą  rzeką, spadającą stro ­
mo z gór, od M ostaru zaś zaczyna tworzyć 
bagnisko. Takie rzeki trzeba zacząć regulo­
wać z góry, nie od dołu. Mówca krytykuje 
regulacyę, dość n iepotrzebną, bo tuż w po­

bliżu ujścia N aretw y je s t najpiękniejszy port 
handlowy pod Spletem . Pożądaną byłaby 
raczej kolej żelazna ze Spletu na Liwno do 
Bośnii

P . M in ister handlu  m argrab ia  B a c- 
ą u e h i i m ;  Trzy są przyczyny, dla k tórych 
suma 47* m iliona nie w ystarczyła na u re­
gulowanie rzeki. Z dochodzeń poczynionych 
przed ułożeniem generalnego planu reg u la ­
cyjnego można było dom niem ywać się, że 
się będzie m iało sprawę z rzeką głębszą. 
W czasie m iędzy ułożeniem  planu a wła- 
ściwemi robotam i potworzyły się kilka razy 
wielkie zaspy w korycie rzeki, które trzeba 
było wydobywać m achinam i i w braku m iej­
sca daleko rozwozić. A dalej koszta w yw ła­
szczenia gruntów  były w iększe; gdzie bo­
wiem w planie było n. p. bagno, tam  w 
czasie robót zastało się w innicę. Nakoniec 
zam iast darni na groblach trz iba było u- 
żyć kam ieni. W szystko to podrożyło roboty. 
Drugą przyczyną były wyrwy w brzegach i 
szkody w rozpoczętych budowlach przez po­
wodzie; trzecią konieczność urządzenia w 
Metkowicu placu dla wylądow ania towarów 
z powodu zbudow ania drogi żelaznej z Mo­
staru do Metkowicu. Naprzeciw  wywodom 
preopinanta, że uspław nienie N aretw y mało 
jest pożyteczne, wym ienia pan M inister o- 
czywiste korzyści handlowe jakoteż ro ln i­
cze i san itarne  z osuszenia bagnisk n a d ­
brzeżnych.

Bez dalszej dyskusyi uchwalono pro­
je k t w drugiem  i zaraz także w trzeciem  
czytaniu.

N astępuje drugie czytanie projektu o 
kredycie dodatkowym  5,368.000 zł. na w y­
rów nanie większych o tyleż ponad uchw ały 
wydatków etatu  skarbow ych dróg żelaznych, 
łożonych w latach  1881 do 1885, a m ają­
cych do wysokości 1,700.000 zł. pokrycie 
w zlikwidowanych resztach  funduszów re­
zerwowych przejętej na skarb  kolei Zacho­
dniej —  Komisya budżetowa wnosi przyjąć 
projekt w brzm ieniu uchwalonem  przez Izbę 
poselska, t. j. z okrojeniem  sumy kredytu o 
116.000° zł.

W dyskusyi ogólnej zabra ł głos bar. 
K ó n i g s w a r t e r ,  krytykując obszernie ca­
ły  projekt.

Tu zabiera głos p. M inister handlu 
m argr. B a c ą u e h e m ,  którego mowę po­
dam y w ju trzejszym  num erze.

G eneralny dyrek tor skarbowych dróg 
żelaznych, bar. C z e d i k :  Z ław y rządowej 
dosyć odpowiedziano; ja  odpowiem jeszcze 
tylko jako członek wys. Izby, której kom i­
sya usłyszała od bar. K ónigsw artera  zarzut, 
że nie dba o in teres ludności opodatkowa­
nej, że nie wypowiada, co w jej in teresie 
wypowiedzieć powinna. Bar. K ónigsw arter 
nazyw a oprocentowanie kapitału  641-m ilio- 
nowego po 2.56 od sta, rezultatem  op łaka­
nym. Praw da, gdyby k ap ita ł oprocentow y­
wał się po 5 od sta, państwo nie mogłoby 
nic lepszego uczynić, jak  budować kolej po 
kolei; ale gdyby bar. K ónigsw arter jako 
wielki finansista zechciał wskazać mi inny 
kap ita ł 640-milionowy, ulokowany w realno- 
ściach, a poddany wpływom zm iennych kon- 
junk tu r, któryby tak wysoko się oprocentowy-

su  d o  czasu  ta k  w D n iu  D zisie jszym  ja k  
w  in n y c h  p ism a c h  p rz y p o m n ia ł so b ie  i 
p u b liczn o śc i, że p o z a  d z ie n n ik a rz em  b y ł 
p o e tą , p o z a  m aszy n k ą  z w o li p a n a  D a- 
k o ń sk ie g o  tw ó rc ą  z w o li B ożej.

K o n ra d  zad zw o n ił i lo k a j, zn a jący  
g o  d o sk o n a le , w p u śc ił  o d  ra z u  ja k  d o ­
m o w n ik a  do g a b in e tu  p a n a .

S ta r y  r e d a k to r  s ie d z ia ł w  fo te lu  n a  
k ó łk a c h  p o d  o k n em  o b sz e rn e g o  p o k o ju . 
C h o re  je g o  n o g i o k ry w a ła  d e ro w a  k o ł­
d ra . P o w ie rz c h o w n o śc ią  sw o ją  ro z w ią z y ­
w a ł w  p e w n y m  s to p n iu  z a g a d k ę  te g o  
sz c z e g ó ln e g o  w p ły w u , ja k i d o k o ła  s ie ­
b ie  ro z ta c z a ł. T ru d n o  b y ło  w y o b ra z ić  
so b ie  coś b a rd z ie j u jm u jąceg o .

B łę k itn e , c z y s te  oczy  m ia ły  w y raz  
ro zu m n y , b y s t r y  i d o b r o t l iw y ; obfite , 
m leczne  w ło sy  je ż y ły  się  n ad  in te llig en - 
tn em , sz e ro k ie m  czołem , n a  k tó re m  s ta ­
ro ść  w  le k k ic h  ty lk o  zm arszczk ach  w y ­
p is a ła  sw ój m a je s ta t, k ła d ą c  go  n a  w s p a ­
n ia ły m  t o r s i e ; u s ta  k r y ły  sw ój iro n ic z n y  
n ieco  i d w u z n a c z n y  ry s u n e k  p o d  b u j­
n y m , p o lsk im  w ą s e m ; g ło s  b y ł  dźw ięcz­
n y , m ło d z ień czo -św ieży  i g ię tk i. W ie lk a  
s ta ra n n o ś ć  w u b io rz e  i b ia łe  w y p ie szczo ­
n e  rę c e  u z u p e łn ia ły  te n  id e a ln y  n iem al 
ty p  p o d e sz łe g o  w iek u .

P rz y  fo te lu  s ta ł  s to lik , a  n a  nim  
ró żn e  p o d rę c z n e  d ro b ia z g i i n a p o c z ę ta  fi­
liż a n k a  h e r b a ty  ze śm ie ta n k ą , k tó re g o  
to  n a p o ju  D a k o ń s k i p o c h ła n ia ł  c a łe  w ia ­
d ra , zw łaszcza, g d y  s łu c h a ł c z y ta n ia  o d ­
d a w a n y c h  p o d  je g o  są d  p ie rw o c in  au  
to rsk ic h , a  w  chw ili, g d y  K o n r a d  w szed ł, 
z n a jd o w a ł s ię  w ta k ie m  w ła śn ie  p o ło ­
żeniu .

N a p rz e c iw k o , p rz y  d ru g ie m  okn ie , 
s ied z ia ł m ło d z ień czy k  b ia ły  i ró ż o w y  ja k  
p a n ie n k a  i d y g o c z ą c y m  g ło se m  d e k la ­
m o w a ł co ś  z p rze jęc iem , a  D a k o ń sk i, 
p rz e c h y liw sz y  g ło w ę  n a  b o k  i le k k o

zm ró ży w szy  oczy, co b y ło  u n ie g o  zn a ­
k iem  u ro c z y s te g o  s k u p ie n ia  d u ch a , s łu ­
c h a ł, p y k a ją c  z o sadzonej n a  d łu g im  c y ­
b u c h u  fa jk i.

T o  w ró ż y ło  dob rze ; D a k o ń sk i w te ­
dy  ty lk o  b r a ł  s ię  do c y b u ch a , k ie d y  b y ł  
w d o s k o n a ły m , u s tę p liw y m  h u m o rz e ; 
k r ó tk a  fa je c z k a  ozn acza ła  u sp o so b ie n ie  
w o jo w n icze , b u rs z ty n o w a  c y g a rn ic a  s łu ­
ż y ła  w ch w ilach  zac ię to śc i; a g d y  c h w y ­
ta ł  sam e  c y g a ro  w  zęb y , w te d y  le p ie j 
b y ło  n ie  n a w ija ć  m u  się  n a  oczy .

— A , p a n  K o n ra d !  J a k  się  m asz, 
k o c h a n y !  — z a w o ła ł, w y c ią g ą ją c  s e r ­
d eczn ie  r ę k ę  do sw e g o  m ło d e g o  z a s tę p ­
cy . —  D o b rz e , żeś p rz y sz e d ł. D o sk o n a ły  
a r ty k u ł  P ie trz y c k ie g o  w  d zisie jszym  n u ­
m erze... d o s k o n a ły !  Z p rz y je m n o śc ią  o d ­
czy ta łem . W y r a b ia  się . P o w ie d z  m u  to  
p an , p ro szę , o d em n ie .... N ie  p rzeszk ad za j 
so b ie , mój m iły  -  do d a ł, z w ra c a jąc  się  
żyw o do m ło d z ień czy k a , k tó ry  n a  w id o k  
K o n ra d a  u rw a ł i k rę c ił  s ię  z a k ło p o ta n y  
n a  k rześ le , sze leszcząc  sw y m  u tw o rem  z 
w ie lk ie g o  w zru szen ia  — p o s łu c h a m y  r a ­
zem .... P a n  K o n ra d  W ie ricz , to  m oje  
d ru g ie  ja .... P o zw ó l, k o c h a n y  so b o w tó ­
rze , że c i p rz e d s ta w ię  m ło d e g o  b ra ta  
w A p p o lin ie .

M ło d z ień cy  s ię  sk ło n ili, a  D ak o ń sk i 
p rz y c ią g n ą ł  K o n ra d a  do s ie b ie  i sze­
p n ą ł, a le  ta k , że ta m te n  m ó g ł s ły sz e ć  :

— J a k  ry m u je ! ... n ie c h  g o !... ja k b y  
z ęb y  z jad ł n a  tern.

K o n ra d  n ic  n ie  rzek ł. P rz y z w y c z a ­
jo n y  b y ł  do ty c h  z a c h w y tó w  re d a k to ra  
i w ied z ia ł co o n ic h  trz y m a ć . O b e c n ie  o 
ty le  m u b y ły  n a  re k ę , że p rz y  ich  o g n iu  
sp o d z ie w a ł się  u p ie c  a p ro b a tę  d la  p o ­
w ieśc i p a n n y  P e lw ic z ó w n y .

(C iąg  dalszy nastąp i).

wał, byłbym  mu bardzo wdzięczny. Gdyby 
zechciał był łaskaw ie wspomnieć o przy­
czynach m niejszego oprocentow ania, byłby 
pewnie powiedział: w tym  kapitale mieszczą 
się koleje, które m iały najzupełniejszy  n ie­
dobór, o których ż góry w iedziano, że m u­
szą mieć niedobór ustaw iczny, a które je ­
dnak ze zdum ieniem  widzimy bez niedobo­
ru, t. j. koleje A rulańska i Podkarpacka. 
W roku 1885 kolej Podkarpacka m iała je ­
szcze niedobór 300.000 zł. —■ mówię zawsze 
w okrągłych liczbach — zaś w roku 1886 
m iała przewyżkę 800.000 zł. dochodów nad 
w ydatki, a był to pierwszy rok ruchu na 
całej sieci, objętej tą nazwą. Któż ręczy 
bar. K ónigsw arterow i, że dochody z niej 
nie będą jeszcze lepsze ? Czyż rok 1886 
rzeczywiście był tak b o g a ty , ruch h an ­
dlowy tak ogrom ny? Czyż nie był to 
rok zupełnego zasto ju?  — Mimo to w ła 
śnie kolej Podkarpacka w ydźw ignęła się 
i zaczyna się oprocentowywać. A nie bu­
dowano je j przecież na to, żeby się opro­
centow yw ała. Gdyby bar. K ónigsw arter opu­
ścił w obrachunku choć tylko kolej P odkar­
packą, a pozostaw ił w nim  kolej Arulańska 
i Rudolfa, na które skarb zawsze wiele do­
płaca, otrzym ałby już oprocentowanie kapi­
tału  po 3 od sta. Znam  wielu kapitalistów , 
którzy byliby bardzo zadowoleni, gdyby 
szczególniej z kapiftiłów ulokowanych w re- 
alnościaeh m ieli pewne 3 prc. Bar. K ónigs­
w arter krytykuje wzm iankę komisyi, że cię­
żar skarbowy z 21 milionów zeszedł na 18 
milionów. N adm ieniam , że nie 21 milionów 
lecz blisko 22 m ilionów ; a bar. K ónigsw ar­
terowi odpowiadam, że dziś nietylko mamy 
m niejszy ciężar, lecz cały szereg nowych 
linij kolejowych. B ardzo dobry z niego 
rach m istrz ; strąca  natychm iast kolej mo­
rawsko szląską jako nie przejętą na skarb, 
a jednak  już nie obciążającą sk a rb u ; ale 
nie dodaje niepospolicie kosztownej co do 
u trym ania ruchu kolei A rulańskiej, ani ko­
lei Podkarpackiej. Źe mimo przybytku tego 
ciężar skarbowy zm niejszył się, opodatko­
w anych pewnie to cieszy; że zaś br. K ónigs­
w artera gniew a, zwłaszcza gdy zarazem  i 
taryfy są obniżone, rzecz to osobliwszego 
gustu. Zarzuca także Rządowi i większości, 
że koleje pryw atne, przeszedłszy na skarb, 
podrożały. Otóż prawda, że podrożały o 
drobne podwyższenie wartości kuponów 
akcyjnych, które czyni 300.000 zł., i o tyle, 
o ile podskoczyło agio od z ło ta , t. j. o
74.000 zł., czyli razem  o 400.000 z ł.; ale 
zarzut ten , pow tarzany gdzieindziej także 
(w Izbie pos. przez pos. H erbsta), powinien 
już zam ilknąć wobec faktu, że zawiadowstwo 
państwowe oszczędza na kosztach admini 
stracyjnych więcej niż cały milion.

Bez dalszej dyskusyi uchwalono pro­
jek t w drugiem  i zaraz także w trzeciem  
czytaniu.

Nakoniec dokonano wyborów uzupeł­
niających do niektórych k o m isy i; między 
innym i wybrano p. W o d z i c k i e g o  do ko­
misyi finansowej.

Koniec posiedzenia o godzinie 1 '/s . — 
Następne we wtorek.

Mowa pos. B iliń sk iego ,
będąca odpowiedzią na zarzuty pos. H erbsta  
wśród dyskusyi nad  ustaw ą o inw estycyach 
k o l e i  P r z e m y s k o  - Ł u p k o w s k i e j ,  
brzmi w przekładzie ze stenogram u jak  n a ­

stępuje:
Jego Eksc. szanow ny pan poseł z śród­

m ieścia w iedeńskiego (H erbst) na wstępie 
mowy swej mówił o wielu spraw ach, o któ­
rych mnie się zdaje, źe chyba w bardzo da­
lekim tylko są związku ze spraw ą, stanow ią­
cą przedm iot dyskusyi. Na te wywody o d ­
powiadać też nie myślę. M niemam, że sp ra ­
wa pocztowych kas oszczędności, zabezpie­
czenia robotników na wyp dek kalectwa i 
choroby, kw estya ceny kawy, spraw a prze­
jęcia kolei Północnej na skarb nie należą 
do rzeczy. (B ardzo  słu szn ie! z prawicy). J e ­
go Eksc. odpowiadał także bardzo obszer­
nie na pew ną mowę, wypowiedzianą w szcze­
gółowej dyskusyi budżetowej. Spodziewam 
się, że kolega, którego to się tyczy, sam 
bronić się będzie m iał sposobność. (N iespo- 
kój na lewicy. -  G łosy  z praw icy: Spo­
kojniej ta m !) Ale nie zdaje mi się, iżby mi 
w tern naśladow ać wypadało tak znam ieni­
tego męża parlam entarnego  i powracać do 
spraw, które nie mają najm niejszego związku 
z przedm iotem  obrad. (Bardzo s łu szn ie !  z 
prawicy).

Jego Ekseellencya uczynił nam  dwa 
zarzuty. Jeden  tyczył się posiedzenia te ra ­
źniejszego jako ostatniego, podczas gdy zda­
niem  Jego Ekscellencyi powinno odbyć się 
jeszcze więcej posiedzeń Pow iedział, że 
Rząd je s t tak Da by, iż nie potrafi utrzym ać 
większości na dni kilka jeszcze, by załatw ić 
pewne p ro jek ty ; a w kilka m inut potem 
usłyszeliśm y z tych sam ych ust, że ten sam 
Rząd je s t  tak s i ln y , iż potrzeba mu tylko 
pow iedzieć: sic volo, sic iubeo, a komisya 
już nie śmie zm ienić ani jo ty  w projekcie 
rządowym. (Bardzo tra fn ie !  z prawicy). 
Z daje mi się, że te dwie potęgi równoważą

się z sobą; i może na prawdę_ A u  tów 
n iki, większość i Rząd, są sobie 
Szanowny preopinant atoli powie ^ i
że właściwie wszystko na nic się 
da, że mimo wyrażanych w komi y ^ ji 
wości większość nigdy nie daje 
ch u ; że tak działo się w komisy . jj
wej i kolejowej. Co do budżeto ^  t i
mogę za nią odpow iadać, bo do ppj
należę; ale co do kolejowej , ^  jr?
sić Jego Ekscellencyi, aby był *a e ja*

pinant staw iał wniosek jakowys, r  ,e; 
D z   Li nalfi1* .

znać nam , a może szczegółowo 
sprawozdawcy, źe skoro tylko ktos»u'_ rgu 
m ianowicie także J . Eksc. szanowWri!e(!ó

lu.-®''
którem u większość nie m iała co h /^ p r i f  
z najw iększą gotowością wniosek te ^ uStj 
mowaliśmy. Przypom inam  obrady 
wa o lokalnych drogach że la z n y c h ) . sjj

 ............................   i
których bardzo często tak bywało- ^ p j i  
szny więc je s t zarzu;, jakobyśm y ®a X 0$ 
wościami m niejszości przechodzili P
do porządku dziennego.

Oprócz tego uczynił nam  Jegp . e ta 
leneya zarzut, że spraw ozdanie ni®ieJ „j-yt 
późno rozdano, iż n ik t nie m iał czas .ftj 
czytać go, Nie mogę zaręczyć, kto 
kto n ie ; ale co do siebie, a oproc® j 0g 
jeszcze co do kogoś innego, t. j. cod ^  
Eksc. szanownego pana preopinafl*' ’ 
pewnie,m żeśmy czytali.

Co się tyczy rzeczy sam ej, 
że Jego E kscelencya przeciw, wiel^1̂ - ^  
ści wydatków nie ma co nadmienić)
wicie nie sprzeciw ia się wydatkom 
styeyjnym ; a jeśli dobrze zrozum iałelI1, jui 
liczą rio n ich  także pozycyę należą0, 
tylko ;lo zwrotów. Chodzi więc Jego 
leneyi jedyn ie  o pozycyę 1,800.000 $ 4
to kwotę towarzystwo kolejowe ma *" u 
skarbowi jako daną w r. 1875 na ®Z% J  
nienie kapitału  zakładowego. Zgadz&t 
najzupełniej z Jego Ekscelencya, że 0 $  
wencyi ani mówić tu nie można. To PrLttf' 
albowiem pieniądze, które skarb 
dostanie sposobem zwrotu, nie będą . ^  
na um orzenie takiejż części długu P T ^ y  
nego. Z tąd też obojętna to rzecz, j a® 
soka była stopa procentow a, gdy M  
1 800.000 zł. brano poży zkę, i jak  
w porównaniu z tą będzie stopa proceh 
obligaeyj, które towarzystwo kolejowe 
wypuści, a które państw o poręczy. ^  

O jednem  jeszcze wspomnieć 
przeciw czemu w komisyi słusznie p® jpi 
szono zarzuty. N ietrafnie byłoby powie y  
może, iż dostanie się teraz pienię®*;,.^ 
4 * s pret., lub po 4%  pręt., i i® o 
mogłooy zakupić akcyj, niosących fy]c 
sta, a w ten  sposób m oinaby tyle a 
zaoszczędzić. Tak nie je s t, bo państwo (0 
wogóle nie czyni. Państw o pieniądz j 
wyda, a więc porów nanie takie wcale 
na miejscu, bo je s t zupełnie fikeyj®0*. ^ e ‘, 
stwo (a łk iem  na pewno wyda te P 'e?Vciw* 
zachodzi więc tylko pytanie, czy #  qob' 
je s t  rzeczą, żebyśm y dali państw u 8p° 0. 
ność do wydania ich przez przyjęcie .z ^  
tu od tow arzystw a kolejowego. P r z e c in a ­
niu możnaby wtedy tylko występować) e^g. 
by nasz skarb państw a nie m iał nie®? ^  
r ó w ; gdybyśm y bowiem nie wiedzie!*’ ,g, 
państw o i tak będzie m usiało w roku ^  
żąeym i n iestety  często jeszcze p o k ry j ,  
niedobory, że przeto ze zwyczajnych i ® ■
zwyczajnych dochodów swych nie bę°

W*®'jypokrywało w szystkich w ydatków , y ; te 
m oglibyśmy z a p y ta ć : na co obróci®, t,
1,800.000 zł. ? Poniew aż zaś tak 
więc trudno pojąć zarzut, który czyni 
Ekscelencya Rządowi i pośrednio ^  
większości, że po uchw aleniu budżetu e° ^ 0 
nowe otw iera źródła dochodów Oby eej 
Pan Bóg dał nowych źródeł ja k n a jn 1? y 
po uchwalonym  budżecie 1 Pojmowaliby®^, 
zarzut, źe czyni się nowe, przed ucbn ^  
niem budżetu niew spom niane w ydatk i' 
nad nowemi źródłam i dochodów za 
ubolewać nie potrzeba. . p0-

Chodzi tedy o dwa pytania, a h1*9 
wicie przedew szystkiem : dla czego zwr° tp(/0 
przeprow adzić i przyjąć, a w miejsce p  
poręczyć procenta od części nowej poży 
kolejowej. Na pytanie to byłoby łatwo 
powiedzieć, i to w duchu przeciwnym  1 
towi gdybyśm y nie wiedzieli, że tow arzJs ^  
kolejowe — ja k  to Jego Ekscelencya Jv gję 
misyi sam pow iedział — nie znajdz10, 
w tern położeniu, a przynajm niej nie w 0 
sie przew idzialnym , iżby z w łasnych d0C &  
dów mogło spłacić te 1,800.000 z ł. ® 
my więc wobec a lte rn a ty w y : albo )?rZLfić 
zw rot pieniędzy z gw arancyą, albo n i0 . p0- 
ani pieniędzy, ani gw arancyi dla części 
wej pożyczki. Możemy wziąć pien adze 
z gw arancyą to znaczy, że dostanie®*
w zam ian za poręczenie 4 */5 pret. te1®
tedy pytanie:, w porów naniu z P joceI/ję ł°  
od renty , której państwo, gdyby nie ł 
tych pieniędzy, m usiałoby wydać o - 
więcej dla pokrycia niedoboru, jestże  
rzyść, czy n iekorzyść? . zed'

Pozwolę sobie w tym względzie p gją 
sięwziąć obrachunek. Nie zapuszczał 
w kwostyę, czy kurs 87, przyjęty ®* o d ­
puszczenia nowej pożyczki, dobrze jes  
czony, czy n i e ; bo to trudno przeWi
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^ obi w>a(i'>mo, że od końca roku zeszłe- 

s ‘Sacye kolejowe trzym ają się w kur- 
V  reuta państw ow a znacznie sp ad ła ; 

^ r c o w a  n. p. z 101'40 na 9P 90  pod- 
obligacye kolej j Wb bardzo Mało 

V e t’ * oblig aeJ e k°toi Arcyks. Rudolfa

Ó

U

ł , i ^ Sl§ podniosły z 9 0 1 0  na  90-60. Czy
, ie kursu obligacyj z teraźniejszym  j 
l® akcy ;jes t trafne, nie um iem  osądzić;

co bądź wielka je s t różnica mię j
tjjy Ullgacyami a akcyam i, choćby akcye
^ J ^ r jczone, a to już dla tego, ze pu 

woli kup.iwać obligacye. !
y yjdę tedy z dwojakiego przypu- !

1 k  ? lai a m ianowicie naprzód z przypuszczę- ! 
Wor wyda ren tę  na pokrycie nie- j
,jt 11 po kursie 96.90, a potem  z przy- [ 

fyiCze n ia , że tow. kolejowe na prawdę 
Ił t1 °bligacye po kursie 87. Gdy się te- j 

^ zględni cały zwrot, tj. nietylko owych 
;000 zł., lecz i zwrot zaliczki in w e -f

l i

^I>5r  ̂ w il°ści 955.852 zł., czyli 
kvh‘- w tpdy pożyczka po ku

razem 
kursie 87

3,167.000 zł., a na  um orzenie jej 
latach pow stanie doroczny ciężar

iee'^9 zł. Gdyby natom iast skarb w m iej- J
^  Wyjęcia zwrotu tych 2,755.852 zł. wy- 

pokrycie niedoboru ren tę  po 96.90, 
l , | r ° b y  pomnożyć dług państw a o j 
kjee ; 17 zł. i to nie na  75 lat, lecz na  j 
litj zhe czasy, a ciężar doroczny w ynosiłby 

jpó zł. To znaczy: ciężar byłby r o- j  
6 0 8417 zł. większy; czyli innem i sło- j 

kg, rzyjęcie zwrotu oznacza doroczną na 
6 czasy oszczędność w ilości 8417 złr. j

&c ^dyby nie powiodło się wydać obli- j
kolejowych po 87, lecz tylko po 86,! 

t}..Sze jeszcze oszczędność wynosiłaby 6872 | 
po*’o^° kursie 85 wynosiłaby jeszcze 4975 zł. 
!}, 3630 zł., po 83 1987 zł., po 82 277
Itty J* kurs em isyjny m usiałby wynosić fa- 
Vał nie tylko 81, żeby państwo ponieść 
W °  Pewn$ stra tę . Ze stanow iska fin a n so -) 
tg j°  tedy zwrot ten  nie je s t tak nieko- j 

^tu ’ Jezel! się nie zechce uważać go za ’ 
V8, Czkę, za figiel budżetowy, J iżeli się o- 

Uzna, że je s t  to rzeczywiście pań- 
tjlk°Wy y z*%tek, który nic komu innem u,

0 Państwu w jjdz ie  na pożytek.
V  ^ w ie d z ia łe m  już, że pos. H erb st nie

n a^ e t  całego zwrotu, lecz tylko
r fk ę  je g o , t. j .  1.800.000 zł. A dalej

m iła publiczność, że zaniecha w szelkich u- 
roczystości. Tymczasem gim naści am erykań­
scy oświadczyli, że w każdvm  razie przy­
jad ą  do Pragi a policya zatw ierdziła  pro­
gram  ich uroczystego przyjęcia. Nie wynika 
ztąd jednak , aby przy tej sposobności m iał 
się odbyć zjad w szystkich członków stow a­
rzyszeń gim nastycznych z kraju, a zw ła­
szcza pozakrajowych. N am iestnik, g enera ł 
K r a u s ,  je s t  tem u stanowczo przeciw ny i 
w danym  razie odnośnem i zakazam i zapo­
biegłby podobnemu z jazd o v ; . Jeżeli więc 
jeden z dzienników  tu tejszych wzywa także 
Sokołów g a l i c y j s k i c h ,  aby przybyli do 
P rag i w dzień przyjazdu A merykanów, 
wezwanie to mogłoby wprowadzić w błąd 
naszych „Sokołów*' i narazić ich na p rzy ­
gotow ania i wydatki, które w końcu okażą 
się jako darem ne. Albowiem władze tu te j­
sze nie pozwolą na żaden zjazd „Sokołów" 
pozakrajowych Decyzya ta  tłóm aczy się 
także tem, iż ostatn iem i d n u m i okazało się, 
że w stow arzyszeniach prow incyonalnych pa­
nuje duch młodoczeski i chęć do dem on- 
s tra e y i; świadczą o tem depesze i poinfor­
m ow ania, jak ie  od tych stow arzyszeń od­
biera dr. E . Gregr.

Ten pozujący na trybuna Młodoczech, 
w racając z W iednia w sobotę , na  dworcu 
tutejszym  był przyjmuwany solennie przez 
studentów , których liczbę Naroclni L is iy  
podały na 800, gdy w edług dzienników  
staroczeskich, nie było ich więcej jak  .00. 
Chęć do dem onstracyj ulicznych zaznaczyła 
się też wczorajszej nocy t e m , że w p arte ­
rze gm achu staroczeskiego w ydawnictwa 
dzienników  stłuczono szyby w sali , w któ­
rej pracują m aszyny. W tej chwili zaś od­
bywa się n a  wyspie Zofii zebranie młodo- 
czeskie, na  którem  dr. G regr nie omieszka 
podburzać ponownie swych słuchaczów p rze­
ciwko Riegerowi i Staroczechom . Słowem, 
frakcya radykalna rozpoczyna na dobre 
walkę przeciwko um iarkow anym  żywiołom 
czeskim. Jest to ta sam a frakcya, k tóra co 
do polityki zagranicznej zbawienie narodu 
czeskiego upatru je w najściślejszym  związ­
ku z Rossyą.

*»żye*c trzeba, że inw enstycya na zapasy 
znaczenie ekonom iczne, żema

wszystkie te inwestyeye są w in te-
izó*5 kolei’

Zaw ici my i pojm ujem y {tak je s t !  z 
•'A a przeciw którym  n ik t nie ma 

żj„T ll> którg uznaje także szanowna opo- 
tylko ~~~ wszy stko to zważyw szy, stajem y 
j>0 i , Wobec py tan ia : czy to zła rzecz do- 

wszystkim  tym interesom , a w do- 
uj jeszcze zaoszczędzić skarbowi nieco 

Kto na tem stan ie  stanow isku, te- 
-tanowisko party jne nie będzie prze­

b u d za ło  głosować za projektem . Nam 
j J W k u a ,  M Panowie, musi zależeć na tem, 

P° p ie rwsze Rząd mniej zaciągał dłu- 
po drugie, jeżeli już je  zaciąga, żeby

Q że wszystko razem  służy bar-
w aia y i l  jn teresom  państwowym , które

tał «ię o tan i kredyt. Co Jego Ekscel.
V  bs  ̂ m°wi, że Rząd robi długi dla 

tylko, iż są tanie, je s t  chyba na żart 
t^ p ^ ie d ^ ią n e , bo d ług  ten państw o musi 

? ?Hąc, czy tanio, czy drogo, a wszakże 
*h,;'lbmniej tanio. {Hucene brawa »: bardzo 

“" ie ! z praw icy).
f  onieważ nie je s t  to spraw a party jna , 

f; ,|H*VaŻ■■"■o wszyscy pragniem y, żeby każdy 
tw '8 skarbu, czyby do tego, czy owego■  ‘ J J — o i  _ - - j ’
w ^h ic tw a  należał, w wywodzie finanso- 
uy korzystne liczby przedstaw iał, co do 
?yelH; przynajm niej, chociażbym był w opo- 

pragnąłbym  tego szczerze 
^ J e s t  to spraw a : ~ L  ~"“

{huczne brawa z prawicy), przeto

ponie- 
i in teres państw a, nie

wys. Izbę przyjąć projekt niniejszy, 
W ak s ° tu m am y w ręku. (Rzęsiste o-
tfjf'1"' z praw icy. — Posłowie i M inistrowie 

SzKją mówcy).
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^ Praga czeekp. 30 maja.
a4y czesko - nieoiieekie. — Sprawa yjazdu „So­

kołów-.

i i

O w a c y e  d l a  d r .  G r e g r a . )

(Xx) ^ ak zapow iedziałem  w ostatnim  
yrgana stronnictw a staroczeskiego, 

b°wicie P olitik  i N arodn i Politika  ogło- 
?pzoraj r o z e j m  i zaznaczyły, że nie- 

^  rozpoczną się rokowania pomiędzy 
^dctimi stronnictw  czeskiego i niemie- 

P olitik  zaznacza, że ugoda je s t  ko- 
âk ze na m teres obu na-

^ości w Czechach, jako też na dobro 
foko*° P a s tw a  i podnosi, że w czasie tych 
t)ow^aA publicystyczne organa stronnictw  

się zachować biernie. Wczoraj je - 
^ itu ’ ?'okowanij' pomiędzy przywódcam i cze- 

1 ̂ niem ieckim i nie rozpoczęły się jeszcze, 
y  spraw ie zjazdu S o k o ł o w  nasta ła  
faza; s k u t e k  znanego zakazu pochodu 
“ liasto, dyrekcya „Sokoła" uwiado-

„Gftieta Lwowska" s dnia 1

Wypadki bułgarskie.
Regenci, którzy an ia  27 m aja powió- 

ciii do Sofii, przyjm owali dnia 28 miDi = 
strów  i kilku agentów' dyplom atycznych, 
przyczem wyrazili wielkie zadowolenie z po­
wodu przyjęciu, jakiego doznali wszędzie ze 
strony ludności, a powołując się na ostatn i 
okólnik W. Porty, dali wyraz n a d z ie i, że 
powiedzie się niebaw em  załatw ić kwestyę 
bułgarską.

Tym czasem  oficyalny Journa l de St. 
pćtersbourg, zam ieszczając rzeczony okól­
nik , pisze, iż w prawdzie n ie  wie, jak 
inne m ocarstw a go przyjm ą, to jed n ak  je s t 
pewnem , iż nie zdoła on wpłynąć na  do­
statecznie znane i należycie uzasadnione 
stanowisko R o ssji, które nie pozwala na ja ­
kiekolwiek rokowania z ooecną regencyą 
bułgarską.

W edług inform acyi dzieunnrów wie­
deńskich, w kołach politycznych ma obie­
gać wersya, że jeżeli nota Porty n ie skłoni 
m ocarstw  do porozum ienia się względem 
kandydata na tron b u łg a rsk i, w takim  ra ­
zie Turcya wystąpi z inicyatywą i zapropo­
nuje kandydatów . Zapew niają, że w tej m ie­
rze uzyskał am basador a n g ie lsk i, W bite, 
stanowcze zobowiązanie ze strony Porty, a 
naw et osobiście od sułtana.

Z Sofii telegrafują : R egencyą nie za­
m ierza wcale m ianować stałych agentów 
djplom atycznyeb w głów nych stolicach, a 
to z trzech powodów: W obecnym stanie 
rzeczy uzyskanie cxequatur podlegałoby tru ­
dnościom, może i odmowie, na co regencyą 
nie m a powodu narażać s ię ; powtóre, finan­
se B ułgaryi nie pozwalają na  koszta zagra­
nicznej rep rezen tacy i; a po trzecie, ludzie 
odpowiedni są bardzo nieliczni, są w kraju 
potrzebni , albo zajęci in teresam i, których 
dla szczupłej płacy porzucaćby nie mogli. 
N atom iast zam ierza regencyą, tak ja k  to 
czynią i inne p ań stw a, m ianować k o n s u ­
l a r n y m i  h o n o r o w y m i  a g e n t a m i  
b u ł g a r s k i m i  w kilku stolicach nie B uł­
garów, lecz przyjaciół B ułgaryi, obcych pod­
danych, zajm ujących właściwe stanowiska. 
Nie będą to p o lity czn i, ale ściśle adm ini­
stracyjni, konsularni agenci, których uzna­
nie nie podlega trudnościom , nie wywołuje 
kwestyi etykiety, a tym  sposobem przecież 
będzie mieć B ułgarya zastępców. W ym aga­
ją  tego także handlow e stosunki.

Z P e te rsbu rga  piszą do K oln. Ztg. 
Juko wskazówkę, iż Rossya porzuciła na ra ­
zie wszelkie plauy czynnego m ięszania się 
do spraw  bałkańskich można to uważać, iż 
poprzenoszono już tych oficerów rossyjskich, 
k torzj dawniej odbywali służbę w Bułgaryi 
Oficerowie z rangą kapitanów dowodzili jak 
wiadomo w B ułgaryi pułkam i a naw et bry­
gadam i. Otóż po odwołaniu tych oficerów 
pozostawiono w iększą ich część w Odessie, 
aby ma wszelk, wypadek można było mieć 
ich bezzwłocznie pod ręką, a m iano w 
tym razie przedew szystkiem  na oku ewen-

czerwca 1887.

tualność oosadzenia księstw a. Gdy jednak  
po serbsko-bułgarskiej wojnie ewentualność 
taka została na dal cofniętą, przydzielono 
także oficerów do właściwych pułków i to 
po większej części w rangach , w jakich 
wystąpili z arm ii rossyjskiej. Po detroniza- 
cyi ks. A leksandra zmobilizowano ponownie 
owych oficerów i udzielono m rozkaz, aby 
każdej chwili byli gotow do wojny. O sta­
tniem i jed n ak  czasy zarząd wojny poczynił 
względem  pom ięnionych oficerów zarządze­
nia, które w sk azu ją , iż w Petersburgu nie 
myślą już o ich użyciu w 3 ułgaryi. Poprze­
noszono ich mianowicie do pułków w n a j­
odleglejszych okolicach państw a a uczynio­
no to przew ażnie dla tego, iż w pułkach 
rozlokowanych w bliższych okolicach nie 
było wakansów a rząd  nie uważał za stoso­
wne faworyzować tych, którzy przerw ali 
służbę kosztem oficerów odbywających re ­
gularnie służbę.

Jfowe ograniczenia cudzoziemców 
w Rossyi.

Ukaz, którego osnowę wczoraj poda­
liśmy, będzie obowiązywał na daleko obszer­
niejszej p rz e s trz e n i, aniżeli wszystkie po­
przednie postanow ienia. Gdy bogiem  da­
wniejsze ograniczenia odnosiły się tylko do 
t. z. północno i południowo-zachodnich pro- 
wincyj Rossyi i nadto w drobnej części (m a­
jo ra ty  i m ajątki poduchowne) — do Króle­
stw a — ukaz obecny, oprócz wszystkich tych 
m iejscow ości, mieć będzie nadto moc obo­
wiązującą w prow incyach nadbałtycK ieh 
(oprócz gubernii estońskiej) i w gubornii 
besarabskiej.

Pomiędzy nowein prawem  a w szystkie- 
mi daw niejszem i przepisam i, dążącem i do 
wzm ocnienia żywiołu rossyjskiego na za­
chodnich kresach państw a, oprócz teryto- 
ryalnej, istn ieje  zasadnicza różnica co do 
osób, które ograniczeniom  praw nym  ulegać 
mają. Źródłem  daw niejszych ograniczeń by­
ły wyłącznie cechy etnograficzne (m ianowi­
cie pochodzenie polskie lub żydowskie), w 
nowem praw ie ograniczenia te zależą od po­
chodź mia politycznego, to je s t od cudzo­
ziemskiego poddaństw a. Ponieważ zaś nowe 
prawo bynajm niej nie znosi owych poprze­
dnich ograniczeń, lecz przeciwnie wieńczy 
je  i uzupełnia, więc też gdy jedne w arstwy 
„cudzoziemców" b ę d ą  mogły w przyszłości 
uwolnić się od m ajątkow ych restrykcyj 
przez przyjęcie rossyjskiego poddaństw a, 
dla innych i ta  droga pozostanie bezsku­
teczna.

Ale nietylko pod w zględem  terytoryal- 
nym i podmiotowym, lecz także i pod wzglę­
dem treści ukaz nowy ograniczeń je s t o w ie­
le od poprzednich rozciąglejszym .

M ianowicie na całej przestrzen i K ró­
lestw a polskiego i jedenastu  zachodnich gu- 
bernij Rossyi poddani zagraniczni, poza o- 
brębem  m iast portow ych i innych osad m iej­
scowych, nie mogą odtąd „w jakikolw iek- 
bądź sposób i na  jakiejkolw iekbądź zasadzie 
nabywać praw a w łasności m ajątków  n ieru ­
chomych, ani też praw a posiadania i użyt­
kowania z tychże m ajątków ". Naw et proste 
umowy o najem  lub dzierżawę zostały im 
zupełnie wzbronione, z w yjątkiem  tylko naj 
mu domów, m ieszkań i w illi do czasowego 
użytku na w łasne m ieszkanie.

Jednocześnie, aezkolwiek ukaz pozwa­
la cudzoziemcom zabezpieczać p ierw szeń­
stwo swych wierzytelności przez wzięcie m a­
jątku  nieruchom ego w zastaw , lecz stanowi 
zarazem , że podobne zabezpieczenia, jako 
tez w ogóle wszelkie egzekwowanie należno­
ści nie może pociągać za sobą ani nabycia 
takiego m ajątku na  w łasność, ani też obję­
cia w rzeczyw iste posiadanie lub użytko­
wanie.

Praw a własności do m ajątków n ie ru ­
chomych, nabyte przez cudzoziemców przed 
datą ogłoszenia ukazu, zachowują moc swą 
o tyle tylko, o ile nabywcy tych praw  qjuź 
przed ową datą objęli te m ajątki w rzeczy­
wiste posiadanie. W przeciwnym  razie no- 
wonabywcom pozostawiony będzie trzyletn i 
okres czasu na sprzedaż m ają tku ; gdy zaś 
ze zwłoki tej nie skorzystają, m ajątek, obję­
ty prew encyjnie w opiekę adm inistracyjną, 
sprzedany zostanie następnie przez licy ta­
cy ę, poczem sum a ze sprzedaży osiągnięta, 
po potrąceniu kosztów adm inistracy i i sprze 
dąży, wypłaconą będzie wyeksm itowanem u 
właścicielowi.

N atom iast wszelkie, zaw arte zgodnie 
z przepisam i obecnie w Rossyi obowiązują- 
cemi, kontrakta i umowy, w przedmiocie te r ­
minowego posiadania i użytkowania, zacho­
wują moc praw ną na czas umówiony, lecz 
następnie ani wznowione, ani przedłużone 
być nie mogą.

Co się tyczy specyalnie K rólestw a Pol­
skiego, to, oprócz w szystkich powyższych re­
strykcyj, ukaz zabrania poddanym  obcokra 
jowym  zawiadować m ajątkam i i n ie ru ch o ­
mościami, położonemi po za obrębem  osad 
miejski* h ,  w charak terze plenipotentów  i 
rządców.

Nowy ukaz w kroczył także w dziedzi­
nę prawe spadkowego.

D ziedziczenie z praw a uległo nader 
ważnym restrykeyom , Tylko spadkobranie 
beziestam entow e zstępnych w un ii prostej 
i w spółm ałżonka przenieść może w łasność 
m ajątku n ieruchom ego, położonego po za 
obrębem  m iast, na b icokrai owca. i to o ty ­
le tylko, o ile spadkobierca już  przed datą 
obecnego ukazu w Rossyi zam ieszkał. W prze­
ciwnym  razie, ja k  również w razie innych 
wypadków spadkobrania, bądź to z prawa, 
bądź w ogóle z tescam entu, spadkobierca 
cudzoziemiec ma pozostawiony trzy le tn i te r ­
m in prekluzyjny na sprzedaż m ajątku, pod 
grozą przymusowej po tym term inie licy ta- 
cyi z ram ienia władzy.

Powyższe ograniczenia stosują się ró ­
wnież do w szelkich spółek i stow arzyszeń 
handlow ych i przem ysłowych, zawiązanych 
na podstawie praw  zagranicznych, chociaż­
by stow arzyszenia te m iały pozwolenie do 
działan ia w gran icach  państw a rossyj- 
skiegc.

W szelkie umowy, m ające na  ueiu obej­
ście ukazu , za żadne i niebyłe poczytane 
być m ają. Procesy o uniew ażnienie odnoś­
nych aktów w ytaczaue będą w sądach w ła­
ściwych, w porządku, dla spraw  skarbow ych 
przepisanym . Inicyatyw a w tym  wz. lędzie 
wychodzić ma od miejscowego g enera ł-ga- 
bernato ra  lub gubernatora, prow adzenie zaś 
spraw  lego rodzaju należeć będzie w ogóle 
do upełnom ocnionych w tym  celu osób, lub 
do prokuratoryi Królestw a.

Tak brzm i osnowa ukceu , pisze Ku- 
ryer W arszaw ski, który wprowadzając nader 
ważne zm iany w zakresie życia ekonom i­
cznego, a zwłaszcza w K rólestw ie w obec u- 
staw icznyeh stosunków fam ilijnych podda­
nych rossyjskich z rodzinam i, zam ieszkałe- 
mi pod berłem  austryackiem  i niem ieckiem , 
nader doniosłe będzie m iał następstw a.

K R O I I K A

— Uroczysty akt złożenia przepisanej 
w § 25 statutu dla miasta Lwowa, przysięgi 
przez prezydenta miasta do rąk JE . p. Namie­
stnika kraju, odbędzie się w sali ratuszowej 
dnia 2 czerwca b. r., we czwartak, z uderze­
niem godziny 12 w południe, w obecności Rady 
miejskiej i ciała radnego magistratu.

— Najprz. ks. arcybiskup Morawski 
w Ozernlo n cacłi. W czerniowieckiej GazeUt 
Polsk. czytamy : Ludność rzym 1 rat. bukowiń­
skiej stolicy, obchodzi tegoroczną uroczystość 
Zielonych Świąt prawdziwie radośnie, gdyż po 
raz piej wszy od lat dwudziestu i kilku gości 
wśród siebie najwyższego pasterza swej dyeae- 
zyi. Rzadki to gość dla wyznawców rzymskiego 
kościoła na Bukowinie, toż i nie dziw. że na 
wiadomość o przybyciu jego, przedwczoraj po 
południu, tysiące mieszkańców zbiegłj się przed 
rzym. kat. kościół pararalny aby gorącem po­
witaniem okazać mu cześć głęboką. Ks. arcy­
biskup przybył do nas z Sadogóry. Do mostu 
miejskiego nad Prutem wyjechał na spotkanie 
JE. prezydent, br. Pino w towarzystwie radcy, 
p. Renneya, oraz burmistrz miasta, p. Kocha­
nowski. Tymczasem w uiicy Głównej, obok cer­
kwi św. Paraskewii, ustawiło się duchowień­
stwo wszystkich trzech katolickich obrządków, 
bractwa kościelne, a dalej, aż ku kościołowi 
rzym.-katolickiemu, młodzież szkolna, oldział 
człorkow Towarzystw? strzeleckiego, straż ocho­
tnicza ogniowa, deputaeye kaiolickvh siowarzy- 
szeń, Ochronki, Czytelni polskiej, reprezentanci 
Wydziału Krajowego i inni, oraz niezliczone tłu­
my publiczności. Fronton świątyni przybrany 
był w gustowne girlandy z zieleni i kwiatów, 
a wnętrze oświefone rzęsiście. Ksiądo arcy­
biskup , wysiadł z powozu oook miejsca 
gdzie stało duchowieństwo i procesyonalme, pod 
baldachimem wszedł do świątyni gdzie Tow. 
śpiewu kościelnego odśpiewało „Ecce sacerdos." 
Po zwykłych modłach, aioypasieiz przemówił 
do luau po polsku, a rasiępnie to samo powtó­
rzył piękną niemczyzną.

Z kościoła udał się ks. arcybiskup na 
parafię, gdzie zamieszkał i tam przyjmował 
przedstawienia członków Wydziału kraj., pod 
przewodnictwem br. Mustatzy, burmistrza, Czy­
telni polskiej, Ochronki, Przytuliska, Tow. śpie­
wu kościelnego, Tow. strzeleckiego i w. i., ła- 
saawie rozmawiając z delegatami, wśród któ­
rych spotkał niejedną twar* znaną z lal daw­
nych, a nawet szkolnych kolegów (p Zucker- 
Gizowski.) Wjazdowi arcypasterza towarzyszył^ 
strzały moździerzowe. W sobotę, od 8 — Jjj, fcs. 
arcybiskup udzielał sakramentu bierzmowania 
młodzieży szkolnej, a następnie oddawał w.zy- 
ty: JE. prezydentowi kraju, burmistrzowi mia­
sta, ks. prałatowi Mitulskiemu, ks. kanonikowi 
Kosteckiemu, br. Mintatza, dr. Wekslerowi. Te­
goż dnia złożył ks. arcybiskupowi wzytę ra dca 
dworu p. Trzcieniecki, a następnie  przedstawia­
ła się mu deputacya grona nauczycielskiego z 
g;mnazyum

Dzisiaj, (w niedzielę), od godz. 8 rano 
aroypasterz znowu bierzmuje, a o 101/, będzie 
celebrował sumę. Po południu o godz. 4 id- 
uędzie katechizacyę młodzieży w kościele. We 
wtorek, o 10 rano zwiedzi gimnazyum tutejsze 
a zapewne i szkołę realną.



Ks. arcybiskup opuszcza nasze miasto 1 
czerwca pu południu, udając się na dalszą wi­
zytację do Bojan. Na cześć najczcig. arcypa- 
sterza, obywatele czerniowieccy dają ucztę, 
która odbędzie się w sali tow. muzycznego we 
wtorek, o godz. 2 po południu.

— W ydział krajowy nadał stypen- 
dyum z fundacji imienia Maryi Kruszewskiej 
z Chorobrowa, o rocznych 136 zł., Adamowi 
Mieczysławowi AleksemuRogawokienni, uczniowi 
I  roku krajowej wyższej szkoły rolniczej w Du- 
blanach.

—  Dobroczynny zapis. Dnia 24 maja 
odbył się pogrzeb śp. Leona Ślepo wron Ku 
czyńskiego, wł. dóbr Łubowa i długoletniego 
wiceprezesa Rady powiatowej sokalskiej, zmar­
łego w 53 r. życia. Miłość ojczyzny, niezmor 
dowana praca dla dobra publicznego , prawość 
charakteru i gotowość do ofiar dla kraju, cecho­
wała żywot ś. p. Leona Niekłamane też przy­
wiązanie ludu, uznanie i cześć oddana w osta­
tniej chwili przez wszystkie warstwy ludności 
bez wyjątku, oto uczucia, które towarzyszyły 
pamięci i zwłokom ś. p. Leona do grobu fami­
lijnego w Warężu. Bezżenny, cały swój mają­
tek zapisał na cele publiczne, z wyjątkiem le­
gatów dla krewnych. Nie przepomniał o żadnej 
prawie dobroczynnej instytucji narodowej, a 
chociaż drobne są kwoty, któremi je obdarował, 
to niemniej dają miarę o myśli zmarłego i u- 
znaniu dla tego, co piękne, szlachetne i poczci­
we. Wdzięczny też mieli temat do przemówień 
nad mogiłą księża: Korytyński n t .  grec. oraz 
Kunaszowski i Dwornicki rit. la t., a przema­
wiali z serca i do łez wzruszyli słuchaczy. Na­
reszcie nad otwartą mogiłą przyjaciela i kolegi 
w pracy publicznej przemówił czcigodny Mar 
szałek powiatu sokalskiego, pan Stanisław Po 
lanowski z Moszkowa. Złote myśli, tkane na tej 
krepowej osnowie, odtworzyły nam dno staro 
szlacheckiej, dzielnej i szlachetnej duszy inowcy.

Po spłaceniu legatów, pozostały kapitał, 
wynoszący około 50.000 zł., przeznaczył ś. p 
Leon Kuczyński na stypeudya dla synów sta 
rej szlachty polskiej, bo stan swój na równi 
wiarą i ojczyzną ukochał całą siłą swej duszy 
Cześć jego pamięci!

— Stanisławów, 30 maja. W dniu 
23 bni., jako wyjazdu Najprzew. ks. biskupa 
Pełesza na wizytacye dekanatu Zaleszczyekiego 
ogłoszoną przed miesiącem duchowieństwu, od 
prawił tenże dostojnik duchowny w asystencyi 
kapituły i kleru miejscowego o godz. 7 rano w 
katedralnej cerkwi tutejszej za spokój duszy ś 
p. Mikołaja Zyblikiewicza, b. marszałka krajo 
wego, mszę św. z parastasem, na którą lud w 
niedzielę podczas kazania uwiadomiony licznie 
się zgromadził. Kler, obywatelstwo i wierni 
przyjmują na każdej stacji duchownej Najprz 
ks. biskupa, z oznakami wysokiego poważania. 
Wczoraj ks. biskup znajdował się w parafii 
Bedrykowce, w dobrach bar. Seweryna Bruni- 
ckiego.

—  Czortków. 29 maja. Ks. biskup Pe- 
łesz podczas rozpoczętej właśnie wizytacji ka­
nonicznej dekanatu zaleszczyckiego, przyjmowa­
ny był tak w samym Czortkowie, jak w po 
dróży swej aż do granicy powiatu, jak najuro- 
czyśoiej i najserdeczniej. Na tutejszym dworcu 
oczekiwali dostojnego gościa: starosta w galo­
wym uniformie na czele całego persoualu u- 
rzędniczego, dalej prezes Rady powiatowej, 
wielu obywateli, oficerowie i tłumy ludności. 
Prezes Rady powiatowej, p. Grzesicki, powitał 
w sali poczekalim ks. biskupa serdeczną prze­
mową, na którą ks. biskup odpowiedział rów­
nie gorąeo i serdecznie i rzekł pomiędzy inne- 
m i: „Wspierajmy się nawzajem i pracujmy viri- 
lu s  u n itis  dla dobra i dobrobytu kraju “. Wprost 
z dworca udał się ks. biskup w licznem oto­
czeniu do cerkwi, przy której zbudowano bra­
mę tryumfalną i gdzie ustawiła się dziatwa 
szkolna z nauczycielami; następnie do kościoła 
łaoińskiego 0 0 . Dominikanów, a w końcu od­
wiedził dom p. starosty, glzie zebrało się licz­
ne grono duchownych obu obrząików, obywateli, 
ofioerów, cały wydział, powiatowy, urzędnicy 
starostwa i naczelnik sądu. Po herbacie u p 
starosty wyjechał ks. biskup późnym wieczo­
rem w towarzystwie tegoż do Swidowej

— Sezonowa stacya telegrafu.
W Szczawnicy została otwartą dnia 28 b. m. 
c. k. stacya telegrafu na czas sezonu kąpielo­
wego, z ograniczoną służbą dzienną, dla po­
wszechnego użytku.

—  Stan powietrza. Barometr idzie 
w górę. — Prognoza na dobę, następującą od 
godziny 12 w południe dnia 1 b. m., według 
spostrzeżeń stacyi c. k. Szkoły politechnicznej: 
W iatr o zmiennym kierunku od W do N 
średnia temperatura doby około 11°C, stan nie­
ba zmienny, powietrze normalnie wilgotne, po­
godnie.

Najniższa temperatura była dziś nad ra­
nem i wynosiła 3‘4°C.

Stan barjmetru, zredukowany na poziom 
morza, był dziś o 9 rano 764‘4 mm.

— Odsłonięcie pom nika Haydna
odbyło się wczoraj uroczyście w W iedniu, 
w, obecności Najj. Pana, Najd. Następcy Tronu, 
Arcyksiążąt, dostojników państwowych i repre­
zentacji gminnej. W uroczystości tej wzięli u- 
dział muzycy, deputacye stowarzyszeń śpiewa­
ków, konserwatorynm. szkoły muzyczne i liczna 
publiczność.

=  Zagadkowe zniknięcie. Pani Anna j burgowi pożyczkę bezprocentową rs. 600, na 
J ., wdowa, rodem z Londynu, władająca tylko I wyjazd do Niemiec, celem speoyaluych stu-
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językiem angielskim, 45 lat licząca, średniego 
wzrostu, wątłej budowy ciała, brunetka, pra­
wdopodobnie cierpiąca na zboczenie umysłowe, 
wydaliła się d. 28 z. m. z pomieszkania swej 
córki, pod 1. 8 ul. Cmentarna i nie została do­
tąd odszukaną.

== Samobójstwo. Antoni Koropiowski, 
rodem ze Lwowa, 65 lat liczący, żonaty, bez­
dzietny, były majster szewski, który w skutek 
opilstwa dnia 29 z. m. wydalony został z za 
kładu św Łazarza, obwiesił się dnia wczoraj 
szego około godziny w pół do 9ej wieczór, na 
szczeblu poręczy &i bodów w domu pod licz. 2f 
Rynek, gdzie żona jego mieszka. Zwłoki, po o 
ględzinaeh Lekarskich zostały przez komisaryat 
śródmieścia do kostnicy odwiezione.

— Z w ło k i m ę ż c z y z n y  niewiadomego 
nazwiska i pochodzenia, jak się zdaje wędro­
wnego robotnika, który mógł liczyć lat 50 do 
60, wyłowione zostały przez rybaków w rzece 
Świni, na obszarze gminy Winnik, w powiecie 
żółkiewskim. Przy zwłokach znaleziono tylko 
próżną drewnianą tabakierkę, oraz dwie karte­
czki loteryjne z datą 10 listopada 1886, w Żół­
kwi wydane, oraz 1 cent zrdzewiały. Docho­
dzenie zarządzono.

— Zapiski policyjne. S k r a d z i o n o  
jedną dużą a drugą małą poduszkę z nawłe- 
czunemi poszewkami, znaczonemi J. L., wart. 
15 zł.; 15 heblów wart. 30 zł. i czerwoną du­
żą chustkę, czarno i biało nakrapianą, wart. 
3 zł., z placu budowy koło klasztoru1 Sakra- 
mentek. — Zgubiono zł. broszę o jednym bry­
lancie wart 150 zł., garnitur składający się z 
broszy i kólczyków, brylantami wysadzanych 
wart. około 700 zł., zawiniętych w czarny a 
ksamit; sr. pozłacaną bransoletę z trzema głów­
kami murzynów, wart. 8 zł. — Znaleziono 6 
zł. 50 < t. na ul. Zamarstynowskiej. — Zakwe 
styonowano konewkę ogniową skórzaną, meta 
Iową dużą podstawkę na bukiet, kształtu drze­
wa o dużych spadających liściach, z dwiema 
figurkami jeleni, którą przed 3 tygodniami 
miano znaleźć na Wulce w zbożu.

dyów naukowych w zakresie psychologii ; 10) 
drowi Mayzlowi pożyczkę bezprocentową 750, 
na wycieczkę naukową dla badań bakteryolo 
gicznych; 11) p. Wacł. Nałkowskiemu pożycz­
kę bezprocentową rs. 200, dla dokończenia stu- 
dyów w dziedzinie geografii; 12) p. Julianowi 
Oohorowiczowi rs. 800, na dalsze studya w 
dziedzinie psychologii; 13) p. Józefowi Siemi­
radzkiemu zapomogę bezprocentową rs. 300, na 
wycieczkę naukową dla zbadania gór Święto­
krzyskich pod względem geologicznym ; 14) 
prof. J . Trejdosiewiczowi zapomogę bezzwrotną 
rs. 400, na dalsze studya geologiczne w gub. 
Lubelskiej; 15) p. Edw. Wawnykiewiczowi za­
pomogę bezprocentową rs. 100 na wyjazd do 
Krakowa i Lwowa, celem zbierania w tamecz­
nych bibliotekach materyałów do słownika ma­
tematyczno-fizycznego; 16) prof. Aug. Wrze­
śniewskiemu pożyczkę bezprocentową rs. 3u0, 
dla ułatwienia mu opracowania nagromadzo­
nych materyałów do anatomii mięczaków.

— Nieustająca wystawa zjednoczo­
nego towarzystwa przyjaciół sztuk pięknych 
przy placu św. Ducha 1. 10 , otwartą jest co­
dziennie od godziny 11 rano do 7 po południu. 
Wstęp od osoby kosztuje w niedzielę 15 ct., 
w dni powszednie 30 ćt. Dla członków wstęp 
wolny.

rano i przychodzić do Chyrowa o g® 
minut 45 rano. , :e jat)

Pociąg nr. 852 kursować M  gtryjeD. 
mięszany tylko między Ławocznem » g i' 
zaś między Stryjem a Lwowem jM'0 gtj-yja 
sobowy nr. 812, który wychodzi ze . d 
godzinie 10 minut 47 wieczór i przy® 
Lwowa o godzinie 1 minut 15 w nocy jj

Równocześnie kursować będą z ^  ol 
czerwca r. b. między Stryjem a Łafl • df 
prócz dotychczasowych pociągów oso^° „bofl 
811 i nr. 852 jeszcze dwa pociągi ® 
Mianowicie pójdzie odtąd pociąg nr. 81®i. # 
o godzinie 7 wieczór ze Lwowa, odcho®21. J  
Stryja o godzinie 9 minut 54 przy®*10 jW  
lej aż do Pesztu. Wychodzić będzie ze ł 8*o| 
o godzinie 10 minut 34, przychodzić do 1 J  
cznego o godzinie 1 minut 3 w n0CDe po1 
bywać do Pesztu o godzinie 1 minut 50 
łudnie

Pociąg zaś nr. 814, który dotą® U  
między Stryjem a Lwowem kursowali 
szei r odtąd z Ławocznego (względnie z * ^  
do Lwowa. Odjazd z Pesztu o godzinie 
nnt 20 w dzień, przyjazd do Stryja o g®
5 minut 22 rano, przyjazd do Lwoff* J9 
tąd o godz. 8 min. 39 rano.

GOSPODARSTWO IH A A D E L

— Pożar paryskiej opery koiuicz 
nej. Ostatnie depesze z Paryża donoszą: Ko 
pią tu ciągle w gruzach spalonego teatru 
Wszędzie czuć odór zepsutych zwłok. Gruzy 
wywożą za szańce. W sprawie pożaru wytoczo 
uo już śledztwo. Stwierdzono, że trzy wyjścia 
z teatru były otwarte, a dwa zamknięte. Przy 
wyjściach zamkniętych leżało wiele trupów. 
Wo iy ani drabin nie było pod ręką, co u tru­
dniało bardzo akcyę ratunkową. W zawalonych 
częściach gaieryj jest zapewne jeszcze dużo 
zwłok, gdyż odór zwiększa się w miarę odko­
pywania tych ruin, W kościele Notre Dame 
odbyło się nabożeństwo żałobne za ofiary po­
żaru. Zwłoki przywożono w trumnach przyo­
zdobionych mnóstwem wieńców z Morgue i Ho 
tel-Dieu. Zgromadzone tłumy jęczały formalnie 
podczas nabożeństwa. Kościół udrapowany był 
na czarno i ozdobiony srebrnemi palmami i 
srebrnym krzyżem. Wszyscy ministrowie byli 
obecni. W czarnych trumnach spoczywały zwło­
ki nieagooskowane. W nabożeństwie tem wzię­
ła  udział orkiestra i śpiewacy opery komicz­
nej. W pogrzebie, który się odbył na Pere- 
Laehaise, wziął udział cały Paryż. Wszędzie 
słychać było głośny płacz. Gmina kupiła na 
cmentarzu plac za 20.000 fr. — Mowę po­
grzebową wygłosił Goblet i Bertholet, którą 
zakończył: „Adieu  biedne dzieci; dni szczę­
ścia i miłości zamieniły się wam w heka- 
tombę".

Caryalho zebrał składkę w wysokości 
10.000 fr., Arcybiskup przeznaczył 1000 fr., 
a pani Rotszyldowa i komisja literatów po 
10 000 fr. na ofiary p.iżaru. W teatrach od­
bywają się przedstawienia dobroczynne na rzecz 
ofiar pożaru. Na drzewaiih przy bulwarach po- 
przybijano puszl i składkowe.

— U s u n ię c ie  s ię  g ó ry . Z Berna do­
nosi depesza dnia 31 maja: Naprzeciw Spierin- 
gen na Sckachen-Thal w kantonie Uri zawaliła 
się wczoraj o godzinie 3 1/, P° południu wielka 
cześć góry. Masa skalna, mająca szerokości 
2a 0 metrów, spadła z połowy wysokości góry 
i zasypała dwa domy z 5 osobami. Pojedyncze 
kawałki góry spadają jeszcze ciągle.

— Na cele i  badania naukowe przy­
znał w r. b. zarząd kasy imienia Mianowskie­
go w W arszawie: 1) doktor»wi Odo Bujwido­
wi zapomogę bezzwrotną rs. 500 na wyjazd do 
Paryża, celem zapoznania się z metodą Pasteu- 
r ’a; 2) p. Janowi Wład. Dawidowi, pożyczkę 
bezzwrotną rs. 600 na wyjazd za granicę, dla 
studyów w dziedzinie pedagogiki i psychologii; 
3) p. Karolowi Drymmerowi zapomogę bezzwro­
tną rs. 75 na wycieczkę botaniczną do okolic 
powiatu Władysławowskiego i wołkowyskiego; 
1) p. Edm. Dylewskiemu pożyczkę bezprocen­
tową rs. 1.200, na dalsze studya nad prawem 
cywilnem; 5) p. Ejsmundowi zapomogę bezpro­
centową rs. 75, na baianie flory w powiecie 
sierpeckim i mławskim; 7) dr Fabianowi po­
życzkę bezprocentową rs. 600, na wycieczkę 
naukową dla studyów klinicznych w Wiedniu

W urzburgu; 7) Samuelowi Grosglikowi za­
pomogę bezprocentową rs. 400, na wyjazd do 
Strasburga, celem badań w dziedzinie botani­
ki; 8) p. Br. Hirszbandowi pożyczkę bezpro­
centową rs. 500, dla studyów za granicą nad 
językami wschodniemi: 9) p. Adamowi Mahr-

—  Koleje państwowe. Ogłoszone wła- 
śnio sprawozdanie o administracji koleji pań­
stwowej za rok 1886, wykazuje, iż pomimo 
prowadzenia ruchu na świeżo otwartych i prze 
ważnie nieproduktywnych liniach, zwiększyły 
się dochody w r. 1886 w porównaniu z rokiem 
1885 o 4 pr. —  a godnera jest uwagi, że do 
zwyżki tej przyczyniły się znakomicie skarbowe 
koleje galicyjskie, gdyż według sprawozdania 
wschodnie części tej sieci zwiększają dochód o 
33 prc.

Rnch Kolejowy w Galicyi wzmógł się 
zatem o ł/, dawniejszych rozmiarów, — a w 
zwyżce dochodów partycypuje nietylko ruch to­
warowy, ale także ruch osób. Rozglądając 
się bliżej w sprawozuaniu, przekonywamy się, 
że zwiększenie ruchu towarowego odnosi się 
przeważnie do przesyłek miejscowych, a więc 
do nadawanych w kraju i przychodzących do 
kraju —  tak zwanego ruchu lokalnego — a 
nie do przesyłek zagranicznych, które nieza- 
trzymujijc się w kraju —  dalej przechodzą, 
czyli do przesyłek tak zwanych transitowych- 
Fakt ten świadczy wymownie, że polityka ta­
ryfowa generalnej dyrekcyi kolei skarbowych 
jest trafnie pojętą, i wychodzi na korzyść 
kraju.

Faworyzowaniem ruchu lokalnego zwię­
kszyła kolej skarbowa nietylko swoje dochody, 
ale wykazała, że jej polityka taryfowa przy­
czynia się do rozkwitu handlu i przemysłu.

Kolej skarbowa zrobiła zaprowadzeniem 
taryfy odpov iedniej dla ruchu lokolnego sta­
nowczy krok naprzód. Gdyby kolej skarbowa 
nic więcej nie zdziałała, jak tylko to, że zwró­
ciła uwagę świata handlowego na konieczność 
pielęgnowania ruchu lokalnego, to już tem sa­
mem zasłużyłaby sobie na uznanie kraju, bo 
ruch lokalny jest jedyną dźwignią, która pod­
nieść zdoła zaniedbany przemjsł i handel kraju 
naszego.

Co się tyczy wydatków, wykazuje spra­
wozdanie, że się one zmniejszyły o 8 prc., ja- 
koteż, że zmniejszenie to nastąpiło w równych 
częściach na zachodniej i wschodniej części ko­
lei skarbowej, wynoszącej 5227 kim. Wydatki 
zarządu centralnego zostały zredukowane o 10 
prc., wydatki na utrzymanie i nadzór kolei o 9 
prc., wydatki ruchu o 6 pr., a wydatki pro­
wadzenia pociągów o 9 pr.

Porównywując wydatki kolei skarbowej z 
wydatkami kolei prywatnych, przychodzimy do 
przekonania, że koleje skarbowe administrują 
taniej, niż wiele kolei prywatnych — pomimo, 
że przerzynają w przeważnej części okolice gór­
skie —  skutkiem czego prowadzenie ruchu 
wielce jest utrudnione.

Sprawozdanie wykazuje daty, że stosunek 
rozchodu do dochodu stał się w r. 1886 ko­
rzystniejszym niż w roku poprzednim. W roku 
1885 pochłaniały wydatki kolei skarbowych 
64 pr. doohodów, podczas gdy w r. 1887 w y­
datki wynoszą tylko 58 pr. dochodu. Cyfra ta 
wykazuje, że ogólna administracja kolei skar­
bowych ulepsza się stopniowo i udoskonala.

Że dotychczasowa administracja kolei 
rządowych nie naraża Państwa na większe wy­
datki niż administracja kolei prywatnych, do­
wodzi ten szczegół, iż wydatki, jakie rząd po­
nosił tytułem subweneyonowania kolei dawniej 
prywatnych, a obecnie upaństwowionych, zmniej­
szyły się od r. 1881 — 1886 o 3 miliony złr

*** Targ zb o żo w y .* ) Dnia 1 ^  \
1887 r J

L w ó w , pszenica 8*25 do 8*85, ży‘° 3 ji 
do 5-80, jęczmień 4*— do 7-— owies 4*' A  
4-75, groch 4.75 do 7 — , wyka 3-80 >1® V  
rzepak 8‘ -  do 9 — , ln ianka— -— do 
koniczyna czerwona 25-— do 44*—, ko®icL  
biała •— do — •— koniczyna szwedzka 4 
do 60-— .

Tarnopol, pszenica 8-10 do 8'65, ^
5' , do 5’60, jęczmień brow arny *—- do
owj f  4‘— do 4-50, groch 4-50 do 7 '-" . V  
-j 85, do 4*40 rzepak n. — •—  } lnianka ^  
4o ’— i koniczyna czerwona 22"—  do
niczyna biała 40-—  do 48 '— 'koniczyna ^  
ka — do — 1

P o d w o fo c z y s k a , pszenica 8- — d°L l 
żyto 5 '—  do 5 4 5 , jęczmień 4‘— do «0 
owies 3'70 do 4 '50, groch 4‘25 do jj 
wyka 3-50 do 4’50, rzepak n. 9*— do “ . 
nianka •— do — •— ,koniczyna czerwona 2%  
do 40-— , koniczyna biała 37 —  do 50— 
niczyna szwedzka — •—  do  • .

Jarosław, pszenica 8-65 do 9. - " ' % 
5-35 do 6-—, jęczmień 4 '25 do 7*25,
4-10 do 4-50, groch 4 '75do 7 ' - ,  wyka i  
do 4-75, rzepak n. 9 — do — , lnianka 
d° •—•— , koniczyna czerwona 2 5 ’— do 
koniczyna biała 40’— do 55-— , koniw |
szwedzka — •—  do — • .

Wszystko za 100 Kilo neto bez w o rk y  
C h m i e l  od 3-—  do 30’— zł. za 56^ 

lo loco Lwów nominalnie. j
Okowita gotowa za lO.OoO liter Pr®- ^ 

Lwów 22-75 do 24-25 zł.
. szenica i żyto więcej poszutwań®-

Przedruk wzbroniony.

-  W ruchu pociągów na kolei 
Państwowej zaprowadzone zostaną z dniem 
dzisiejszym (1 czerwca), pewne zmiany. I  t a k : 
pociąg mięszany nr. 152 wychodzić będzie 
później ze Stryja t. j. o godzinie 5 minut 33

W iedeń, 1 czerwca. (T e leg ra f  
nety Lwowskiej). Na w czorajszy ta rg  
rzeźnego przypędzono 2630 sztuk o p aso w i 
i 745 sztuk chudego, ogółem 3375 
bydła. Pom iędzy temi z G a l i c y i  pr2%  
dzono 767 sztuk opasowych i 35 c h u ^ j .  
z B u  k o  w i n y  243 opasowych i 19 c h u ^ j i  
Ogółem przypędzono o 748 sztuk mniej j  
zeszłego tygodnia. Z Galicyi p rzy p ę^ ier  
700 sztuk m niej. P rzebieg  targu  był 1,1 je­
nie ożywiony. Ceny podniosły się pr*0®*- 
ciowo o 1 zł., jed n ak  przy zam knięciu p  
s tąp iła  zniżka taka, że n ie  sprzedane y 
ło naw et 121 sztuk. P łacono: g a l i c^A 
s k o-bu k o w i ń  s k i e woły opasowe p° gfi 
złr. do 52 zł., tow ar przedni po 53 &° & 
zł.; w ęgierskie po 50 do 54 zł., tow ar 
dni po 55 do 57 z ł . ,  wyjątkowo po 
59 zł.; z innych  krajów po 52 do 5@ v 
tow ar przedni po 57 do 60 zł., w y j ip 'V  
po 61 óo 62 złr.; bydło chude po 46 »
zł. za ce tn ar m etryczny tow aru z 
28 od 90 zł. za sztukę.

N a j j .  P a n  przybył przedwczoraj 
wczesnej godzinie z Lainz do zamku 
sarskiego i powrócił o 1 po południu d° 
tn iej rezydencyi. -  j. p

N a j d .  C e s a r z e w i c z o f f *  , . I 
f  a n  i a przybyła tego dnia o 
po południu z Laxenburga do W ie1® ^  
W prost z dworca kolejowego, gdzie ° cZ^ ftli 
w ał N ajdost. P an i N ajd. Cesarzewicz, u . 
się Ich  Ces. W ysokości do FreudeHaU 
wyścigi konne. | v f

N ajd. A rcyksiążę K a r o l  L u d  
wraz t  swym synem  N ajd. A rcyksi?\ ,
Ferdynandem , przybył przedw czoraj W1 
rem  z T ryestu  do W iednia. , ytf'

N ajd. Arcyksiążę F e r d y n a n  
Książę Toskany, powrócił w niedzielę z 
lina do W iednia.



K s i ą ż ę  C z a r n o g ó r y ,  k tó ry , jak  
jftl" *a<louio, przybył wczoraj do W iednia, za­
jem l0szkał w t. z. w ielkich apartam entach
g o aihku cesarskiego.
ja . Na cześć dostojnego gościa odbędzie
i i dzisiaj obiad u Najj P ana .

i i
j o* I z b a  p a n ó w  przyjęła na  w czoraj-
jt s*ena posiadzeniu bez dyskusyi w drugiem  

pytaniu p r  e 1 i m i n a r z  b u d ż e t u  i u s t a -  
tórj f i n a n s o w ą  n a  r. 1887, ustaw ę o dal- 
, li 8?em zawieszeniu działalności sądów przy­
daj ?‘?głych w K otarskim  okręgu sądowym, zam- 
fjji C ięcie rachunków  za r. 1881, trak ta ty  pań- 
$0' J^ow e z Grecyą, Belgią i D an ią ; przyjęła 
tif r0z dyskusyi ustaw ę o kolejach lokalnych 
f  ? ustawę o w ęgiersko - galicyjskiej kolei 

^elaznej w drugiem  i trzecim  czytaniu, tu- 
,jjt< dzież spraw ozdanie w niesionych petycyj.
I# N astępnie oświadczył P rezydent M ini-
;ta' t^ów , h r. Taaffe, w im ieniu N ajj. Pana, że 
fili ^ a d a  p a ń s t w a  z o s t a j e  o d r o c z o n a .
in----------------------------------------------
1*1

Z R z y m u  te leg rafu ją: Upoważnienie 
do zaprow adzenia s ł o w i a ń s k i e j  l i t u r ­
gi i  zostanie ograniczonem  ściśle na C zar­
nogórę. Stolica św. zgodziła się w zasadzie 
da w ysłanie m i s y o n a r z y  n i e m i e c k i c h  
do W schodniej Afryki.

« OJile wiadomo dotychezas, ostatnia*a I o-
, * u c y a p a p i e s k a  została przyjętą sym -
1 katycznie przez prasę włoską, która przy-

j! Puszcza, iż Papież popierany przez bardzo
j  8ilne stronnictw o zainieyuje akcyę m ającą

da celu zawarcie pokoju z państw em  w ło­
skiem . N a razie koła rządowe — jak  Łele- 

 ̂ g fafu jąz  Rzymu — zajm ują b ierną  lecz ży-
ozliwą postawę.

U stęp alokucyi papieskiej odnoszący się 
" do W łoch, brzm i w dosłownym  przekładzie

z tekstu łac iń sk ieg o :
„Pokojowe usposobienie, jakiem  wzglę­

dem w szystkich ludów jesteśm y ożywieni, 
oby _  jak  sobie tego życzymy — wyjść 

■ htogło na korzyść W łoch, które Bóg z rzym -
®kiem papieztw em  tak  ściśle połączył, i które 
z sam ych przyrodzonych powodów tak bar­
dzo N am  są drogie. Jak  to już n iejedno­
krotnie wypowiedzieliśm y, od daw na z upra­
gnieniem  tego pożądam y, aby wszystkie 
Umysły we W łoszech się uspokoiły i aby 
^ reszcie  ów sm utny i opłakany za ta rg  z 
rzym skiem  papieztw em  załatw iony został — 
&toli pod w arunkiem , aby zasady spraw ie­
dliwości i godności Stolicy Apostolskiej ża- 
dnego nie doznały uszczerbku w tern wszyst- 
kiem, w czem pogw ałcone i pokrzywdzone 
Zostały nie tyle ze złej woli ludu, ile ra ­
czej przez ta jne sprzysiężenie sekciarstw a. 
Otóż drogę do zgody utorować może jedy- 
hie to, iżby Papież rzym ski niczyjej władzy 
hie był podległy, lecz zażywał zupełnej i 
prawdziwej wolności, ja k  tego wszystkie 

raw a wym agają. Gdyby to nastąpiło , każdy 
ezstronny przyzna, że W łochy nie tylkoby 

żadnej szkody nie poniosły, lecz przeci­
wnie zyskałyby wiele pod w zględem  bez­
pieczeństw a i dobrobytu. “

Do Nf-ue freie Presse  te legrafują z So­
fii, iż na naradzie, jak ą  odbyli regenci za- 
r&z po powrocie do stolicy , z m inistram i i 
kilkoma n o tab lam i, powzięto uchw ałę wy­
stosowania jeszcze raz prośby do M ocarstw, 
aby zechciały wym ienić kandydata  na tron 
b u łg arsk i, cały bowiem naród dom aga się 
jak najrychlejszego zw ołania wielkiego 
Zgrom adzenia narodowego, celem wyboru 
księcia._________ ___________

W edług pryw atnych relacyj z K o n ­
s t a n t y n o p o l a ,  su łtan  m iał skazać na 
Wygnanie ośmiu dygnitarzy, pomiędzy in ­
nymi Arm eńczyka Abdul Huda, który, jako 
Uczony w K oranie i astrolog, przez kilka 
la l najw iększy m ia ł wpływ n a  su łtana. Po­
wodem m iał być, w edług jednych  , odkryty 
8pisek przeciw sułtanow i na rzecz bratanka 
jego, S a lah -E dd ina , syna zdetronizow anego 
M urata, w edług innych ź ró d e ł, chodziło
o usunięcie za pomocą in tryg i dygnitarzy, 
Sprzyjających Anglikom, a trzecia wersya 
mówi, że był is to tn ie  spisek uknuty w tym 
Celu, żeby przez zam ięszanie przeszkodzie
Wzrostowi wpływu angie lsk iego , któremu 
8ułtan  znowu ulega. W yjaśnienie powodów 
jes t bardzo trudne z powodu, że pozornie 
aic się nie zm ien iło ; su łtan  wykonywa peł- 
»ą w ładzę , a spraw y takie , jak  w ygnania, 
haw et egzekucye, odbywają się na  W scho­
dzie w tajem nicy. Można naw et oczekiwać, 
że nastąp i urzędowe dem enti z powodu , 
że Times podaje o tych zajściach obszerne 
felacye.

Jo u rn a l O ffc ie l ogłosił we w torek skład 
J Uowego gabinetu  francuskiego. Podaną wia-
' domość o tern, w jednej tylko części wyda-

a ia  w czorajszego, pow tarzam y dosłow nie : 
Kouyier prezydentem  m inistrów  i m inistrem  

■ 8karbu, poczt i te leg ra fó w ; F lourens m in i­
strem  spraw  zag ran iczn y ch ; F e r r o n , n ie ­
gdyś szef sztabu generalnego za Gam betty, 
Bńnistrem  w o jn y ; Faliferes m inistrem  spraw

w ew nętrznych ; Spuller m inistrem  o św ia ty ; 
Mazeau m inistrem  spraw iedliw ości; B arbey 
m in istrem  m arynark i; H eredia m in istrem  
robót p u b licznych ; D autresm e m in istrem  
handlu , a Barbe m inistrem  rolnictw a.

B oulanger w ystosow ał do arm ii rozkaz 
dzienny, w którym  dziękuje w szystkim , k tó­
rzy wraz z nim  stara li się o to, aby środki 
obrony postaw ić na  wysokości najwyższego 
bezpieczeństw a, i zaleca przyw iązanie do o 
bowiązków stanu i w ierność dla konsty tu­
cyjnych ustaw . Rozkaz dzienny kończy się 
słowy’: „Będę pierwszym  , który wam da
przykład tej podwójnej m ilitarnej i republi­
kańskiej karności."

U m iarkow ane dzienniki republikańskie 
przyjęły  dobrze w iadomość o nowym gab i­
necie, a dzienniki m onarchiczne w zględnie 
życzliw ie; radykalne i niezaw isłe dzienniki 
objaw iają otwarcie n ieprzyjazne dla nowego 
gabinetu  usposobienie.

K ilka szczegółów biograficznych n o ­
wego prezesa gabinetu  podaliśm y jeszcze 
wczoraj; obecnie uzupełniam y je wiadomością 
co do innych członków g a b in e tu : Flourens 
był m in istrem  spraw  zagranicznych w m i­
n isterstw ie Gobleta i szczegóły jego karye- 
ry  są znane. Nowy m in iste r wojny, generał 
Ferron , urodził się w roku 1830. W roku 
1852, po ukończeniu szkoły politechnicznej, 
w stąp ił do arm ii w randze podoficera, w 
kilka la t później b ra ł udział w kam panii 
krym skiej, a następn ie  był odkom enderow a­
ny do Nowej K aledonii i A lgieru, poczem 
został profesorem  w szkole wojskowej 
Metz. W roku 1870 nie m ógł przyjąć udzia­
łu w wojnie, ponieważ pełn ił służbę w K a­
ledonii. W roku 1879 m ianow any został sze­
fem generalnego sztabu 9go korpusu. Za 
m in isterstw a G am betty był F erro n  pod ko­
m endą g enera ła  Campenon kierownikiem  
sztabu generalnego, a w osta tn ich  czasach 
kom endantem  trzynastej dywizyi w Chau- 
m ont. G enerał ogłosił kilka dzieł w ojsko­
wych o znaczeniu kolei żelaznych w czasie 
wojny i o obronie P aiyża. F erron  posiada u 
kolegów opinię bardzo energicznego w za­
wodzie swoim pracow nika, a le m p s  chwali 
jego w ytrw ałość. W swoim czasie przejrzał 
F erro n  i popraw ił plan m ob ilizacy i, a 
propozycye zm ian, podane przez niego, zo­
stały  w szystkie przyjęte przez generałów  ko­
m itetu obrony. Fallieres znany je s t jako 
członek poprzednich gabinetów; bpuller, j a ­
ko jed en  z um iarkow ańszych republikanów ; 
Barbey, były oficer m arynarki, je s t  obecnie 
sen a to rem ; zab ierał on w senacie często 
głos w duchu pojednawczym . B arbe, m in i­
s te r rolnictw a, je s t człowiekiem zamożnym, 
właścicielem  fabryki dynam itu i wpływowym 
deputowanym . N ależy do stronnictw a rad y ­
kalnego ale n ie  skrajnego. W departam en­
cie Sekwany i Oazy, gdzie kandydow ał, po­
konał kandydata  oportunistów  i Leona Say, 
który także ubiegał się o ten m andat.

Z B r u k s e l i  wiadomości o zmo­
w ach na prowineyi brzm ią bardziej uspo­
kajająco ; w św ięta nie przyszło n igdzie do 
starć pomiędzy robotnikam i a strażą woj­
skową, pilnującą porządku. Robotnicy z okrę­
gu C harleroi postanow ili wysłać deputacyę 
do króla z przedstaw ieniem  swoich życzeń 
i zażaleń. W wielu m iastach odbywają się 
zgrom adzenia robotnicze, uchw alające, by 
żądać cofnięcia projektu ustawy, k tóra  ma 
na celu ustanow ić cło od przywożonego do 
kraju mięsa.

Rząd a n g i e l s k i  ma zam iar w dniu 
6 czerw ca , przy ponownem  rozpoczęciu ro­
bót p a rlam en tarn y ch , w ystąpić z deklara- 
cyą, że w celu przyspieszenia obrad nad 
ustaw am i, nie eierpiącem i zwłoki, będzie 
m iał prawo tylko przewodniczący Izby de­
cydować, o ile mogą być dopuszczane po­
praw ki. m nożące się w niezm iernej ilości.

Brukselski N ord  pro testu je stanowczo 
eiw konwencyi angielsko-tureckiej w tej 
ie, w jak iej przyjętą zo sta ła , ponieważ 

zapew nia A ngiii zbyt wielki wpływ  na 
E g ip t. N ord  nazyw a konwencyę złośliwym 
żartem . Konwencya ta bowiem daje sank- 
cyę wszelkim pretensyom  A nglii, źle zam a­
skowanym. N ord  m niem a, że gdyby M ocar­
stw a przyjęły konwencyę, to zw ierzchni­
ctwo Porty byłoby już tylko nom inalne, gdyż 
A nglia byłaby rzeczyw istym  panem  sy tua­
c ji  w E g ip c ie , a po pewnym czasie zosta­
łaby E uropa wyrzuconą z nad  Nilu. F ran - 
cya, zgadzając się na konw encyę, dałaby 
dowód bezsilnej rezygnacyi; co do Rossyi 
bowiem, państw o to n ie  może uznać wspo­
m nianej konwencyi.

TELEGRAM GAZETY LWOWSKIEJ
Wiedeń, 1 czerwca. K s i ą ż ę  

r e g e n t  b a w a r s k i ,  L u i t p o l d ,  
wyjechał wczoraj wieczorem z po­

wrotem do Monachium. Przed w yja­
zdem złożył wizyty pożegnalne Na j j .  
P a n u  i Członkom Najw. Domu. Na 
wyraźne życzenie księcia regenta za­
niechano oflcyalnego pożegnania na 
dworcu kolejowym. Przybyli tylko 
członkowie poselstwa bawarskiego.

Wiedeń, 1 czerwca (T e l . p r y  w )  
K s i ą ż ę  M i k o ł a j  C z a r n o g ó r ­
s k i  odwiedził wczoraj p. Ministra 
hr. K a i no  k y ’ ego.

Wiedeń, 1 czerwca. (T e l. p r y  w .) 
Przewodniczący komitetu pomnika 
Haydena, fabrykant Jan G a r b  e r  i 
rzeźbiarz Henryk N o t t e r ,  otrzymali 
krzyże komandorskie orderu Francisz­
ka Józefa. Znany podróżnik afrykań­
ski, dr. L e n  z, otrzymał od króla bel­
gijskiego order Leopolda.

Wiedeń, 1 czerwca. (T e l. p r y w )  
Z  pożyczki inwestycyjnej, przeznaczo­
nej na potrzeby w ę g i e r s k o - g a l i -  
c y j s k i e j k o 1 e j i , zostanie spotrze- 
bowanych tego roku 6 milionów złr., 
a z sumy tej 2,700.000 zł. na ułoże­
nie drugiego toru od Chyrowa do Za­
górza.

Wiedeń, 1 czerwca. Dzisiejsza 
W ie n e r  Z tg . ogłosi b u d ż e t  i u s ta ­
wę finansową za rok 1887.

Petersburg, 1 czerwca. Journal 
de St. Petersbourg, reprodukując ostat­
ni okólnik Porty, pisze: Nie wiemy, 
jak  inne gabinety okólnik ten przyj­
mą. Odpowiednio zakomunikowana i 
dostatecznie umotywowana niechęć 
Rossyi co do rokowania z obecną re- 
gencyą nie jest tego rodzaju, aby mo­
gła uledz zmianie w skutek tego o- 
kólnika.

Generał Bogdanowicz, przydzielo­
ny do m inisterstwa spraw wewnętrz­
nych , został uwolniony od obowiąz­
ków.

Berlin, 1 czerwca. ( T elegr. p r y w .)  
Tutejsza Post dowiaduje się, że były 
m inister wojny gen. B o u l a n g e r  
użył z tajnego funduszu na s u b w e n -  
c y o n o w a n i e  d z i e n n i k ó w  z a ­
g r a n i c z n y c h  700.000 fr.

Prasa berlińska odzywa się z 
wielką rezerwą o n o w y m  g a b i n e ­
c i e  f r a n c  u s k i m.

Paryż, 1 czerwca. Podczas roz­
praw nad interpelacyą w Izbie depu­
towanych oświadczył Rouvier, iż rząd 
zamierza oprzeć się na stronnictwie 
republikańskiem i że zredukuje wy­
datki budżetu o 60 milionów franków. 
M inister wojny oświadczył, iż jest 
bezwzględnym zwolennikiem ustawy o 
trzyletniej służbie wojskowej, i rozsze­
rzenia obowiązku tej służby na uczniów 
seminaryów i nauczycieli. Dalej pod­
nosi m inister niedostateczność obec­
nego stanu armii na stopie pokojowej 
i przemawia za podniesieniem stanu 
czynnego kompanii równocześnie ze 
zmniejszeniem ilości kompanii w o- 
góle. Wniesione przez Jullie’go, wo­
tum nieufności dla rządu wypowiada­
jące przejście do porządku dziennego, 
odrzuca Izba 285 głosami przeciw 139, 
poczem przechodzi do zwykłego po­
rządku dziennego. W edług przybliżo­
nego obliczenia głosowało 130 depu­
towanych z prawicy przeciw wnio­
skowi Jullie’go, co wskazuje, iż rząd 
ma za sobą czysto republikańską więk­
szość z 11-tu głosów.

Paryż, 1 czerwca. Boulanger 
oddał wczoraj ministrowi Ferron agen 
dy m inisterstwa wojny, poczem wy­
jechał z Paryża.

Paryż, 1 czerwca. Senat przyjął 
przychylnie oświadczenie gabinetu no­
wego i odroczył się do czwartku.

Paryż, 1 czerwca. Rozkaz dzien­
ny nowego m inistra wojny Ferron, 
wskazując na ciągle wzmagającą się 
potęgę i dzielność arm ii sąsiednich 
państw, podnosi potrzebę nieustanne­
go postępu ku wzmacnianiu sił obron­
nych rzeczypospolitej francuskiej.

W Izbach odczytano oświadcze­
nie nowego gabinetu, które zapowiada 
natychmiastowe wprowadzenie reform, 
a przedewszystkiem reformy budżeto­
wej. Dalej mówi oświadczenie, iż w 
rozprawach parlamentu nad organicz­
nymi projektami zarządu wojskowego, 
stojącymi na porządku dziennym Izb, 
rząd gotów jest wziąć udział. Co do 
polityki zagranicznej, rząd pozostanie 
jej wiernym, starając się aby była 
roztropną, stanowczą i pełną godności. 
Praca nad przygotowaniami do wy­
stawy będzie prowadzona dalej ze zdwo­
joną skrzętnością. W końcu wzywa 
rząd o wspieranie swego programu 
przez wszystkich republikańskich pa- 
tryotów, a zarazem wzywa do pracy 
i spokoju. Oświadczenie to nowego 
gabinetu, zostało przyjęte w Izbie przez 
stronnictwo środka żywymi okrzy­
kami uznania, natom iast lewica cią­
giem przerywaniem wyraża swe nie­
zadowolenie. Ze strony lewicy rady­
kalnej wniesiono do rządu interpela- 
cyę, żądającą wyszczególnienia ściślej­
szego programu Rouviera, na co tenże 
wniósł o przejście nad interpelacyą 
do porządku dziennego, co też Izba 
384 głosami przeciw 158 głosom u- 
chwaliła.

Katania, 1 czerwca. Środkowy 
krater Etny począł wybuchać, wyrzu­
cając coraz gwałtowniej masy popio­
łu i pary wodnej.

Bruksela, 1 czerwca. Syndy­
kat mechaników postanowił w strzy­
mać ruch w zakładach mechanicz­
nych. W Saint-Yaast rozpędzili strej- 
kujących żandarmi, przyczem jeden 
robotnik został raniony. W kilku 
kopalniach węgla w Borinage rozpo­
częto robotę na nowo.

Odpowiedzialny Redaktor Adam Kreohowleokl.

C. k. generalna Dyrekcja 
kolei państwowych.

Wyciąg
z rozkładu jazdy od 5go kwietnia 1887.

Zegar peszteński.

Odjazd ze Lwowa:

Godz. 11 min. 27 przed połud. pociąg osobowy 
do Stryja, Chyrowa, Stanisławowa i Hu- 
siatyna.

Godz. 7 wieczór pociąg osobowy do Stryja, Chy­
rowa, Zwardonia.

Godz. 6 min. 10 przed połud. pociąg osobowy 
do Stryja i Ławocznego.

Odjazd ze Stanisławowa:
Godz. 9 min. 45 przed połud. pociąg osobowy 

do Stryja, Lwowa i Chyrowa.
Godz. 9 min. 58 przed połud. osobowy pociąg 

do Husiatyna.
Godz. 6 min. 28 wieczór, pociąg osobowy do 

Stryja, Lwowa, Zwardonia.
Godz. 6 min. 54 wieczór, pociąg osobowy do 

Husiatyna.

Odjazd z Ławocznego:
Godz. 6 min. 23 wieczór, pociąg mięszany do 

Stryja, Lwowa, Zwardonia.

Przychodzą do Lwowa:
Godz 8 min. 39 przed połudu., pociąg osobo­

wy ze Zwardonia, Chyrowa i Stryja.
Godz. 4 min. 15 po połud. pociąg osobowy z 

Chyrowa, Stryja, Husiatyna, Stanisławowa.
Godz. 2 min. 25 w nocy, pociąg mięszany z 

Husiatyna, Stanisławowa, Chyrowa, Stry­
ja i Ławocznego.

Przychodzą do Stanisławowa:
Godz. 8 min. 35 przed połud., osobowy pociąg 

z Husiatyna.
Godz. 9 min. 02 przed połudn., osobowy pociąg 

ze Zwardonia i Stryja.
Godz. 5 min. 37 po połudn. poeiąg osobowy z 

Husiatyna.
Godz. 5 min. 51 po połud., osobowy pociąg z 

Chyrowa, Lwowa, Stryja.

Przychodzą do Ławocznego:

godz. 10 min. 45 przed połudn. ze Lwowa, 
godz. 10 min. 25 wieczór pociąg mię­
szany
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T&egrafcwany kurs wiedeński.

W ie d e ń , SI maja 1387, godzma 1 
min. 45 Alp. Tow. góra. 16.50 Węg. akeye 
kredyt. 285'75 Akoye anglo-austr 103 '— , Ak- 
oye bankn Union 206-75 Akeye kolei Karola 
Ludwika 206"50, Akeye kolei półuocnej 255 —  
Akeye kolei petudninwej 74 75, Akeye kole 
Alfóld 182.— . Akeye kolei Elżbiety 225.10 
Akeye kolei Lwowsko - Czerniowieckiej 22 3 .,— 
Akcje kolei wy*, północno wschodniej 165.25 
Wiedeńskie losy 129-50, Akeye kolei Rudolfa 
— ■— j Akeye kolei Albrechta — .— , Węgier­
skie obligacye państw, w zlocie —.— Galicyj­
skie obngacye indemnizacyjne 104.50, Losy re­
gulacji Cisy 123.50 Losy t urecki e— , Wę­
gierska renta 102.55, Akeye związkowego ban­
ku 91 .— , Akeye banku obrotowego — ■— . 
Akeye kolei państwowej 226"80, Rubel papiero­
wy 1’14 75, Węgierskie losy 121.50, Marka 
niemiecka — ■— , kulej Karola Luuwika — •—  
akeye tytoniowe — • —, Akeye Banku dla 
krajów koronnych 230 50. —  Usposobienie 
m ocne.

W ie d e ń , 28 maja 1887, godzina 5 
minut 20 Akeye kredytowe — .— Anglu 
Austr. — , Unionbank — ■— , Kolej Karola 
Ludwika — .— , Południowa — •— , Renta 
papierowa —.— , Galie, listy zastawne —  — 
Gabcyjskie obligacye indemnizacyjne — -—

Galicyjski bank rustykalny —' - Losy z roku 
1883 — ■— . Napoleondor — .— ,— Rubel p a ­
pierowy — •—.

W ie d e ń , 1 czerwca 1887 r. godzina 
10 min. 35 Akeye kredytowe 232-70, Anglo 
Austr. — •— Unionbanfc — .— Kolej Koiola 
Ludwika 207 25. Południowa — .— , Renta 
papierowa —.— 5 °|0 Galie hip. listy zastawne 
96-—  Galie, oblig. indemn. - ■—, do — -

listy zastawne banku krajowego — •— 
4 1/ / / , ,  pożyczka krajowa z 1883 roku —  
Napoleondor 10 09- — Rubel papierowy — ■ .
Usposobienie m ocne.

T e l e g r a f y  zb o żo w e  z unia 31 maja 
1887. W i e d e ń :  Przenica za 5 00 kilo
— •— do — złi, , żyto — •—  do . — złi. 
jęczmień — ’— do — •— złr., kukurudza —•—
od — •— zł., otw ię s  , do —• —, okowita
per 10 000 litr procent 25'37 do 25.62" — złr 
S z c z e c i n , :  Pszenica — .—-, rzepik — .—
spiritys — •— kukurudza — •— Kolonia 
rzepak — ■— do — -— zł., lOOkilogr. na wio 
snę B u d a p e s z t .  Pszenica n a  w i o s n ę  
9 1 5 . do 9.17. — . zł- B e r l i n :  Pszenica 
żółta (na wiosnę) 188.— do — •— , żyto — •— 
— •— m. spirytus 43 60, rzepakowy olej — • — 
P a r y ż :  mąka — .— kilogr. — •— ole
rzepakowy — f r , spirytus — _

Pociągi kolejowe
podług  zegara lwowskiego, 

przychodzą do Lwowa:
Z Czerniowiec : o godz. 10 min. 3 wieczór 

pociąg pospieszny, o godz. 3 min 35 
raii/u i o godz. 3 min 30 po południu 
pociąg mieszany.

Ze Stryja: o godz. 8 min. 59 rano i o 
godz 4 min. 35 po południu pociąg o-

.zór i

-  c30
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sobowy, a o godz. 
pociąg osobowy.

1 min. 15 w nocy

min 50 rano pociąg 
9 min. 27 wieczór 

godz. 11 min. 35 
pociąg mięsziny.

na dworzec Podzamcze : 
pociąg p o - ;

Z Krakowa: o godz. 5 
pospieszny, o godz. 
pociąg osobowy, o 
przed południem

Z jPodwołoczysk:
0 godz. 10 min 10 wieczór 
spieszny, o godz. 2 min. 28 rano i o 
godz. 3 min. 19 po południu pociąg j 
mięszany. \

Z Podwołocfcysk: a d wo rzec główny Iwo w -i 
sk i: o godz. 10 min. 24 wieczór pociąg 
pospieszny, o godzinie 3 min. 5 w nocy
1 o godzinie 3 min. 50 po południu po­
ciąg mieszany.

O d c h u d z ą  z e  L w o w a :

Do Krakowa: o godz. 10 min 44 wieczór 
pociąg pospieszny, o godz. 4 min. 10 
rano pociąg osobowy o godz. 4 mm 50

 po południa pociąg mięszany.

Do S tr y ja :  o godz. 7 min. 
groź. 11 minut 47 przed 
ciąg osobowy a o godz. > * i( 
pociąg mięszany.

Do Czerniowiec: o godz. 6 min 
pociąg pospieszny, o godz 
w południe i o godz. 11 nain 
pociąg mięszany.

Do odw olocz/sk  z głównego “ "'j 
o godz. 6 min. 10 rano pociąg P . j o
uy, o godz. 12 min. 38 po p°*u

D o P o a w o lo e z y sK  z dworca PodZ®’®gZJJy 
o godz. 6 mi;>. 22 rano pociąg P° \0
o godz. 1 min. 8 po południu i 0 8
min. 55 wieciór pociąg mieszany

Nadesłane-

W szceh|nauk lekarskich

I > i \  K  K a d e n ,
lekarz chorób dzieci, 

mieszka we Lwowie, uliea Sykstuska nr-„óg4 
Ord. i d godz. 3 do 4

Medycyny, chirurgii etc.

Dr. L. St. Kossak
b. asystent Uui wersy b tu Jagiellońskiego 1 . n 
szpitala powszeehnpgo w Krakowie, ordyn^J go 
ehorobauh zeneryeznyeb i skórnych, uli1* ® 379I

we Lwowie Nr. 11, od godziny 2 do 4

Cennik lwowskiej Izby handlowej 1 przemysłowej.
Lwów dnia 31 maja 188"

1 Akoye za 1 -siukc 
Kol. g. Kar. Lud. po 300 zł. m k. 
Kol. lwow.-ezer.-jas. po 200 zł. wa. 
Rynka hip. ęJiu. po 200 zł. w. a. 
Bauku kr d. gal. po 200 zł. w. a.

2. U . zaat. za ±u0 zł.
Banku .hip. galij. D pr. w. a.

,  „ » 5 pr. w. a.
n > Ł w- w. a. wy­
losowane z 10 pr. pianuą

? ąnku kraj. 41/, pr. w. a. ios. 511. 
.w kredyt, giftió. 5 pr. w. a.
„ j, , 4 pr, w. a.
, „ „ 5pr. ios. w 371.

Tow kred. gal. 4 »r. wa. los 41% 1. 
,  „ 41/, prc. „ „ 52

T j l ,  ^  PrC" ” ” ^Listy dłużne g. Z Lr. wł 'aa' niej 
6 prc.) 8 pi w. a. w likwidaeyi 

Listy dłużne g. Z. \r. wł. (dawniej 
5 Vr ) 21/, p." w. a w l;kwidaeyi 

3. wisty dłufi La 100 zł 
Ogóln. roi. kr i. Zokładu dl Gal. 

i Bnkow. 6 pr. los. w 15 lat. 
4. ubllu za 100 A 

Indemniz. galio. 5 pr m. k.
Ob Ig. Komunale gr Zrkł. kred. 
włosciańsk. (daw. o pr.) 3 pr. wa. 

Obligi komunalne Banku krajo­
wego 5. pr, w. a I  emisyi . .

Pożyczki kr z r. 187J pi <5 pr. wa. 
Pożyczki kr. z r. 1883 po 41/, pr. wa. 
5 I 1 . miasta Krakowa . . .

„ Stanisławowa 
6. Mcjiny

Dukat h olen de rski................
cesarski . . . . . . .

n ap o leo n d o r.....................
Jółjniperya
Eur-e; rossyjski srebrny . . .

papierowy . .
100 murek niemieckich .

płacą żąda-ą
walutą austr.

złr. ct. złr. et.
205 25 2(>8 50
222  — 225 50
284 - 290 —
215 - 220  —

99 25 lOo 25

102 25 103 2-5
96 — 97 —

100 85 lOi 85
95 50 96 50

100  83 101 85
92 50 93 50
99 — 1 0 0  —
92 - 93 —

47 50 -

41 44 -

104 50 105 50

10 0  — 101  -

1*03 r 0 105 50
94 60 9>j 50
16 — 18 -
?« 50 31 -

5 87 
5 91 
10 OO 
10 36 
1 54 
1 jL% 

51 90

5 98
6 02 

10  16 
10 48
1 64 

1 13",  
62 60

81.35 81.55 
81.15 81.35

82.75 82.90
82.75 82.90 

128. -  128.75 
136. -  136.40 
130.35 137.25
165.75 136.25 
15.) 75 106.25
159.75 16o.35

97.— 97.20 
112.40 112.60

Kurs giełdy wiedeńskiej.
1 dnia 28 maja 1887.

I dług państwo. płacą żądają
Jednolity dług państwa w banmiot.

m a j-lis to p ad ..........................................
'.lu ty -s ie rp ie ń ..........................................

Jednolity dług państwa w srebrze.
ty e z e ń - l ip ie e .....................................

tcw ietień-paździeruik..........................
Losy z roku *8o4 po 250 złr m. k. 4 pr.

„ ,, 1860 po 500 złr. w. a. 5 pr.
„ „ 1360 po lOu złr. 5. pro.
„ ., 1864 po 100 z łr.....................
„ , 1864 po 50 złr.....................

Renty Com. po 42 litr. austr. . . .
L isty  zastw. domen, państw, po 120

złr. 5 pro. . . .  .....................
Renta papierowa 5 pre. z r. 1881 . .
Audtr. renta zł. wolna od podat. 4pre.

2, Obligacje indem. 5 prc. (za złr. m. k.)
Czech .........................................  . . J09.— —.—
Bukowiny  ..................... 104.30 105.—
G a l i c y i ....................................................  104.50 105.—
NiŻBzej A r s t y i .....................................105.r -  110.—
S iedm iogrodu ..........................................  104.60 105 20
W ę g i e r ....................................................  104.70 105 20

3. A k o y e .
Bank Anglo-aust. 200 zł. emit. zł. 120 103.25 103.75 
Inst. kred. dla handlu po 160 zł. . . 281.40 281.70 
Niższo-austr. tow. eskomt. po 500 zł. 541.— 547.—
Gal. banku hip. po 20 0  zi...................  — .— —.—
G?l, bank. d. han. i prz, a 203*ł.wpł.40pr. —.— —.— 
Gal. zakł. kred. ziemsk. a 2uó zł. . . — —.— 
Bank dla krajów koronnych a 2 0 0  zł.

wpł. 50 p r . ................................. 239.75 230.25
Banko austro-węgiersk. a 600 zł. . . 884.— 8 8 6 . — 
Kol, Albrechta a 200 ł, w srebrze - - .— —.—
Aast. Tow. żeglugi r ar.dun. po 500/.ł.m. 3 5 3 .— 355.—
Kol. Cesarzowej Elżbiety p0 3 0O zł. m. — —.— 
Kol. Preszo w-Taru. (w. a!) a 200 zł. - — —.— 
Północna kolej po 100 zł. m. k. . . 3536 2542
Kol. Kai. Ludw po 200 zł m. k. . . 2u5.5u 206'— 
Lwów-Ozern. ’TO -l> 300 zł. wa. war. 222 5u 323 —

płacą żądaja
Tow. kall żel. państw, po 200 zł. m. k. 223.30 223.80 
Połud. kol. państw, po 300 zł. w. a. 74 25 74.75 
I. kol. węg. gal. a 2 0 0  zł. w srebrze ló8.50 169.50

4. Listy zastawne Jonowane.
Ogólny rolniczo kredytowy Zakład dla 

Galicy! j Bukowiny w 15 1. 6 pr. . —.— —. —
Powsz. austr. zak. kr. ziem. 41/, nr. w 

złocie w 50 1. . . . . . . I 101.50 —. -
, „ premiowe pc 3 pre. 101.25 101.75

Gal. zak. kr. zi6m Krak. lor w 18 1. 6 . pr. 99.— 100.— 
r. „ a  „ w 20 1. 7 pr 100.50 101.50

„ „ w 36 1. -57,  pr. 99.— 99.25
Gal. Tow. kred. w. a. po 4  pre. . . 95.50 96.— 

U , n „ „ po 5 pro. . . !01 — 1012-5
»„ - n s » P° 5 Pr(i' w
37 ratach z w r o t n e .......................... 101.— 101.25

i-.airku krajów. 4*/, pr. wa. lor w 51 U, 1. 96.— 97 — 
Obligi komnnalne Banku krajowego

5 pre. w. a. I  e m i s y i .....................  100.25 100,75
Gal. oanku hip. pu 5 prc. w 40 I. wyi. 99 50 99.75 
Banku austro-węgiersk. po 5 pre. , , 100.— 100,40 
Węg. Tow. ziem. ake. pn 5 prc. .  , 102.25 102.75 

„ Zakł. kr. ziems. po 5 " i prc. 101.75 —.—

5. Obligacye z prawem pierwszeństwa (za 100 zł.)
Kolej Albrecht? a 300 zł. 5 jir. w. a 100.— 100 40 
Tow. kol. żel. Preszów-Tarnow (w. ex.)

a 300 zł. -5 prc. w srebrze . . . 100.75 101 25
Kolej północna po 100 zł. m. k. . 100.50 101. 4

„ „ p o  10 0  zł. w. a. . . —.— —.—
Kolej gal. Kar. Lud. emisya z r. 3.881

po 47 , pre..........................  101.25 101.75
dtto. dtto. (Jarosław-Sokal) . . 101.25 —

Kol. gal. Lwów.-Czer.- Jass. „mis. & 300 
zł. 4 prc. w srebrze z r. 1884 . . 8 2 . -

z r. 1884 . . 39.25
z r. 1868 . . —•—
z r. 1872 . —

Węg. gal. kol. a 200 zł. 5 pr w. a. 100.—

14.’10

82.50
C9.80

100.50
6 L o s y .

Insi, kr. dla han i pr. po 100 zł. w. . 176 — 176.50
C la r e g o  p o  4 u  z ł .  m . a .....................................  4 5 .5 0  — . —
Tow. żegl.par.n  Dunaju po 100 zł. m.k. 113 75 114.25
Kesrle/icha po 10 zł. m ,t. . 23.— 25.—

LiOsy miasta Krako.,a po 20 zł. w. a. 17.—
P- życzka mia»ta Lubiany po 20 z ł . 19.7?
Pożyczka miasta Budy do 4u zł. w. a. 48.35
Palfiego po 40 zł. m. k............................... 44.—
Czerwon. Krzyża aust Tow. po 10 zł. 1 4 .40  

„ węgiersk „ po 5 5ł  9.35 
Fundaeya szpitala Areyks. Rudorfa

Jo 10  zł. w. a...................  18.—•
ma po 4u zł. m. k................................... 57.50

St. Genois po w  zł. m k.......................... 56.25
Pożycz, m. Stanisławowa (po 20 zł. wa ) 30.—
Poź. Tryestu po 300 zł. m. k. . . . 130.50
J ,  a po 50 zł. w. a.................... 68 .—
•W ildsteina w) 20 zł. m. k. . . . .  36.75 
W indischgratza po 20 zł. m. k. . . *3.75

7. Wekrle (na 3 m esiąee)
_*ngpburg na 1 0 0  zł. w. p. n. . . . — .<—
EjejJU r;a 10 0  mark w. p. n. . . .  —.—■ "5f>
Fiankfurt za 100 mark w. p. n. . . —.—
Hamburg za 100 mark w. p. u. . . —.— 'T h j
.Londyn za 10 ft. szt.................................  1 2 7 .0 5
Pa-yż za 100 rt.......................................50.42.50 50.4»-

K u r s  z I i  t  «.
Dukat cesarski men , . . 5,97.—

,  pełnej wagi.................................. £.96.—
FrOriUŁ . . ........................—.— ■
20  frankówka . 10.09.—
Rossyjski lm jeryał . 10.39.—
Talai zw iązk o w y ...........................—.—.— —
S re b ro ............................................... — —.— —

Z lwowskiej Izby handlowej I przemysłowej
Telegrafowany kurs wiedeński.

. dnia 31 maja 1887.
Jednolity dług państwa w banknotach 

„ „ r w srebrze . .
Renta w z ł o c i e .....................................
•5 prc. austr. tenta marcowa . . . .
Akeye benku wiedeńskiego . . . .

„ „ kredytowego . . . .
Londyn .....................................................  '
N a p o le o n d o r..........................................

6.9'b"
5.98."

i M  ■

Dukat cesarski men. 
100* marek niciniBokii").

U S E I U M '
wedle wyk. hi pot. ur. 40 nowoza/oż^ji ij 
księgi gna uy K opanki, ua Scm ania  i ^  
karego Czułowskieh w niewydzielonej P°: 
łowię, zaś wedle wyk b ip . nr. 41 :
trzeciej, nr. 4<J w jednej czw artej cz$®e 
i n r. 48 w całości na Sem ania Czułowskieg '' 
werllę, wyk. hip. nr. 30 na Few ronię 
łow ską i n r. 47 na M akarego CzułowskiO?. 
intabulow anej z tem, iż sprzedaż i D*. i! 
ceny w ywołania 500 zł aw. za jakąkolw i0 
cenę nastąpi.

W adyurn wynosi 50 zł.
Rp.sztę w arunków licytacyjnych w s%' 

dzie przejrzeć można.
C. k- sąd powiatowy.

Kałusz, 2 i  m arca 1887.

L. J1103. (4048 1
C. k. sąd powiatowy w Kałuszu P°_ 

daje do publicznej wiadom ości, że na 
spokojenie suiny 95 zł. 92 ct. a. w, z P®,

Licyiacye.
L. 1369. (4025 1 - 3 )

C. k. sąd pow iatow y w S tarejso li po­
daje do p u b ln zn e j w iadom ości, że w tymże 
sądzie odbędzie się przym usow a publiczna 
sprzedaż realności w S tare jso li położonej 
wedle wykazu h ip . 1362 tejże gm iny, d łu ­
żnika B łażeja K arpińskiego w łasnej, na za­
spokojenie pretensy i Ohai A ltbach  w kwo­
cie 22 zł. 73 ct,, dnia 22 ezprwca i 20 lip- 
ca 1887, każdym  r a i tm  o god /in ie  10 rano, 
li tylko za lub wyżej ceny szacunkowej 60 
zł. Gdyby n ik t ceny szacunkowej nie ofia­
row ał, natenczas odbędzie się te rm in  celem 
ułożenia u łatw iających  w arunków  w dniu 3 
sierpn ia  1887, o godzinie 10 ram  i, na który 
wzywa się w szystkich w ierzycieli hip z tem , 
że niejaw -ący się, za przystępujących do 
większości wniosków w ierzyciel', uważani 
będą.

W adyurn wynosi 6 zł. w a.
R eszta  w arunków  Iicytayjuyeh, wyciąg 

labu larny  i ak t oszacowań a, m ożna w tu ­
tejszej reg.:szraturze przejrzeć.

D la w ierzycieli, k torym by uchw ała li- 
cytacy^na przed term inem  z jakiegokolw iek 
bądz powodu doręczoną być nie m ogła, lub 
którzyby po w ydaniu wyciągu ąbularnego, 
to je s t  po dniu 14 czerw ca 1886, do tabuli 
weszli, ustanow iono już ku ra to ra  Ja n a  Trup- 
kiewicza i tych w ierzycieli o rozp isan iu  n i­
niejszej lic y ta c ji i ustanow ieniu dla n ich  
k u r s o r a  nm iejszem  się zawiadcm ia 

C k. sąd powiatowy.
Starasól, 3 m arca  1887.

L. 12661). (4052 1— 3)
C k. sąd powiatowy w Kałuszu u 

w iadam !a ninb-iszem, że na zaspokojenie 8 
ra t  po 52 zł. 77 ct. i resztującej kwoty 703 
zł. 47 et. aw. z pn., przymusowa sprzedaż 
realność' tabu larnej pod I. k 86 w Y\ierz- 
chni położonej, dłużników Nykoły i Faraski 
Hoszowskich własnej, w tutej. c. k. sądzie 
w drodze publicznej iioytacyi, na rzecz c. ; 
k. uprzyw. Zakładu kredytowego włościan 
skiego w likwidaeyi we Lwowie, dnia 30 
czerwca, 1 sierpnia i 1 września 1887, ka- i  

żdym razem o 9 rano, z tem przedsięwzię­
tą zostanie, że na pierwszych dwóch te r ­
m inach  realność ta tylko za cenę wywoła­
nia 1200 zł., lub wyżej tejże, zaś na trze- ' 
eim teimiDie także i niżej ceny wywołania, 
jednak nie niżej sumy równej pretensyom, 
którym pierwszeństwo przysługuje i p re ten­
s jo m  na  takowej zabezpieczonym sprzeda- j 

r ą  zostanie, w razie zaś przeciwnym termin 
do ułożenia lżejszych warunków w dniu trze- j 

ciego terminu o 11 rano odbędzie się,
Wadyurn wynosi 10 prc. ceny s z a - 1 

eonkowej.
Resztę warunków, tudzież akt opisa 

nia i oszacowania przejrzeć można w tu- ] 
tejszyin sądzie. i

C. k. sąd powiatowy.
Kałusz, 20 lutego 1887.

w tusądowej uchw ale z dn ia  27 czi-rwca I 
1982 1. 2149, w ym ienionem i, z tą jed n ak  
odm ianą, że realność powyższa za jakąkol- 
wiekb&dź cenę najw ięcej ofiarującemu sprze- j 

daną  zostanie.
W adyurn wynosi 16 zł. wa. j
R esztę warunków można przejrzeć w : 

tusądowej reg istra tu rze.
Lutow iska, d n ia  31 m arca 1887.

L. 2098. (4024 1— 3)
W dniu 28 czerw ca 1887, o 10 godz 

z ran a  odbędzie się w tutejszym  sądzie tak- ! 
że poniżej ceny szacuuLow j  licy tac ja  real­
ności pod lk. 101 w edług wykazu hipotecz­
nego nr. 46 gininy Jasiono',viec objętej, P ro ­
kopa Capów w łasnej, na. rz^cz Z akładu 
kredyt, włość, w likwidaeyi we Lwowie o 
22 ra t pożyczkowych po 12 zł.

Cena wywołania 700 zł.
W adyurn 70 zł.
R esztę warunków  i w yciąg tabifiarny 

do p rzejrzen ia  w regb tra tu rze .
K uratorem  niew iadom ych wierzycieli 

F edor P ro k o p ó w  w Jasienow cu.
Rożniatow , 28 kw ietn ia >887.

przym usowa sprzedaż realności pod lk- 57

L. 674. (4053 1 - 3 )  {
C. k. sąd powiatowy w Lutow iskach, i 

podaje do powszechnej wiadomości, że dnia 
22 czerwca 1887, o godzinie 10 rano, od 
będzie się w tu tejszym  sądzie relieytacya 
realności pod N  O. 25/24 w Skorodnem  
położonej, ciała tabularnego  nie mającej, 
dotąd Judy  H irth a  własnej, pod w arunkam i

L . 3211. _ (4049 1 - 8)
C. k. s ą i  powiatowy w Kałuszu o- 

zn a jrn k , iż na zaspokojenie 6 rac , o 1.9 zł. 
72 ct. i reszty kapitału  §62 zł. 56 ct. aw. 
zpn. c. k. uprz. gal. Zakładow i kredytow e­
mu włość fińskiem u w likw idaeyi we Lwo- 
w ii dłużnych, odbędzie się w zabudowaniu 
sądowem  dnia 30 czerwca 1887 o godzinie 
10 rano, czwarty term in  egzekucyjnej Jicy- 
tacyi realności, poprzednio do dłużników 
Seman>a i Teodozyi Czułowskieh należącej, 
pod nrir, 33 subr. 28 w Knpunce położonej,

ubr. 97 w Mys^owie położonej, d łu ż n i  
Tytora Sawezuka spadkobi . reów własOeh 
dla której nowa księga gruntow a zHłoi°D̂  
została, w tu t. e. k. sądzie w drodze P® 
blicznej lieytacyi na rzecz e. k. u p fp )'./ 
Zakładu kredytow ego w łościańskiego w 
kwidaeyi, dnia 30 czerwca 1887 o g< dz,n!0 
9 rano, z tem  przedsięw ziętą zostanie, , 
realność ta  na tym term in ie  także i * 
ceny w ywołania za jakąkolw iek cenę sp rz0 
daną zostanie.

W adyurn wynosi 20 zł.
Resztę warunków, tudzież ak i  °PIS_  

nia i oszacowania realności przejrzeć 
żaa w sądzie.

C. k sąd powiatowy.
K ałusz. 4 lutego 1887-

®o-
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S y * 0* 8^  c ’ krajowy jako han-
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i i ^ ^  kucyjnej Zygmunta Bubera prze- 
’|f F W łodzimierzowi Herman pto 500 
koje, . • &■ z pn. dozwolono, celem zaspo- 
! sumy wekslowej 500 zł. w. a. wraz 
kiw ®tain i egzekucjjnemi 8 złr. 91 ct i 
h a,Ili. obecnie w kwocie 20 złr. 56 ct. 

^przyznanymi, przymusową publiczną 
a* sumy 25.000 złr. w a. z pn. na
. ciacłl Zuków, wykaz, hipot. 1. 375

109 i 114 jako na karcie głó- 
!°2 rc yfeld wJk bip. 1. 376 karty cięż.
cięj Kozobud; wyk. hip. 1. 377 karty
llip'P0z. 65 i na Przykopkach Morgi wyk. , 
ffteK 7^6 karty cięż poz 14 jako na kar- ‘ 
R o c z n y c h  dla dłużnika Włodzimierza 
toeto fycznie intabulowanej i niniejszej :
N  wedle wyk. hip. 375 karty C., I
%cei Majętności Zuków za hipotekę s łu - ! 

W ’ rzecz proszącego Zygmunta Bu- !
i ^ t ó r a  się odbędzie w 3 term.nach, tj. 
We czerwca, 7 lipca i 21 lipca 1887,

razem o godzinie 10 przed połu-
w sali rozpraw tutejszego sądu. 
enę wywołania stanowi wartość no- 1 

,W(S, a 25.000 zł. w. a. i na pierwszych 
hi terminach zostanie suma ta tylko za ! 
Hi^Jiej ceny kupna, zaś na trzecim ter-1 

PCŁ*żej tej ceny sprzedaną. W a- i 
lub wynosi sumę 1.250 złr. w gotówce 

y  papierach publicznych wedle kursu ; 
®0’ iub w książeczkach Galie Kasy

M«>*^n°ści. Dla wierzycieli, którzyby do- ,
P° dniu wydania ekstraktu tabular­

n i0) rozpisaniu tej licytacyi, za podstawę 
io tj. po dniu 24tym kwietnia 1887, 
K^buli weszli, lub którymby uchwała po- 
fo^ ^albo  późniejsze z jakiegokolwiekbądź 
**ał  doręczonemi być nie mogły, usta- 1 
V la; się kuratora w osobie ad w. dra Stand 

kbstytucyą adw. dra Szydłowskiego. 
Ewów, dnia 14 maja 1887.

cytacya dóbr Hrehorów, obecnie W incente­
go i Anieli małż. Żelichowskich wł isnycb.

Cena wywołania wyrosi 162-575 złr, 
w. a. Ne powyższym terminie dobra te na­
wet poniżej ceny szacunkowej, jednakowoż 
za taką tylko cenę sprzedane będą, która 
na całkowite zaspokojenie wierzytelności gal. 
Towarzystwa kredytowego w sumach i esztu- 
jących 14247 zł. 96 ct. i 19194 zł. 64 ct. 
aw. z pn. i poprzedzających może wierzy 
cieli wystarczy.

Wadyum ustanowione na 70.000 zł.
Nahywca obowiązany będzie te w ie­

rzytelności których zapłatę w ierzyciele przed 
terminem zapadłości lub umówionem wypo­
wiedzeniem  przyjąćby nie chcieli, przyjąć 
do zapłaty z hipoteki za potrąceniem z ce­
ny kupna o ileby z takowej wedle porząd­
ku tabularnego do zapłaty przypadły.

Resztę warunków licytacyjnych wolno 
przejrzeć w sądzie tutejszym.

O rozpisaniu licytacyi uwiadamia się 
strony interesowane i znanych wierzycieli 
hipotecznych, zaś tych wierzycieli, którzy 
po wydaniu wyciągu do tabuli weszli, .i 
którymby uchwała licytacyjna lub dalsze 
uchwały, albo wcale, albo wcześnie dorę­
czone być nie m igły, przez kuratora adw. 
ara Schatzla.

Brzeżany, dnia 19 marca 1887.

4870. (3888 3 - 8 )  !
C. k. sąd obwodowy w Tarnopolu za- 

«pr»atnia> że w sprawie egzekucyjnej c. k. i 
W  • ftkc. Banku hipotecznego we 
Ho*-*10' Przeciw Jakóbowi br. Romaszka- 
Ho ° zapłacenie czterech rat zaległych  
eV  °0 zł. stosownie do zgodnego wnio- j 

na terminie dnia 14 kwietnia

L. 4301 (3970 3 -  8)
C. k. sąd powiatowy w żm igrodzie  

podaje do publicznej wiadomości, iż dnia 
7 czerwca, 4 lipca i 1 sierpnia 1887, ka­
żdym razem o godzinie 10 przed południem  
odbędzie się w tutejszym c. k. sądzie po­
wiatowym przymusowa publiczna sprzedaż 
1/3 części z części realności gruntowej pod 
1. 112 w Józefowie ad Cieklin położonej, 
ciała tab narnego niestanow ąeej, dłużnika 
Michała Setlaka własnej, celem zaspokoje­
nia pretensyi Dyrekcyi Towarzystwa wza­
jemnych ubezpieczeń w Krakowie w kwocie 
200 zł. w. a. z pn.

Cenę wywołania stanowi kwota 80 zł.
Wadyum 10 zł
Protokoł oszacowania, tudzież dalsze 

warunk; licytacyjne przejrzeć można w tu- 
sądowej registraturze.

Z c. k sądu powiatowego.
Żmigród, 30 grudnia 1886.

łdty’ Wyznaczył do sprzedaży dóbr Koszy- 
lipc e> Ropowce i Sadki nowy termin na 7 

7. godzinę lOtą przed południem, 
%  c' sądu obwodowego w
te w biurze nr 4, na którym dobra
teudni ^ i^ k a m i  uchwałą t. s. z dnia 31 

a do 1. 17341, już ustanowio- 
«Przedaue będą. i
larnopol, d. 16 kwietnia 1887.

L 187. (3936 3— 3) 1 
C. k. sąd powiatowy w Andrychowie j

Śf ,iZa» że dozwolona rezolucyą ts. z dnia !
>j e2drwca 1886 1. 3040, na zaspokojenie
«ie ^Jtelności Maurycego Fritschego w kwo- 
Hk zł. z pn., egzekucyjna sprzedaż r e - ' 
% ci wyk. hip. 414 gminy kat. Andry- 

Efroima i Bab ety Frocinowiczów wła- 
V b odbędzie się w jednym terminie, a to 
*|Jj 1 11 lipca 1887, o godzinie 10 rano 
*ol|/ .s$dzie, pod warunkami w powyższe; re- 
tg cJi wyszczególni inemi, z tą odm aLą, 
V6j 6ftlność nawet poniżej ceny szacunko- j 

sPrzedaną zostanie. j
tł . Cena szacunkowa 800 zł., wadyum 80 , 

‘ aW. |
Vy . Eesztę warunków, aki oszacowania i 1 

ńipoteczny wolno przejrzeć w tut.
' r®gistraiurze. !

ify -Uratorem niewiadomych wierzycieli 
adw. dr. Iwański w Wadowicach.

C. k. sąd powiatowy .
Andrychów, 7 lutego 1887.

**• 1449. (3830 3 - 3 )  1

L. 16564. (4034 2— 3)
W tutejszym sądzie odbędzie si^ o g. 

10 rano w aniu 2 czerwca 1887, nawet po­
niżej ceny wywoławczej, licytacya realności 
pod 1 kons. 129 w Czortkowie położonej, 
jak Dom Tom. V pag. 212 n. 12 katastr. 
Oziasza Majera dw. im Scbajneia i Chaima 
W allacha własnej, na rzecz c. k. uprzyw 
galicyjskiego akcyjnego Banku hipotecznego 
we Lwowie pto 1469 zł. 30 ct. z pn,

Cena wywołania 9100 zł.
Wadyum 455 zł.
Resztę warunków, akt oszacowania i 

wyciąg tabularny wolne przejrzeć w tus. 
registraturze.

Dla nieznanych z życia i miejsca po - 
bytu i dla tych wierzycieli hipotecznych, 
którzyby po lOtym listopadzie 1886 do ta- 
buli w eszli, lub którymby obecna lub jaka 
inna uchwała w tej sprawie na czas lub 
wcale nie mogła być doręczoną, ustanawia 
się kuratorem adw dra Diamanta w Ozort 
kowie z zastępstwem dra Czaczkowskiego 
tamże.

C. k. sąd powiatowy.
Czortków, dnia 16 marca 1887.

tutejszym sądzie odbędzie się za- j 
? godzinie 9 rano w dniu 7 lipca j 

„ 1 11 sierpnia 1887 tylko powyżej lub 
szacunkową, w dniu 15 września 

W  Zaś nawet niżej takowej, egzekucyjna 
realności 1. 345 i 346 w Kutach 

N h ? Dom. II pag 371? n. 4 i 5 haer. i 
Sh ’ Pa8 201 n. 7 haer. Peisacha Land- 
^ e r włabnych, na rzecz c. k. uprz. galic. 

®a&ku hipotecznego pto. 464 złr. 81 
* Pn.

Cena wywołania 3200 złr.
Wadyuc; 320 zł.

«tra, Resztę warunków wolno w t. s. regi- 
urze przejrzeć.
Aura,torem wierzycieli hipotecznych u- 

-^■ony Soroczyńsk z Kut.

4  20309. (3994 2 - 3 )
A kA 24 HipcHA 1887, o roAHNdi 10

paHO Ó TK 8A tcA  TSTfHUlO/MTi G ^ A ^  ''H -
l^HT dHii*. p t  1UKHOCTH K"K flOCAA
KkIK. Hn. ll. 164 <J>HAHI14 M.HK84/ftK4 KAd- 
CHOH Hd 400 3dp- K. &■ OltdiHCHOH, Nd 3d- 
rnoKoeHie npcTdiciń om jioro pódaHHHO-Kpc 
AhITOKCrO 3 a K lj fNi'A KTi KKOT^ 167 3 d p .
>8 Kp. K. d . ,  Hd K O TpÓ M li pEddlkSÓCTa T d A  
3 d  HK8 HdHBOdkUie O ^ P B K M C r

H dn('r"k  HH3UK l^iiH kl Uldl^bHKOBOH Cl pO- 
A dN d 30C T dH (.

H  K. G ^ A T i  nOKdlTOKklH.
KoaoiUkiA, 31 rpSAHA 1886.

my równej pretensyom, na takowej zabez­
pieczonym sprzedaną zostanie.

W razie gdyby i na tym trzecim ter­
minie sprzedaż do skutku nie przyszła, ce­
lem ułożenia lżejszych warunkiw licytacyj­
nych wyznacza się termin na dzień 13go 
października 1887 a niejawiący się na tym 
terminie wierzyciele za przystępujących do 
wniosku większości stawa^ącyeh uważani 
będą. Wadyum wynosi 50 zł., resztę wa­
runków licytacyjnych, wyciąg hipoteczny 
przejrzeć można w tus. registraturze.

Dla niewiadomych wierzycieli którzy­
by możliwie po dniu 28 października 1886 
jrko dniu wystawienia wyciągu hipoteczne­
go dc hipoteki w eszli i tych wszystkiah 
którymby uchwała niniejsza doręczoną być 
nie mogła ustanowiono kuratora Michała 
Borowskiego z Podhajec.

Podhajce, 38 lutego 1887.

L. 599. (4001 2— 3)
C. k. sąd powiatowy w Jordanowie 

podaje do publicznej wiadomości, że odnoś­
nie do tut. sąd. obwieszczenia z d. 8 cżerw- 
wca 1886 do 1. 1823 w „Gazecie Lwowskiej® 
nr. 262 z roku 1886 umieszczonego, sprze- 
daż' przez publiczną licytacyę realności pod 
1 k. 178 sub. rep. 64 w Spytkowicach po­
łożonej na dniu 13 czerwca 1887, o 10 
godzinie przed południem w lokalu sądo­
wym przedsięwziętą zostanie, ze zmianą 
warunku licytacyjnego 3go, iż chęć kupna 
mający, złoży jako zakład 5 prc. ceny wy­
wołania, t. j. kwotę 20 zł. a. w., i ze zmia­
ną warunku 8tego, że na tym terminie re­
alność tą poniżej ceny wywołania, za jaką 
bądź cenę sprzedaną zostania.

C k sąd powiatowy.
Jordanów, dnia 22 lutego 1887.

L. 8179. (3968 2 - 3 )
C. k. sąd powiatowy w Rudkcch 

sprzeda w drodze publicznej li sytaeyi na 
jednym termmie dnia 5go lipca 1887 o go­
dzinie 10 rano w budynku sądowym real­
ność wyk. hip. księgi grunt, dla Knihynic 
1. 45 objętą Hanki, Maryi i Mikołaja Za- 
raszczaków własną celem zaspokojenia pre­
tensyi c. k. uprz. Zakładu kredyt, włość, 
w likwidacyi w kwocie 102 złr. 57 ct. z pn.

Realność ta zostanie na tym terminie 
i niżej ceny wywołania za jakąbądź cenę 
sprzedaną

Cm a wywołania 600 złr.
Wadyum 30 złr.
Bliższe warunki i wyciąg hipoteczny  

przejrzeć można w registraturze.
Niewiadomych w ierzycieli zawiadamia 

się do raić kuratora p. Kazimierza Kurka w 
Rudkach.

Rudki, dnia 15 lutego 1887.

L. 2505. (3960 2 - -3 )
W dniach 4 lipca i 22 sierpnia 1887, 

każdym razem o godzinie 10 rano, odbędzie 
się celem ściągnięcia wierzytelności 46 zł. 
8 ct. Adolfa Fraenkla i aynów, publiczna 
licytacya 4/10 części realności w Krzeszo­
wicach położonej, lwh. 76, Teofili Zawadz­
kiej własnych, za lub wvżej ceny szc,cun 
kowej i wywołania 3200 złr.

Wadyum wynosi 320 złr.
Resztę warunków wolno w sądzie 

przejrzeć.
C. k. Sąd powiatowy 

Krzeszowice, d r 1 a 25 maja 1887.

L. 49831. (3993 2 -  3)
C. k. sąd powiatowy mdlg. w Koło­

myi sprzeda dnia 17 czerwca 1887, o g o ­
dzinie 10 przed południem, za jakąkolwiek 
bądź cenę, nawet niżej szacunkowej, naj­
więcej ofirrującemu za gotówkę, realność 
pod lk. 97 Ti- Piadykach położoną, wedle 
wykazu hipotecznego 1. 277 ks. gr. gm iny  
Piadyki, Tymofia Poluka własną, celem za­
spokojenia wierzytelności c. k. uprzyw. gal. 
Zakładu kredytowego włościańskiego w l i ­
kwidacyi, w kwocie 78 zł. z przynależyto- 
ściami.

Cenę wywołania stanowi wartość rze­
czonej realności w kwocie 100 zł, a. w., 
przyjęta przez wspomniany Zakład przy u- 
dzieleniu pożyczki za podstawę.

Zakład wynosi 10 zł.
Resztę warunków przejrzeć można w 

registraturze.
O tern zawiadamia się chęć kupienia 

mających, a Wierzycieli hipoteczrych n ie-I  
wiadomych, lub którymby u c h la ła  licyta- ; 
cyjua wcześnie lub wcale doręczona być 
nie mogła, z dołożeniem, że dla nich usta- ' 
nowionym został kuratorem pan adwokat 
dr. Milgrom w Kołomyi.

Kołomyja, 22 stycznia 1887.

L. 224. . (3969 2— 3)
C. k. sąd powiatowy w Żmigrodzie, 

podaje do publicznej wiadomości, iż dnia 
1 lipca, 5 sierpnia, 2 września 1887, każ­
dym razem o godzinie 10 przed południem  
odbędzie się w tutejszym c. k sądzie po­
wiatowym publiczna przymusowa sprzedaż 
połowy realności pod 1. 74 w Żmigrodzie 
położonej, według wykazu hip. 1. 586 ciało 
tabularne stanowiącej, dłużnika Jakóba M.  
Schónweter a względnie tegoż nieobjętej 
masy spadkowej własność będącej, celem  
zaspokojenia wierzytelności Adolfa Wachslera 
w kwocie 1200 zlr. w. a. z pn.

Cenę wywołania stanowi kwota 4637 
złr. w. a.

Wadyum wynosi 463 złr. 70 ct. w. a. 
Protokół oszacowania, tudzież dalsze 

warunk1 licytacyjne przejrzeć można w tu- 
sądowej registraturze.

Z c. k. sądu powiatowego 
Żmigród, dnia 30 marca 1887.

* li  ,.^ .razie nieudałei sprzedaży w po-
term.nach, wyznacza się do prze- 

w j l ^ a  wierzycieli termin na azień 15 
"Dia 1887 o godzinie 12 w południe.
^  C. k. sąd powiatowy.
Kuty, dnia 31 marca 1887.

9 o n  __________________

(3334 3— 3)
S e  a ' k* 8%d obwodowy w Brzeżanachp- 

ij/~° publicznej wiadomości, że w dniu
o d h &  -  0  g ° d z * r a n o  w  8 a ^  n r >

Obędzie się publiczna przymusowa reli-

Lwowska Nr. 123 s dnia 1 czerwca 1887.

L. 14547. (3961 2 -  3)
C. k. sąd powiatowy w Podhajcach o- 

głasza niniejszem że na zaspokojenie nie­
spłaconej pretensyi c. k. uprz. gal. Ze kładu 
kredytowego włościańskiego we Lwowie tj. 
9 rat po 9 zł. 44 ct. tudzii ż reszty kapita­
łu 129 zł. 7 ct. z pn, odbędzie się w są­
dzie tutejszym egzekucyjna sprzedaż real­
ności pod lk. 422 w Nowosmłce położonej, 
wykazem hipot. 1171 księgi gruntowej gm i­
ny kat. Nowosiółka objętej dłużniczki Han- 
dzi Sulatyckiej ur. Bendzyk własnej w dro­
dze publicznej licytacji w dniach 7 lipca  
1887, 9 sierpnia 18H7 i 13 wrześn a 1^87 
każdym razem o godzinie 10 przed połud­
niem w zabudowaniu oądu tutejszego. —- 
Cenę wywołania stanowi wartość powyższej 
realności przy udzieleniu pożyczki przyjęta 
w kwocie 500 zł. i realność te na pierw- 
wszych dwóch terminach tylko za cenę 
wywołania lub wyżej tejże, zaś na , rzecim  
także i niżej takowej, jednak me niżej su­

L. 9 0 i2 . (4000 2—3)
W c. k. sądzie powiatowym w H ali­

czu odbędzie się na prośbę Zakładu kredy­
towego włościańskiego, celem zaspokojenia 
wierzytelności 168 zł. 40 ct. a. w., publicz­
na sprzedaż realności pod 1. k. 30 w Per­
łowcach położonej, wykazem hipotecznym  
75, 78, 79 ksiąg gruntowych objętej, dłuż- 
niczej masy ś. p. Jacka Dołhego własnej, 
w 3 terminach, a to 20 czerwca, 21 lipca 
i 10 sierpLia 1887, zawsze o godzinie 10 
rano pod następującemi warun ram i:

Cenę wywołania stanowi kwota 335 
zł. a. w., zakład 33 zł Na pierwszych dwóch 
terminach realność tylko za lub wyżej ceny 
szacunkowej, na trzecim terminie także i 
niżej takowej najwięcej ofiarującemu sprze­
daną zostanie. Do ułożenia lżejszych wa­
runków termin na 10 sierpnia 1887, po po­
łudniu. Resztę warunków i wyciąg tabular- 
ry  przejrzeć można w registraturze sądowej. 

Halicz, 15 lutego 1887.

L. 258. (3755 2 —3)
C. k. sąd powiatowy w Podhajcach 

ogłasza, że na zaspokojenie niespłaconej 
pretensyi galic. Zakładu kredyt. Ziemskiego 
w Krakowie w kwocie 150 złr. z pn., od­
będzie się w sądzie tutejszym egzekucyjna 
sprzedsż realności pod 1. k. 84 rep, 146 w 
Telaczu położonej, ciała tabularnego nie- 
stanowiącej, Antoniego Sendeckiego wła­
sność stanowiącej, w drodze publicznej li­
cytacyi w dniach 20 lipca, 20 sierpnia i 22 
września 18»7, każdym razem o godzinie 
10 rano z tern, że na pierwszym i drugim 
terminie realność ta tylko za cenę wywo­
łania 300 złr. lub wyżej, na trzecim zaś 
także niżę, tekowej, jednak nie mżej jak 
za 30 złr. najwięcej ofiarującemu sprzedaną 
zostam o

Wadvum wynosi 30 złr 
Resztę warunków licytacyjnych i pro­

tokół zastawniczego opisania i wyciąg m - 
poteczny przejrzeć można w tutejszej re­
gistraturze.

Dla niewiadomych wierzycieli ustano­
wiono kuratora w osobie p. M ichała Bo- 
rowsk.ego c. k. notaryusza, z Podnatec. 

Podhajce, dnia 15 lutego 1887.

L. 1537 (3971 2— 3)
C. k. sąd powiatowy w Żmigrodzie 

podaje do puolicznej wiadomości, iż dnia 
1 lipca, 5 sierpnia, 2 września 1887, każ­
dym razem o godzinie 10 przed południem  
odbędzie się w tutejszym c. k. sądzie po- 
wintowym publiczna przymusowa sprze *aż 
realności pod 1. 214 w Żmigrodzie położona, 
według wyk. hip. 1. 363 ciało tabularne 
stanowiąca, dłużnika Markusa Dawida Po- 
strong własna, tudzież połowa realności pod 
1. 32 w Żmigrodzie położona, według wyk. 
hip. 1 172 ciało tabularne stanowiąca dłu­
żnika Samuela Leer własna, celem zaspo­
kojenia pretensyi kasy oszczędności miasta 
Tarnowa w kwocie 150 zł. z pn.

Cenę wywołania stanowi kwota 1500 
złr. i 750 złr.

Wadyum wynosi 150 złr. i 75 złr. 
Protokół oszacowania, tudzież dalsze 

warunki licytacyjne przejrzeć można w tu- 
sąduwej registraturze.

Z c. k. sądu powiatowego 
Żmigród, dnia 30 marca 1887.

L. 3271. (3757 2—3)
C. k. sąd powiatowy w Podhajcach 

ogłasza, że ua zaspokojenie niespłaconej 
pretensyi galic. Zakładu kredyt, ziemskiego 
w Krakowie w kwocie 100 złr. z pn., odbę­
dzie się w sądzie tutejszym egzekucyji i 
sprzedaż realności pod lk. 20 w Michałówce 
położonej, wyk. hip. 72 księgi gruntowej 
gru n i  kat Michałówka objętej, Micha 
M, niuka własność stanowiącej, w drjdze 
publicznej licytacyi w dniach 20 lipca, 20 
sierpnia i 22 września 1887, każdym" razem  
o godz. 10 ran ’ z teir, że na pierwszym i 
drugim terminie, realność ta tylko za c e ię  
wywołania 200 złr. lub wyżej, na trzecim  
zaś także i niżej takowej, jednak n it  niż 
jak za 200 złr. najwięcej ofiarującemu sprze­
daną zostanie.

Wadyum wynosi 20 złr.
Resztę warunków licytacyjnych i pro­

tokół zastawniczego opisania i wyciąg hi­
poteczny przejrzeć można w tutejszej regi­
straturze.

Dla niewiadomych wierzycieli ustano­
wiono kuratora w osobie p. Michała Bo­
rowskiego c. k. notaryusza z Podhajce.

Podhajce, dnia 29 marca 1887.



L. 2241. (3265 8— 8)
C. k. sąd pow. miej. del. S. II we 

Lwowie rozpisuje, celem ściągnięcia przez 
Salomona Bergera wywalczonej sumy 205 
zł. wa. z pn., publiczną licytacyę realności, 
w Remenowie położonej, Michała, Atanaze 
go, Magdy, Pawła i Fedia Maksyminów 
własnej, w wyk. hip. 112 gminy Remenów  
zapisanej, na dzień 2 czerwca 1887 i na 
dzień 7 lipca 1887, każdym razem o go­
dzinie 10 rano, w biurze nr. III.

Cena wywołania 1045 zł. Poręczne 50 
zł. W pierwszym i drugim terminie można 
tę realność nabyć za lub wyżej ceny sza­
cunkowej.

Resztę warunków, protokół ocenienia 
i wyciąg hipoteczny przejrzeć można w tus. 
registraturze.

Kuratorem niewiadomych wierzycieli 
jest adwokat dr. Lityński.

Lwów, 3 marca 1887.

L. 1013. (3974 3 - 3 )
C. k. sąd powiatowy w Zborowie po­

daje do publicznej wiadomości, że w celu 
zaspokojenia wierzytelności galicyjskiego Z a­
kładu kredytowago włościańskiego w likwi- 
dacyi we Lwowie w kwocie 90 złr. 32 ct. 
wa. zpn. odbędzie się w sądzie tutejszym  
w dniach 20 czerwca, 20 lipca i 23 sierpnia ! 
1887 każdym razem o godzinie lOtej przed 1 
południem publiczna przymusowa sprzedaż 
realności pod 1. k. 106 wykazem hipotecz­
nym 1. 1 i 2 gm iny Młynówce objętej sta­
nowiącej własność Ozyasza Altstocka syna 
Herscha z tem, iż na pierwszych dwóch 
terminach realność ta za lub wyżej ceny 
szacunkowej, na trzecim zaś terminie także 
i poniżej ceny szacunkowej sprzedaną zo­
stanie.

Cena szacunkowa wynosi 200 zł.
Wadyum 20 zł.
Akt oszacowania i resztę warunków 

licytacyjnych przejrzeć można w tusąd. re­
gistraturze.

Zborów, dnia 29 stycznia 1887.

L. 8991. (3951 3— 3)
Celem zaspokojenia wierzytelności Lei 

Sehondorf w kwocie 56 zł. z pn. własnej, 
odbędzie się w tut. sądzie publiczna sprze­
daż przymusowa 1/3 części realności ?pod 1. 
k. 60 w Limanowy położonej, wyk. h. 1. 82 
objętej, dłużnika Antoniego Lesieckiego  
własnej, dnia 10 czerwca, 13 lipca i 10 
sierpnia 1887, każdym razem w gmachu 
sądowym o godzinie 10 rano.

Przy pierwszych dwóch terminach, ta 
ł/5 część rzeczonej realności tylko wyżej, 
na trzecim zaś terminie także i za a nawet 
niżej ceny szacunkowej najwięcej ofiarują­
cemu za gotową zapłatę sprzedaną będzie.

Cena wywołania wynosi cenę szacun­
kową 298 zł. 33Ys ct. a. w., a wadyum 29 
zł. 80 ct.

Kuratorem niewiadomych wierzycieli 
hipot., ustanowiony adw. dr. Bogdani w 
Limanowy.

Reszta warunków do przejrzenia w tut. 
sąd. registraturze.

C. k. sąd powiatowy.
Limanowa, dnia 31 marca 1887.

L. 2402. (3973 3 - 3 )
C. k. sąd powiatowy w Zborowie po­

daje do publicznej wiadomości, że w celu 
zaspokojenia wierzytelności galicyjskiego Za­
kładu kredytowego włościańskiego w likwi- 
dacyi w kwocie 189 zł. 9 ct. wa. zpn. od­
będzie aię w sądzie tutejszym w dniach 20 
czerwca, 20 lipca i 23 sierpnia 1887, każ­
dym razem o godzinie 10 przed południem  
publiczna przymusowa sprzedaż realnośei 
pod 1. k. 3 wykazem hipotecznym 1. 10,
126 i 127 gminy Korszyłów objętej stano­
wiącej własność Semka Ryżego z tem, iż 
na pierwszych dwóch terraiuaeh realność 
ta za lub wyżej ceny szacunkowej na trze­
cim zaś terminie także i poniżej ceny sza­
cunkowej sprzedaną zostanie.

Cena szacunkowa wynosi 477 zł.
Wadyum 51 zł.
Akt oszacowania i resztę warunków 

licytacyjnych przejrzeć można w tusąd. re­
gistraturze.

Zborów, dnia 11 marca 1887.

L. 838. (3972 3 -  3)
C. k. sąd powiatowy w Zborowie po­

daje do publicznej wiadomości, że w celu 
zaspokojenia wierzytelności galicyjskiego Za 
kładu kredytowego włościańskiego w likwi- 
dacyi we Lwowie w kwocie 225 zł. 9 ct. 
wa. zpn. odbędzie się w sądzie tutejszym  
w dniach 20 czerwca, 20 lipca i 23 sierpnia 
1837 każdym razem o godzinie 10 przed 
południem publiczna przymusowa sprzedaż 
realności pod 1. k. 20 wykazem hipotecznym  
1. 232, 300, 301, 304, 309 gm iny Serwyry 
objętej stanowiącej własność spadkobierców 
ś. p. Iwana Papierniaka z tem, iż na pier­
wszych dwóch terminach realność ta za lub 
wyżej ceny szacunkowej, na trzecim zaś ter­
m inie także i poniżej ceny szacunkowej 
sprzedaną zostanie.

Cena szacunkowa wynosi 400 złr.
Wadyum 40 zł.
Akt oszacowania i resztę warunków 

licytacyjnych przejrzeć można w tusąd. re­
gistraturze.

Zborów, dnia 23 stycznia 1887.

L . 3141. (3956 3 —3)
C. k. sąd powiatowy mdlg. w Koło­

m yi ogłasza, że na dniu 30 czerwca 1887, 
o godzinie 10 rano, odbędzie się publiczna 
sprzedaż realności pod 1. k 62 w Słobódce 
leśnej położonej, wedle wykazu hipot. 1. 210  
Maryi Kobylańskiej własnej, w celu zaspo­
kojenia sumy 50 zł. z pn., na rzecz ks. 
Karola Pełza.

Zakład 10 prc. od sumy wywołania 
465 zł.

Sprzedaż nastąpi za jakąkolwiek cenę 
najwyżej ofiarującemu.

Kurator niewiadomych wierzycieli ad­
wokat dr. Milgrom.

Inne warunki i akta w tutejszej regi­
straturze złożone.

Kołomyja, 4 marca 1887.

L. 3767. (3882 3 - 3 )
W dniu 7 lipca i 11 sierpnia 1887, 

każdym razem o godzinie 11 przed połu­
dniem, przedsięweźmie tutejszy sąd egzeku­
cyjną sprzedaż przetargową realności pod 
lk. 154 w Piaskach położonej, lwh. 660 i 661 
ks. gruntowej, gminy kat. Piaski objętej, 
do Kaśki i flanuśki Zubów, spadkobierców  
Piotra Zuba należącej, celem zaspokojenia 
wierzytelności c. k. uprzyw. galic. Zakładu 
kredytowego włościańskiego w likwidacyi 
we Lwowie w ilości 178 zł. 33 ct. z pn.

Cena wywołania 500 z!., wadyum 50 zł.
Do ułożenia warunków ułatwiających 

wyznaczono termin na 11 sierpnia 1887, o 
godz. 3 po południu.

Resztę warunków licytacyjnych i wy­
kaz hipoteczny przejrzeć można w tutejszym  
sądzie.

C. k. sąd powiatowy.
Szczerzec, dnia 1 maja 1887.

I Bliższe warunki dotyczące tego przed- ferta na hurtowną sprzedaż tyto 
siębiorstwa jako to: wykaz cen jednostko- pli w Rudkach." • taij-

' wych, kosztorys sumaryczny, plany, ogólne Obrót materyałów po ce?
i szczegółowe warunki budowy, przejrzane wyniósł w czasie od 1 kwietnia ^  ct.t * 
być mogą w wymienionom c. k Starostwie, marca 1887 w tytoniu 26.-359 z • . g 
gdzie także w powyżej ustanowionym ter- znaczkach stemplowych 1 weksla0 
minie, najpóźniej do godziny 12 w południe 49 ct., razem 29.613 złr. 23 o ^ $  ci- 
wniesione być mają oferty, zaopatrzone sprzedaż tytoniu wynosiła 4.9o Lje nT 
marką na 50 ct. i w wadyum wynoszące 5 Zarząd skarbowy zastrzegą j edfl9
procent ceny fiskalnej, z wym ienieniem  żą- bór między ofertami, uwzględ^yfr^goliiflll0 
danego wynagrodzenia nietylko cyframi ale najkorzystniejsze warunki dla *
także i literami.

Oferty nieułożone według przepisów 
lub niepodane w oznaczonym terminie nie 
będą uwzględnione. j

Z c. k. Namiestnictwa. j
Lwów, 16 maja 1887

Skarbu.
C. k. powiatowa D y re k c y a Skarb0,
Sambor, dnia 23 maja 1887*

Konkursa.
(4018 1—3) L. 2729. (3952

L - 363.
C. k. sąd powiatowy miejsko-delego- Przy sądzie powiatowym ^  “ro0*"

wany w Kołomyi sprzeda dnia 17 czerwca próźnioną została posada kanceh8^  uy®1 
i 22 lipca 1887, zawsze o godzinie 9 rano, ną płacą 600 zł., dodatkiem akty 
przynajmniej za cenę wywołania, zaś dnia 120 zł.

sierpnia 1887, o godzinie 9 rano, za Podania o tę lub inną przy

fiarującemu za gotówkę realność pod lk. d. p. p. ułożone, wnosić należy do
212 w Piadykach położoną, wedle wykazu ca 1887, do Prezydyum sądu ob^0®
hipotecznego 1. 43 dłużnika Michała Drań- w Tarnowie,
czuka a względnie nieobjętej masy po nim 
własną, celem zaspokojenia c. k. uprzyw. 
galicyjskiego Zakładu kredytowego wło­
ściańskiego w likwidacyi w kwocie 84 zł.
27 ct. wa. z przynależytościami,

Kraków, 18 maja 1887.

(3978 2
orz®

L. 1943.
Odnośnie do konkursu, w -  0.

. _ r . - j  j ------------- . „G azety Lwowskiej" z roku bieżąc0#0 0tr
Cenę wywołania stanowi wartość rze- szonego, oznajmia się, że konknrs, y 

czonej realności w kw >cie 250 zł. aw. R adzenia posady proiruratora panstwa ł pO' 
Zakład w ynosi 25 zł. aw. noku w VII klasie raugi, a względni® g#'
Resztę warunków przejrzeć można w sady zastępcy prokuratora państwa *  ^

registraturze. ! noku, lub przy innym sądzie kolegia ^
O tem zawiadamia sie chęć kupienia w VIII klasie rangi, z dniem 20go

mających, a wierzycieli hipotecznych nie- 1887 upływa.
wiadomych przez kuratora pana adwokata Z c. k. Nadprokuratoryi Państw® 
dra Freudenberga z Kołomyi. Lwów, dnia 25 maja 1887.

Kołomyja, 28 stycznia 1887.

L. 5399. (3959 3— 3)
Brodzki c. k. sąd powiatowy wyzna­

czył w celu wydobycia wierzytelności Cy­
ryli Schick w ilości 200 zł. z pn. przymu­
sowy jawny przetarg należącej do dłużników  
Pawltny Tyburskiej i Jana Tybluezyńskiego 
jako spadkobierców ś. p Grzegorza i Maryi 
Tybluczyńskich ciała hipoteczne stanowiące 
pod 1 wykazu 1319 i 1320 gm iny katastr. 
Brody na 1179 zł. ocenionych, na dnie 28 
czerwca i 2 sierpnia 1887, zawsze od go­
dziny lOtej przed południem w gmachu są­
dowym.

Poręczne ciała hip. wyk. 1. 1319 kwo­
tę 39 złr., zaś wyk. hip. 1. 1320 kwotę 79
zł. wynosi.

W pierwszym i drugim terminie na­
być można realność tę tylko za cenę wyż- 
czą lub nie niższą od ceny szacunkowej, do 
ułożenia lżejszych warunków licytacyi wy­
znacza się termin na dzień 6go września 
1887, o godzinie &tej rano w biurze nr. 5 
tut. sądu.

Resztę warunków, tudzież wyciąg ta­
bularny z protokołu ocenienia realności tej, 
przejrzeć można w registraturze sądu tegoż.

Brody, dnia 15 kwietnia 1887.

L 16253. (4057 1— 3)
W celu oddania w przedsiąbiorstwo 

budowli zachowawczych, które mają być 
wykonane na gościńcach państwowych w 
Samborskim okręgu budowniczym w trzyle­
tnim , okresie 1887 1888 i 1889, odbędzie 
się dnia 8 czerwca 1887 o godzinie 12 w 
w południe w c. k. Starostwie w Samborze 
licytacya ofertowa.

Sumy fiskalne robót, które mają być 
wykonane w r. 1887, wynoszą:
1) w sekcyi drogowej btaremiasto

a) w trakcie dobromil-
skim . . • 2386 zł. 6 ct.

b) w trakcie podbe-
skidzkim . . 569 „ 501/., „

razem
2) w sekcyi drogowej Ło- 

puszanka
3) w sekcyi drogowej

Turka
4) w sekcyi drogowej

Sambor .
5) w sekcyi drogowej Dro­

hobycz .
6) w sekcyi drogowej

Rudki

2955 zł. 5 6 Yi ct 

1843 „ 03 V, „

L. 611. (4019 1 -3 )
C k. sąd powiatowy mdlg. w Koło­

myi podaje niniejszem  do powszechnej w ia­
domości, że na prośbę c. k. uprzyw. gal. 
Zakładu kredytowego włościańskiego w li­
kwidacyi, dozwoloną została w celu ściągnię­
cia kwoty 200 zł. aw. z pn., egzekucyjna 
sprzedaż realności nieobjętej masy Matrony 
Czobaniuk własnej, w Siemakowcach, pod 
nr. 29 położonej, w trzech na dzień 17 czerw­
ca, 22 lipca i 26 sierpnia 1887, każdym 
razem na godzinę 9 przed południem wy­
znaczonych terminach, że pomieniona re­
alność na pierwszych dwóch terminach ty l­
ko za lub powyżej ceny szacunkowej w kwo­
cie 1535 zł. wa., która służyć będzie oraz 
za cenę wywołania, na ostatnim terminie 
zaś także poniżej takowej zostanie sprze­
daną, że każdy chęć kopienia mający obo­
wiązanym będzie kwotę 153 zł. 50 ct. aw. 
do rąk komisyi licytacyjnej złożyć, że dla 
wszystkich tych, którymby uchwała licyta­
cyjna doręczoną być nie mogła, lub którzyby 
na rzeczoną realność później prawa rzeczo­
we nabyli, kurator w osobie adwokata dra 
Rascha został ustanowionym, wreszcie, że 
akt oszacowania w mowie będącej realno­
ści, tudzież bliższe waiunki licytacyjne w 
tus. registraturze mogą być przejrzane.

Kołomyja, 4 lutego 1887.

L. 6368. g i>-
Niniejszem  ogłasza się konk° -$o 

posadę nauczyciela języka ruski0#0 fjjr 
przedmiotu głów nego w połączeni0 
logią klasyczną na niższe gimn® 
w c. k. giminazyum w Brzeianach- p

Do posady tej przywiązaną j eS j,  ̂
etatowa z dodatkami w m yśl ustaje .^\v 
kwietnia 1870 dz. u. p. nr. 46 i 
tnia 1873 dz. u. p. nr 25.

Kandydaci ubiegający się o tę P ^jr  
winni wnieść podania zaopatrzone w 
bne dokumenta, za pośrednictwa® _Aol‘ 
Dyrekcyi do Prezydyum  c. k' Ra 
nej krajowej najpóźniej do dnia 15.
1887.

Z c. k. Rady szkolnej krajowej- 
Lwów dnia 12 maja 1887.

W zastępstwie. HILP .»

L 4196
Dwie posady radców sądu kraj ^  

we Lwowie z poborami VII. klasj 
są do obsadzenia. , •- 0

Ubiegający się o tę, ewentualM i

2131

2065

731

56 

70 

46 Yj

34
Ogółem 9733 zł. 66 Yi ct.

Oferty wniesione być mogą na każdą 
sekcyę drogową osobno, albo też na kilka 
sekcyj, lub na wszystkie sekeye drogowe 
razem.

Jeżeli oferta obejmować będzie kilka 
lub wszystkie sekeye drogowe, w takim ra­
zie zaofiarowanie podać należy dla każdej 
sekcyi w szczególności, albowiem zatwier­
dzenie nastąpi tylko według pojedynczych 
sekcyj drogowych z uwzględnieniem  naj­
korzystniejszego wyniku licytacyi.

L. 1766. (4023 1—3)
C. k. sąd powiatowy w Niepołomicach 

przeprowadzi celem zaspokojenia sumy dłu­
żnej 500 zł. w. a. z pn. na rzecz Heleny 
Bielańskiej przymusową publiczną sprzedaż 
dwóch realności, a mianowicie realności 1. 
w. h. 277 gm. kat. Niepołomice objętej, a 
Jędrzeja Malarza w łasność stanowiącej, tu­
dzież realności 1. w. h. 98, także gm. kat. 
Niepołomice objętej, a m ałoletnich spadko­
bierców Jana Trębacza własnością będącej, 
w jednym terminie licytacyjnym na dniu 
21 czerwca 1887, o godz. 10 z rana.

Cena wywołania realności nr. 277 wy­
nosi 1500 zł.

Wadyum zaś 150 zł.
Cena wywołania realności nr. 98 wy­

nosi 2000 zł.
Wadyum zaś 200 zł.
Resztę warunków licytacyjnych, akt 

oszacowania i wyciągi hipoteczne tych re­
alności przejrzeć można w registraturze 
sądowej.

Niepołom ice, d. 22 marca 1887.

L. 9879. (4042)
W celu obsadzenia hurtownej sprze­

daży tytoniu i stem pli w Rudkach rozpisuje 
się ponowną publiczną licytacyę za pomocą 
wniesienia ofert pisemnych.

Ubiegający się o tę hurtownię powi­
nien dołączyć jako wadyam kwotę 100 zł., 
metrykę urodzenia lub chrztu, świadectwo 
moralności, wykazujące oraz stan majątko­
wy, do opieczętowanej i należycie ostem ­
plowanej oferty, która ma być wniesiona naj­
później do 21 czerwca 1887, o godzinie 12 
przed południem do c. k. powiatowej D y­
rekcyi Skarbu w Samborze z napisem: „ 0 -

taką posadę przy innym sądzie koi0#' 
Galicyi wschodniej opróżnić się 
wniosą swoje należycie udokum0 0 j • i1 
podania w drodze przepisanej najd8* J 1 
10 czerwca 1887, do Prezydyum  
sądu krajowego we Lwowie.

Lwów, 28 maja 1887.

L. 6707
C. k. sąd obwodowy w Tarnów ' yp 

wiadamia niewiadomego z miejsca JLe®’ 
W ojciecha Wdowiaka iż celem ukon fl(ji 
sporu wekslowego Markusa Singera P 
niemu o zapłacenie sumy 50 złr. 
tut. sąd. nakazem zapłaty z dnia 23 a oj* 
nia 1871 1. 10041 przyznanej ustaD^ 
kuratorem dla tegoż W ojciecha W0 
adw. dr. Holzera. -

w Tarnowie, dnia 12 maja 18“

Księgi gruntóŵ
L. 6802. >i®J

Projekt księgi gruntowej dla S j * 
katastralnej Landestreu złożony z°6 „ftel 
tutejszym sądzie do powszechn0g c 
rżenia.

Zarzuty wnosić można do 
1887 r.

C. k. sąd powiatowy.
Kałusz, 26 maja 1887.

L. 41. &
Komisya hipoteczna przy c- k -n to  ■* 

powiatowym w Limanowie zawia08, 
dochodzenia miejscowe celem za^°^e?tlja ™ 
gi gruntowej dla gminy Porąbka 00 
czerwca 1887 rozpoczyna. lo s ^

Bliższe szczegóły zawierają °g 
w urzędach gminnych.

Limanowa, 28 maja 1887.

L. 4646. „  , - i f e
C. k. sąd powiatowy w ® j “ ty  

wyłożył do powszechnego przejrzani

jakąkolwiek c e n ę /n ie  Siżej jednak od sumy powiatowych opróżnić się mogą«4 
pretensyj, używających pierwszeństwo pra- kancelisty w myśl rozporządzę ^  j 
wne, i pretensyi hipotecznych najwięcej o- stwa obrony krajowej z 12 lipc  ̂ aR ^

5 c&®r



. i inne ak ta  służyć mające
!,st, o ożenią księgi gruntow f j dla gm in ka- 

aJńych Salina i Rajskie.
^ i a / arżUty Przec‘w prawdziwości arkuszu w 
t{er aa ’a wnoszone być mogą do dnia  8 
iocj. 8a 1887 w którym  potrzebne dalsze 

°dzenia prowadzone będą.

I.
Baligród, dnia 28 m aja 1887.

r  , . (402’>
ii a i • k komisy* hipoteezua zawiadamia,

'“'kusze posiadania  i inno akta, oouoszą-
^ j 81? do założenia księgi gruntow ej ci la

katastralnej M ochnaczka n iżna zło-
^  sądzie do przejrzenia.

K i , H17,1Ry przeciw prawdziwości arkuszy
Ctm. n*a wnoszone być mogą co d n k  13

Br*ca 1887.
Krynica, 27 m aja 1887.

I del opiew ającej, aby tę książeczkę w prze­
ciągu sześciu m iesięcy, licząc od dn ia  trze- 

| ciego ogłoszenia tego edyktu tem  pewniej 
! przedłożył, ile że w razie  przeciw nym  rze ­

czona książeczka wkładkowa za pozbawioną 
wszelkiej mocy uw ażana i na ponowne żą 
danie B erka M andel za um orzoną uznana 
będzie.

Kraków, dnia 8 październ ika 1886.

t. 68l i . (3986 1— 31
da- Sąd krajowy wyż izy w Krakowie po- 
t8j. do w iadom ości, że projekty nowych 
W.® gruntowych dla gm in ka tastra lnych  

d u ją c y c h :
Pj Jaślany, z m iejscow ościam i: Pluty,

1 Jozefsdorf, w okręgu sądu po­
ż o g o  w M ielcu ; 

ty Ocieka z miejscowością Wola Ociecka, 
aręgu sądu powiatowego w R opczycach; 

I k ,  Zalipie z miejscowością Kozubice i 
ź ^ . 1’ w okręgu sądu powiatowego w

lij Zagorzyn z miejscowością W ola F isku ­
s a  w okręgu sądu powiatowego w S t rym 

 ̂j
ty Złockie, w okręgu sadu powiatowego

Sjpy:-
g0 ^ m ryaka, w okręgu sądu powiatowe- 

Grybowie;
W o Wysowa, w okręgu sądu powiatowego

G orlicach;
tye& Murzasichle., w okręgu sądu powiato- 

n  ^ owrJ m T a rg u ; 
koję- G ^ ię c im  z p rzy leg łośc iam i: K luczni- 
Po*!'* i Pław y l ig a  część, w okręgu sadu 

w Oświęcimie położonych, we- 
Ustawy krajowej z 20 m arca 1874 1. 

Si o'~' U8̂  kraj. wygotowane za nowe księ- . 
1 er Uu*;'>Wu tychże gm in  poczynając od dnia  j 
dnia rWt:a i8h7, uważane będą, a od tegoż 

^olno takowe przeglądać w I
dotycząca i

j u  o829. (3806 — 3)
j  C. k. sąd powiatowy w Rym anow ie za­

wiadam ia n ieobecną Beiię E tra  w zględnie 
jej z im ienia i pobytu niewiadomych, spad­
kobierców, iż Luib L tizo r w niósł prośbę de 
praes. 23 listopada 1886 1 88 :9 o za in ta- 
bulowanie A braham a L< izora a następn ie  
spadkobierców ostatn iego za wł .ściciela do­
tychczas jak  dom. tom. I pag. 165 nr. i  na 
Beilę E tra  zapisanej jednej izby w rea ln o ­
ści pod 1 kons. 77 w Rym anowie, że żąda­
niu  tem u równoczesną tus. uchw ałą zadość 
uczyniono, wreszcie że dla Beili E tra  w zglę­
dnie je j nieobjętej masy spadkowej kurato ­
rem  p. M ikołaja S trogouia z Rym anow a u- 
stanowiono.

Rym anów, dn ia  10 m arca 1887.

W zywa się zatem tychże pozwanych 
aby do swojej obrony służące środki u sta ­
nowionemu kuratorow i dostarczyli, lub też 
innego zastępcę sobie obrali i tegoż sądowi 
oznajm ili, gdyż inaczej ze zan iedban ia  w y­
niknąć mogące następstw a szkodliwe sami 
sobie przypiszą.

Lwów, dn ia  7 m aja 1887.

L. 3352 (3821 8— 3)
C. k sąd krajowy w Krakowie wzywa 

posiadacza książeczki udziałow ej Tow arzy­
stw a wzajemnego kredytu  w Krakowie spół­
ki zarejestrow anej z ograniczoną po rękąn r. 
4 '5  na 100 zł. opiew ającej, na im ię Józefa 
M iniewskiega w ystaw ionej, aby w ciągu je d ­
nego roku 6 tygodni i 3 dni licząc od dnia 
ogłoszenia niniejszego edykiu książeczkę tę 
sądowi krajowem u w Krakowie przedłożył, 
w przeciwnym  razie książeczka ta  za niei 
stn iejącą i um orzoną uznaną zostanie.

Kraków, 11 m arca 1887.

L. 2888. (8850 2 - 3 )
W  dniu 18 listopada 1 '8 4  zm arł w 

Z? czarni u Józef Potem pa z pozostawieniem  
ostatn iej woli z 18 listopada 1884, które 
tu t. sąd. rezo lu c ją  z 5go stycznia 1885 1 
26946/84 jako niew ażne pom inięto. Gdy 
m iejsce pobytu M acieja Potem py (syna spad­
kodawcy) nie je s t wiadomem, wzywa się go, 
by w roku od daty  edyktu liczonego, w są­
dzie się zgłosił i do spadku się oświadczył, 
w przeciw nym  razie postępow anie spadko­
we przew iedzie się z dziedzicam i zg łasza­
jącym i się i z M arcinem  Starzykiem , ku ra­
torem d lań  ustanowionym .

C. k. sąd powiatowy miej. del. 
Tarnów , dn ia  4 kw ietn ia  1887.

^H i 7 ° lno ta ^ owe przeglądać w tym  sądzie ! 
g t U i w  którego okręgu dotycząca j 
i a k a tastra lna  je s t położoną, jak  również
t0” J j  l«got dn ia  wszelkie nowe praw a, czy j 
*bU6 asa°ści czy zastaw u, czy jak ie  bądź j 
mttri Pjtftwo hipoteczne, odnoszące się d o !

7“mości księgą gruntow ą objętej, je- j 
H ć nahvf wPlsftuie do tej księgi
^fkreślofl °8raniczone’ Prz e a iesit

Cejg ^P row adzając  zarazem  posrępow anie ; 
u*t;alenia powyżej wymienionych ksiąg j 

to Wy eh, sąd krajow y wyższy wzywaj: ! 
a) wszystkich, którzyby m  podstaw ie

L. 6481. (3829 3— 8)
C. k. sąd powiatowy w K ętach zawia ­

dam ia, że w dniu 6 g rudn ia  1884 um arła 
w M iędzybrodziu K obiern  ckiem Regina lo  
H aratow a 2go Czulakowa z pozostawieniem  
pisem nego >ki aycylu. Poniew aż sądowi m iej­
sce pobytu M ichała H iru lu  w iadom e nie 
jest, przeto wzywa się go, a żeby w przecią­
gu roku od dn ia  ogłoszenia edyktu tego li ­
cząc do spadku tego się zgłosił, w p rz e ­
ciwnym. razie  bowiem postępowanie spadko­
we tyiko ze spadkobiercam i zgłoszonym i i 
ustanow ionym  dlań kuratorem  W ojciechem 
H aratem  przeprow adzone żostanie.

Kęty, dnia 11 listopada 1886.

L. 3250. (3881 2 - 8 )
C. k. sąd powiatowy w N isku zaw ia­

dam ia n in iejszem  edyktem  P io tra  G aw ryla 
z m iejsca pobytu niewiadom ego, że pod dniem  
7 kw ietnia 1887 1. 32-50 w niosła Maryannn. 
Truka przeciw niem u, W iktoryi Z iębie, J a ­
nowi S ibidze, W ojciechowi Gawrylowi i 
Franciszkow i W ozniakowi pozew o uznanie 
w łasności i oddanie posiadania  parceli roli 
nr. 4975 1. w. h. 285 gm. kat. Nisko na 
który term in  do rozpraw y na  dzień 11 lipca 
1887 wyznaczono, a dla P io tra  Gawryla 
spółpozwanego Ja n a  S ibigę kuratorem  u s ta ­
nowiono.

W zywa się zatem  P io tra  Gaw ryla, aby 
ustanow ionem u kuratorowi udzielił potrzebnej 
iuform aeyi lub też innego zastępcę sądowi 
w skazał inaczej szkodliwi skutki sam  sobie 
przypisać musi.

Nisko, dnia 27 kw ietn ia 1887.

może
przeniesione lub

iąt; . . .  _ ,. _____
ty ig o  prawa, przed otw arciem  tych no- ! 
l?t(k gruntow ych nabytego, chcieli u- i
04 a<S jak ą  zm ianę wpisów hipotecznych, I 
kosi się do stosunków  w łasności lub j

!

hiuia, a to bez różnicy, czyt'y ta  zmia- 
H i  az O p isan ie , odpisanie lub przepi­
s u 6’ przez sprostow anie oznaczenia nie 
Hb 0ni.ości lub połączenia c ia ł hipotecznych, !

w jak ibądź inny sposób nastąp ić  m ia ła ; j 
W a) w szystkich, którzyby już  przed o- i 
^bvi-6na t ?cB flowych ksiąg  gruntow ych !

I . do jak iej nieruchom ości w pisanej w j 
lub do je j części jak ie  prawo za- j 

'h służebności lub w ogóle jak ie  inne 
a do wpisu hipotecznego uprzym iotuio- 

V r°  Be te praw a jako do daw nego stanu 
t O 880 należące, w pisane być mają, a już 
tą { p ło żen iu  nowej księgi gruntow ej tam - , 
kii P>8ane nie zostały, aby  z tem i praw a- i 
fy o ^ °s ili s i? do sądu powiatowego, w któ- I 

°^r^Su dotycząca gm ina k a tastra ln a  j  
UdjjMożoną. najdalej do dnia  1 lipca 1888, j 
^bj. Prawnym skutkiem  zaniedbania lub j 
do .  *enia tego term inu, je s t u tra ta  praw a i 
kh  08z,1kiw ania zgłosić się mającej p re ten - j 
**6 Przeciw osobom, które prawo hipotecz- j 

Podstawie wpisów, w nowych księ- j  
gruntow ych zam ieszczonych a nie za 

^ n y e h , w dobrej wierze nabyły.
*•>0̂  '-s trzeg ą  się, że te rm in  powyższy n i t  j  

dla s tr^n  pojedynczych ani prze- 
do v,-ay®. ani też wrazie zan iedbania go, . 
\ t y '  rw°tnego  stanu  przyw róconym ; a od I 
J h r Zkn zg ł°szen ia  się w tym  term inie  i 
Me aQlenionem i praw am i lub roszczeniam i 
He® ^a ln ia  okoliczność, iż zgłosić się m a- i 
M ę ^ a w o  już było zapisaue w daw niej- j 
N g  j58’ę s ach hipotecznych, w m iejsce j 
iMo . a ° We księgi gruntow e w stępują 
% : ^ ln,dome z jak iej rezolucyi sądow ej,! 

przedm iotem  dochodzenia, w sku tek ; 
Ja ub skarg i przed sąd w niesionej, 
braków , 13 kw ietn ia 1887.

i  347 t7  ( z m  a — 2)
G. k. są d  krajowy w K rakow ie u sta ­

naw ia w m yśl §. 276 ust, cyw. w celu do­
ręczenia w ezw ania p łatn iczego  c. k. głów ­
nego urzędu podatkowego w  K rakow ie z 
dnia 30 listopada 1886 1. B. 3496 i rezolu­
cyi t guż urzędu z dn ia  24 listopada 1886 
1. 11806 dla nie w iadom ego z m iejsca po­
bytu F eliksa  W ojczyńskiego kuratorem  p. j 
adw. dr. Kopffa i jem u powyższe w ezw ania : 
doręcza.

Kraków, 30 grudn ia  1886.

L. 32750. (4005 2 - 8 )
S p r o s t o w a n i e .

Zaszłą pom yłkę w ogłoszeniu tu t. sąd. 
r .izolucyi z dnia 13 sie rpn ia  ' 886 , 1. 32750 
umieszczonej w nrze i 92, 193 i ; 94 „Ga 
zety Lw ow skiej4' z r 1886 prostuje się w 
ten  sposób, że nazw isko pozwanego winno 
brzm ieć E dw ard  EL indrich , a nie E dw ard  
Heudzick.

Kraków, 16 m aja 1857.

homesienia prywatne.

L. 3764. (8807 2— 8) j
C. k. sąd powiatowy w Ś n ia ty n .e  za­

w iadom ią że na dn iu  4 kw ietn ia 18 -4 w j 
K ułaczynie Ju sty n a  Igo  ślubu Sroga 2g o ; 
B artnyk  z domu Sało bez pozostaw ienia o- j 
s ta tn ie j woli rozporządzenia zm arła i że do ; 
spadkobierstw a tejże syn Marko Srogi je s t ; 
powołany. Gdy sądowi teraźn iejsze m iejsce ; 
pobytu M arka Srogiego nie je s t  znane, więc ] 
wzywa się go, ażeby w przeciągu jednego  j 
roku od dnia  poniżej podanego do sądu tu- i  
tejszego się zgłosił i ośw iadczenie swe wzglę- ! 
dem  przyjęcia tego spadku w n iósł; ileże w 1 
razie przeciwnym pertrak tacya  spadkowa z 
kuratorem  Janem  B artuykiem  d la  niego u- 
stanow ionym  przeprow adzoną będzie.

Ś n ia tyn , 30 m arca 1887. ,

} Umarte obwieszczenia.
*04R1

u Q * (3847 2 - 3 )  {
*• sąd krajowy na  prośbę B erka ; 
wdrażając postępow anie am ortyza- ] 

w \(.j , zywa posiadacza książeczki w kład- 
08ze^ę6 anści m iasta  K rakowa 

a a  235 z i, i a a  im ię B erka M aa-

L. 16832. (3818 3— 8)
C k. sąd krajowy we Lwowie ogłasza, 

że do tegoż sądu dnia 21 kw ietn ia 1877 do 
1. 16832 w niosła G itla  R achela  dw. im. 
L ieberm ann przez adw. dr. W eissa przeciw  
nieznanym  z życia i m ię jsja  pobytu H er- 
szowi H iss i Chai H iss jako  spadkobiercom  
M eilechaH .ss, M arlusow i K auf i W itcie H iss 
jako prawonabywcom  pierw szych tudzież 
nieznanym  z im ienia, życia i m iejsca po­
bytu tychże spadkobiercom  pozew o uznanie 
i in tabulacyę praw a w łasności 2/6 części z 
1/6 części realności pod I. 45 3/1 we Lwowie 
wyk. hip. 22 ks. gr. dz. I I I  m. Lwowa 0 - 
bjętej a w poz. 2 karty  B. na  im ię M eile- 
eba H iss zapisanej, a w drodze spadku na 
H erseha i C haję Hiss przeszłych, na który 
to pozew wyznaczono te rm in  dzie więćdzie- 
sięcioduiowy do w niesienia pisem nej obro­
ny. — Gdy m iejsce pobytu pozwanych Her- 
schs. H iss, Chai Hiss, M arkusa K auf i W itti 
H iss, nie je s t  wiadome, gdy niewiadomo, 
czyli przy życiu pozostają, a n a  wypadek 
ich śm ierci, spadkooiercy tychże z im ienia, 
życia i m iejsca pobytu nie są wiadomi, zo­
s ta ł dla w szystkich w ym ienionych pozwa­
nych, adw okat dr. W aldm ann kuratorem  
a tegoż zastępcą adw. do. N atansobu m ia­
nowany.

Zaproszenie.

Na mocy §. 38 sta tu tów , zapraszam y 
Szanownych członków na zwyczajne

Walne zgromadzenie
członków Towarzystwa zaliczkowego 

w Z boro wie,
Stow arzyszenia zaregestrow anego z n ito  
gran iczoną poręką, na dzień 12 czerwca 

1887 w sali Tow arzystw a zaliczkowego.

P orzą d ete d z ie n n y :
1. Z agajen ie posiedzenia przez prezesa,
2. Spraw ozdanie D yrekcyi z czynności 

za rok 18^6.
3. Spraw ozdanie komisyi rew izyjnej i 

wniosek o udzielenie Dyrekcyi absoluto- 
ryum  z rachunków  za r. 886 .

4. R ozdział zysku w edług wniosku 
R ady nadzorczej.

5. W ybór komisyi do kontroli r a ­
chunków.
Z Rady nadzorczej Tow arzystw a za liczko ­
wego w Zborowie, s tow arzyszeria  za rege­

strow anego z nieograniczoną poręka. 
Zborów, duia 31 m aja 1887.

Prezes: Sekretarz: 4064
S .  W ierzchlejsJciĄ  JF  M a l i n o w s k i

L. 734. (4029 2 —3)
Konkurs

na posadę woźnego z kw alifikacją  p i ­
sarza dzienuegc. P łaca  roczna wynos: 240 
złr., 60 złr. na um uudorow auie i wolne po­
m ieszkanie, — U dokum entow ane podania 
wnieść tu należy do 1 lipca 1887.

Z W ydziału Rady powiatowej. 
Jaw orów , 20 m aia 1887.

L. (3982 3 - 3 )

KONKURS.

bądź też k ilkoletn ią praktykę w służbie au ­
tonom icznej. T erm in  prekluzyjny do w no­
szenia podań na ręce wice - prezesa Rady 
powiatowej do 30 czerwca 1887.

Kraków, dnia 26 m aja 1887. 
W ice-prezes: Stanisław Homolacs.

Przez wys. c. k. N am iestnictw o we Lwow.e 
koncesyonowany Z ak ład  krowiankowy w 

Lisku rozsyła świeżą i pewną

K U O W l A f K Ę
po cenie 60 et. fiolkę, wystarczającą do zaszczepie­
nia 2 dziaci. Większe zamówienia znacznie taniej, 
Skład w Krakowie w aptece p. K. Wiśniewskiego, 
w Przemyślu w aptecj p. Mańkowskiego, w Brodach 
3789 w aptece p. Landesbsrgera. (9—30J

P O L E C A M
4’/a kilo grochu zielonego w łupce

m n n n
n n n n

42/10 kilo bryndzy świeżej . . . .
42/,0 „ ,, „ z kminkiem
4e,i» „ s iiu iny  wędzonej . . . .
48/io n „ solonej . . . .
>42/lu „ smalcu świeżego . . . .
48/10 „ śliwek suszonych . . . .
4Va „ powideł I . ' .....................
6 butelek wina hediralskiego . .
6 „ ja ło w c ó w k i.......................
6 „ ś l i w o w i c y ........................
6 słoików k o m p o tu ...........................

3flF" Cennik wysyłam franco.

TOMASZ GUR0WICZ
Budapest VII. KiiAlyutcza 28.

3111 8 - 1 0

od 2-80—3. 
3 3u 
4-70 

. 3-20 
340  

. 3 40 
. 3-25 
3-30-3-60 
1-60—1-S0 
1-40—1-70 
zł. 2 50 

2 45 
n 3 —
„ 2-65

U Ł i D  K A W Y
A r t u r a  Kośc i ck i ego

pod godłem

R

£
o
3!—1
LłJ

CM
CM

N> .OSu
-IM
car

JS
o

W E L W O W I E ,  C horążczyzna 1. 22, 
poleca dobrą i w ydatną kawę,

oprowadzoną wprost od 
p jg iM iu o « f s a td < w  z  A m e r y k i

cenach hurtow u.)
Kosztuje weTjW oW ja.

} feSSłr 1 .7 0  i 1 .8 0

Wjt 5-iś8«- z ł .  8 .7 0  i O 15
fic a n c c s . ,4 41—?)

„Niemam wcale tych gatunków kawy, które 
inoi pod nazwą mojego godła ogłaszają.“

W ydział powiatowy w Krakowie roz­
pisuje niniejszem  konkurs na posadę sekre­
ta rza  z płacą 1200 złr. w. a. rocznie, oraz 
praw em  ‘do stabilizaeyi i em erytury  po je -  ; 
dnorocznej dobrze odbytej służbie.

K andydaci, ubiegający się o tę posadę ' 
n ie mogą przekraczać wieku 40 la t j m ają 
posiadać bądź ukończone studya praw nicze

Wyłączne następstwo .nadwornych, fabryk
Rosewid^rfera 

ja k o te ż  J . HEITZM ANA i SYNA. 
G-łó wnjr skład.

i S ! a  J a l i c y l  1 B u b u w i a y

F o r t e p i a n ó w ,  P i a n i n  i  o r g a n ó w
kościelnych i pokojowych

]L. M A  i t  M  A
we Lwowie. Eynok 1. -.. 

i Pierw sza ko messyonowana 
S z k o ł a  m i ł s s y c z n a .

Nauka gry na fortepiauie w III. oddziałach:
1. i>la początkujących. II. Wyższy. III. Di wydosko- 
Ziaieńi:-. gry.' Nauka śpiewu solowego. D yrekcja po-- 
śrsdniczy bezinteresownie w idzielaniu miejsc, ukoń- 
azo/jyw nauczycielkom. Koncert*. Wieczory i Popisy 
■Ba. m.zennio wszystkich oddzjaiów bezpłatnie. P ro­
spekt i Statuta of,rzvmaó można w szkole. Sprzedaż 
fortepianów na raty  miesięczne 00 15 zł. Nowe 
Krzyżowe fortepiany od 275 zft Wypożyczalnie od 5 

ihm iąna używanych instrumentów. Jedyne za«tę 
nrgąośw z Ameryki. 3

- z e m a t y z m

K ró le s tw a  G a lic y !  1 L o d o m e r y i /  
z  W ie lk ie u i  K s. K ra k o w e k ie m  

n a  r o k

1 8 8 7  “ m i
nabyć mężna po ceuie 2  z ł r .  6 0  c t .

w  e . k s p e d y e y i

I G A Z E T Y  L W O W S K IE J
Zam iejscowi zechcą przysłać 2  z l r .
7 0  c t . ,  z k tórych przypada 10 cnt.

na opakow anie i lis t frachtow y.
ifSF' Szematyzm przesyłamy tylko za 

niszczeniem należytośei z góry. Za pobra­
niem należytości nie przesyłamy Szema- 
tyzmn.



K A Z IM IE R Z  L E W IC K I
A  I K Ł I I ^  J & J aA .  < & jM U l€ r K K

loriifllaiy, M  i ta ? !!  iM tie l
■ire L w o w l e r u l>  T r y b u n a l s k a  1. 8 ,

>r a r o f c m l g & f f j

S a l a t e r k i  k o m p o t e r k  i.
płytkie lub głębokie, parami lub pojedynczo,

w obfitym wyborze.

♦
f
♦
f

u

Dr. A. MAJEWSKIEGO { 
Z a k ła d  f

Iszy Kunces. Zakład krowiankuwy
pod dozorem w ładz san itarnych

w d c ie fta ń c z j
w e  Ł w o w |e  (w Kisie!|p) 

otwarty przez cały rok.

L. I. Kubickiego

11 

i:

przyjmuje chorych z zupełnim  zaopa­
trzeniem i d o ch o d zą cy  c ii do kuracyi, 
która się odbywa od 6 —8 godziny 
rano i od 4 —6 godziny po południu 

pod nadzorem IJtarza.
Ró wnocześnie otwarte kąpiele ciepłe 

i tasze dla szerszej publiczności.
Telefon 1. 54.

3-47

w eterynarza m iejskiego i docenta w eterynaryi, poleca 
zaw sze  św ieżą i pewną k>'Owiankę, zbie- 
2827 ran ą  dwa razy  w “tygodniu. 1 3 —15

C ena Fioły M  8 —10 pustu łek  1 zł.

Lwów, ul. Batorego I. 7.

*
Skład we ^iwo ie w ap tekach  ip. P ipesa , 

Mlkolaschi i K ochanow skiego; w Krakow ie, w 
aptece p. R edyka.

z dw udziesto letn ią p rak tyką  
gospodarczą, poszukuje po­

sady od 1 lipea b. r. 
Szerzynach.

J .  M. post. rest. Biecz w 
4062

ŚW IE Ż Ą  w o i u ;
„CZIGXXKA“

I

1

Zakład Wodoleczniczy
B y stra  pod Bielskiem

D r . J ó z e f  W lc ^ a o w s k i
b --ystent Uniw. Jaghll ordy"uje od 3—5 po po 
łudnfl ul. Skarbków.‘-a 1. 4. II pięłro, 2 schody 

(naprzeciw tee.tri) 4708
1

(Szlązk austr.) 
stacya kolei Bielsko-Źywieckiej,
otwarty z dniem 15 maja.

Leczenie wszystkiemi środkami wodoleczni­
czemu m ięsieuiem  i elektrycznością.

Lekarz zakładowy 3214 11—18 
D r .  H e n r y k  H a l s b i .

ze zdroju Ludwika, zaliczoną do naj­
silniejszych w Europie szczaw słono- 
aliralicznych, jod zawierających, roz­

syła główny skład eksportowy

Zdrojowisko solankowo-borowinowe

MM  Ł y t r o D a t y c z m
. M o r s u

— —  * » z y n
otw arty od 15 m aja — Położenie urocze, 
pdrowy, p o d k a rp ack i; u rząd zen ie  na jw ygf“ ^ ' eZt»

khn-s*

Aioizy Musżyńskf

kuchnia d ch o ro n a  w zarządzie w łssuym . . . 
te leg ra f i stacya kolei państwowej w miej86

Nowo urządzone „kąpiele słoneczne 
(Sonnenbader.)

P izy jęeie  do leczenia hydropatyą od 
B liższych objaśnień udziela

l  ®aja' 
za­

m ówienia uprasza

w Grybowie. 3202 10 - 12
Dr. Aleksander MedweJ

lekarz k ierujący. 3152

ZAKI,AD ZDKOJOWO-KĄPIELCWY
T f f l J S K A W  Ł <

I , .  155. (Stacya pocztowa i telegraficzna.) 3524 6 - 8

Otwarcie pory kąpielowej dnia 26 maja, zamknięcie 15 września.
i £ Ł A  J>  J F A lilS

i handel materyałów

Znany zakład hydropatyezny

SASSÓ W
W  pobliżu strawi kolei nuddniestrza^skiej „D rohobycz11 p o siad a : sław ny oddawna ze sw ej nadż)^-

Al ftlLf I Omn 1 AT A ■ A A Iow 1/ A lllh , H n V A 4 n A I I Hf Arłilin VAr.vtj.MnAVM /, ■ A H nl!—> I n .— — X* n .. _   — I-i — -I ? „ n A ll/Q k j 6 0

3392

p o d  „ C Z A R N Y r j a  P S E M ”

J Ó Z E F A  H A N K E

położony o m ilę od stacy i kolei K arola Ludw ika 
Złoczów, obecnie pod k ierunkiem

Dr .  F. M. G łu ohow sk ie(,o ,
otwartym zostanie w dniu 10 czerwca

z zastosowaniem  h y d ro te ra p ii , m ięsienia i 
e lek tryczność.

S e z o n  t r w a  i lo  k o t i c a  w r z e ś n i a .
Bliższych szczegółów udziela na żądanie 

zarzad zakładu 3945 4 6

czajnej siły leczniczej zdrój solankowy, należący według zeszłorocznej anai-zy Profesora rtadi-i-zewr" 
do najsilniejszych i zupełnie do wody morskiej podobny, a nadto 8 razy silniejszy, wyborną żelazistą D | 
rowinę, zdroje siarczane, namuł si rcze to-solny, trry  źródła do picia solne, zawierające sol glaułer8^  
zdrój moczopędny ,.naftowym" zwany, Żętyca i mleko ; kuracya za oomocą masnage i elektryki.

Chorony, fctorycg w fruskawcu leczenie w skazane : Przew lekły  gościec i dna, przewleL.e chor.0"' 
przewodu pokarmowego, macicy, skóry, kości, ustroju nerwowego, nerwobóle, zoł<y, otyłość, wyp° 
piasek i.erkowy, nieżyt pęcherza i t. d. . .

Nowe łazienki, m ieszkania z usługą piękno, wygodnie uiządzone i w piece zaopatrzone: is*P, ■•» 
ła  ińska i cerkiew. K ilka restanraeyil, cuk iern ia , rezytclnia, dobra kapela. Położenie zdro e, podgó1-8 J' |  

, li(-Z".e cieniste  spacery i wycieczki w okolice. A pteka i sk ład  wód m ineralnych w miejscu. W pierWSZY1*1 
ostatnim sezonie pomieszkania w domach zakłanowych o 30 prc. tańsze.

W roku bieżącym ordynować bedą w T usk wcu : Dr. Aureli Piech c. k Radca z Jarosławia- 
U bogich chorych, którzy wykażą się świadectwem ubóstwa, pot» ierdzoujm  przez e. k. starostff ’ 

uw zględniać nie będzie wed,e możebnośei, tylko w pierwszym i ostatnim sezonie.

we LWOWIE,
Rynek 1. 38 we w łasnym  domu

poleca
Wątrobę sir.rczannę, Kule żelazne 

(Eisenkugeln), Siarkę w kawałkach, 
Sól kamienną i morskav o

do użytku kąpielowego.

Dra ANJE2.A
Zakład Wodoleczniczy

w Zuokmantel (Slązk austryaoki)
w najpyszmejszem położeniu górskieni, tuż przy 
szpilkowych labach Najsumienniejszy nadzór lecz­
niczy przy najstaranniejszem zaopatrzeniu. Le 
czenie dyjetetyczne, elektroterapija, mięsienie, 

kąpieie elektryczne. 2510 9— 25

ZAKŁAD ZD R O JtW Q -K Ą PIEŁC W *

Ź E G  E Ś T Ó  W
Zakład zdrójowo-kąpielowy, klimatyczny, żętycznyi kumy sowy,
położony w uroczej górzystej dolinie, otwartej li tylke ku południowi, odznaczający się 

świeżem , niezwykle czystem, górskieni powietrzem.

otwarty ed Ig o  czerwca.
Sezon od tego roku dz^Jić się będzie na trzy okresy : pierwszy i ostatni C 

trzecią część tańszy od środkowego, a to li tylko co do mieszkań a.
1 okres od 1 czerwca do 1 lipca;
2 „ od 1 lipca do 15 sierpnia ;
3 „ od 15 sierpnia do końca sezonu
Muzyka cyganów węgierskich od 1 lipca do 15 sierpnia.
Doktór, poczta i telegraf w zakładzie.
Przy stacyi kolejowej Rymanów, oddalonej od zakładu o 6 kilom.tf 

czekają wózki i powozy.
Na żądanie zarząd przesyła inform acje natychmiast.

Zdrój najsilniejszej szczaw y źePazistej
zalecany przez najznakomitszych lekarzy krajowych i zagranicznych.

Zakład posiada blisko 300 nie drogich i porządnie urządzonych mieszkań z uroczem  
widokiem na dolinę Popradu, dwie pierwszorzędne restauraeye, dwie piękne sale balowe 
w domu zdrojowym i w hotelu, kryty chodnik, czytelnię ezasopisn , muzykę miejscową, 

zebrania tygodniowe, wycieczki w urocze okolice.
W roku bitżąnj m oddane zostaną do użytku publicznego

J l o w e  ł a z i e n k i  j
z wszelkim komfortem, według zasad współczesnej balnotećhniki urządzone 
kąpiele mineralno-g^zowe, silniejsze niż w mych pokre- 
wi Feh zakładach krajowych, i zagranicznych, według ulepsza- j
nej metody Schw arza, kąpiele borowinowe, znakomite i nadzwyczaj j 

skuteczne kąpiele w Popradzie, równające się kąpielom morskim. j
Pora zdrojowa trwa od I czerwca do Końca września.

Lekarz ordynujący dr. Kazim ierz Zgórski.
Stacya koleji Tarnowsko-Leluchowskiej (przystanek), poczta i tjlegraf w złikładzie.

Bliższe wyjaśnieniajudzielajzamówdenia ne wodę i mieszkania przyjmują, oraz 
wszelkie interesa Zakładu załatwia

3525 F r a n c is z e k  G edel, kurator Zakładu.

niraKiŁęW!
Cena 

‘ za wielką butelkę 
oryginalną 

Złr. 1 .2 5  kr.

są napoje su ia czn ę i strawne w na,wyzszym
Stopniu, nab yte przez destylow anie najszlachet­

n iejszy  eli owoców.
Można je nabyć we w szystk ich  lepszych sklepach kopzennych.

Merflamer Lipcnr-FaiiritComaniia-GesfflscMt ii Mofllins lei fien.

Ł U . S T R O M f M R

utrzymują wielki śkładtowarów 
siodiarskich. rymarskich i po­
wozów, z c. k. uprz. nadwor­

nej fabryki

Schustala i  Sp.ki.
Na sk ła d z ie  są  s Landaryf karet", ris- a wis, ka lesze , pó łkryte  

i  otw arł b iaetony,“ ku czy -  j. dorożk i, tarr.dtasy, w ózki i t. p.
Zam ów ienia p rzy jm ije  się .

L -w ć r w , -ol_ l^Za-rola, Xj“o .d .w ili;a , 1.
T eleg ram y: Strom enger, Lwów.

p o ieea :

C s s e rn id ło  g l i c e r y n o w e
p ifth aare . do wszelkiego rodzaju obtiwia. duje ślwut-iy połysk, uiiękczy i pot ;puie wytrwałoś

skóry pi0M(to 5, Jm 2" i 50 et.

S m a r o w i d ł o  l i t e w s M u
do obuwia, i skór, mi kozy skóro, ezyoi ją  nioprzem ak-dną i trw a łą , pudełko 10, 20, 50 et. i 1 * th ;

ATRAMENT czarny kampes^ewy
nie plełrdeje m e ostWza się, piór nie pruje, jea t zawsze ożaruy i p łynny i zur ełuie - ió - u .  .

nieszkodliwy, flaszaezke po 10, 15,' 20, 30 i 50 et. V r y j  $

FA R3Y  DO 8T ESIPL I w J  7
niebieska, fioletowa, czerwona, czarna, fi s;.eezba po 15 et.

A t r a m c n t d o  znaczenia bielizny bez gumy,
fla^zrezka 30 et-utów.

Nabyć można we Lwowie w  własnych  sklepach ul Kopernika L L
. ....................  ~ , : ” T |I

Z drukarni WL Łozińskiego uT. Os«neakiefro !. i 2 dom W^raer*. (Zar«%de» W ładysław J. Weber.)

Kotel Europejski, ul. Halicka, róg Wałowej, w Krakowie, SukieU' |jj] 
Rl uićj'- 1. 20, w Czerniowcach, Rynek 1. 2. ,

F&pier p f&bryki wspiera b ra c i
w ? o n » ^ > r ^  j


